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Obradowało Prezydium 
Rządu

WARSZAWA, PAP.
24 bra. Prezydium Rządu 

ebradowalo w Urzędzie Mia 
sta Stołecznego Warszawy. W 
posiedzeniu uczestniczyli rów 
nież przedstawiciele warszaw 
skich władz partyjnych, ad­
ministracyjnych i organizacji 
społecznych.

Prezydium Rządu zapozna­
ło się z opracowaniem pt.: 
„Raport o problemach woje­
wództwa stołecznego war­
szawskiego”. Zawiera on ana 
liżę najważniejszych trudno­
ści i zadań aglomeracji war 
szawskiej. Dotyczy to szcze­
gólnie rozbudowy lnfrastruk 
tury technicznej 1 socjalnej, 
wyrównania deficytu miesz­
kaniowego oraz uporządkowa 
nia gospodarki zasobami pra 
sy.

Omówiono problemy dal­
szego rozwoju aglomeracji 
warszawskiej w latach 1980— 
1900 — zgodnie z potrzebami 
rozwoju kraju.

Przyjmując do akceptują­
cej wiadomości „Raport o pro 
blemach województwa stołe­
cznego warszawskiego". Frezy 
dium Rządu określiło kierun 
ki działania organów central 
nych i terenowych zmierzają 
cych do zapewnienia warun, 
ków dalszego rozwoju stoli­
cy i województwa warszaw­
skiego.

W przyjętym postanowie­
niu Prezydium Rządu zobo-

Plan skupu 
zbóż
w Gorzowskiem 
wykonany

Jak  inform uje Wojewódi 
kie Przedsiębiorstwo Prze­
mysłu Zbożowo - M łynar­
skiego w Gorzowie, 19 wrze 
śnią wykdnany zbstał plan 
skupu zbóż z tegorocznych 
zbiorów.

Od jednostek uspołecznio­
nych i rolników indywidu­
alnych skupiono łącznie 
135,5 tys. ton ziarna. Wy­
nik ten uzyskany został 
przede wszystkim dzięki za 
angażowaniu służb rolnych 
oraz pracowników GS i 
PZZ w 27 gminach regio­
nu, w których plan skupu 
zbóż wykonany został z nad 
wyżką.

W pozostałych gminach 
odbiór ziarna nadal trwa.

(sc)

wiązało przewodniczącego Ko 
misji Planowania przy Ra­
dzie Ministrów do zapewnie­
nia, w pracach nad central­
nym planem rocznym na 1985 
r. oraz Narodowym Planem 
Społeczno - Gospodarczym na 
lata 1986—1990, rozpatrzenia 
węzłowych problemów i za­
dań stolicy oraz wojewódz­
twa stołecznego warszawskie 
go.

W. Jaruzelski 
przyjął
zast. sekretarza 
generalnego BAAS
WARSZAWA, PAP.

24 bm. I sekretarz KC 
PZPR. prezes Rady Minis­
trów, gen. armii Wojoleeh Ja 
ruzelskl przyjął przebywają­
cego w Polsce zastępcę sekre 
tarza generalnego Socjalistycz 
nej Partii Odrodzenia Arab­
skiego (BAAS) — Abdaliaha 
sl-Ahmara.

W trakcie spotkania syryj­
ski gość doinformował I se­
kretarza KC PZPR o aktual­
nych problemach walki swe­
go narodu przeciwko impe­
rialistycznej i syjonistycznej 
agresji. Wojciech Jaruzelski 
wyraził uznanie I poparcie 
dla tej walki, podkreślając 
jednocześnie znaczenie ostat­
nich inicjatyw radzieckich na 
rzecz pokojowego uregulowa­
nia sytuacji na Bliskim Wscho 
dzie.

W toku rozmowy poruszo­
no również niektóre proble­
my dalszego rozwoju współ­
pracy między PZPR i partią 
BAAS.

W spotkaniu udział wziął 
członek Biura Politycznego, 
sekretarz KC PZPR Jozef 
Czyrek. Obecny był ambasa­
dor Syrii w Polsce Moha­
mmad Toufik Juhani.

CSRS. Na drugiej co do 
wielkości prasie w Czechosio 
wacji, na oddziale kuźni za­
kładów Skoda w Pilenie pro 
dukowane są elementy reak­
tora atomowego W ER  1000, 
Pierwszy tej wielkości w Cze 
chosłowacji 1000-megawatowy 
reaktor ma być gotowy w 
1987 r. Przeznaczony jest dla 
budowanej w płn. Bułgarii e- 
lektrowni jądrowej Belene.

CAP — CTK

Wiedeń

Polsko
-austriacka
współpraca
gospodarcza
WIEDEŃ, PAP.

W Wiedniu rozpoczęła 
się w poniedziałek trzy­
dniowa IX sesja Polsko;- 
Austriackiej Międzyrządo­
wej Komisji Mieszanej do 
spraw Współpracy Gospo­
darczej. Delegacji pol­
skiej przewodniczy wice­
prezes Rady Ministrów 
Janusz Obodowski, zaś 
austriackiej wicekanclerz 
i minister handlu, rzemios 
la i przemysłu Norbert 
Strger.

Na zakończenie sesji 
przewiduj* się podpisanie 
protokołu, który nakreśli 
ramowi kierunki dalszej 
współpracy obu krajów.

Rozpoczęta w stolicy 
Austrii staja zna duże zna 
e/anle dla gospodarek obu 
krajów. Zarażam jast to 
pierwsza od kilku lat spot 
kania tsgo typu na tak wy 
aokim szczeblu ze strony 
polskiej z przedstawiciela 
mi rządu zachodnioeuro­
pejskiego. Nie przypadko­
wo dochodzi do niego 
właśnie w Wiedniu. Aus­
tria jest obecnie jednym 
z ważnych partnerów gos­
podarczych Polski wśród 
krajów zachodnich, plasu­
jąc się w pierwszej piątce. 
Austria należała do tych 
krajów, które w najtrud­
niejszym dla nas okresie 
ostatnich lat nie starały 
■ią pogłębiać kryzysu eko
(Ciąg dalszy tta str. 2)

Przewodniczący Rady Państwa Henryk Jabłoński w Gorzowskiem
Krzyż Komandorski Orderu Odrodzenia

Polski dla Choszczna
W woj. gorzowskim prze­

bywał wczoraj (24 bm.) prze 
wodniczący Rady Państwa — 
prof. Henryk Jabłoński.
Przed południem spotkał się 
on w Gorzowie z aktywem 
politycznym i społecznym 
wraz z I .sekretarzem KW 
PZPR -— Florianem Ratajeza 
kiem i przewodniczącym
WRN — Józefem Bialicem. 
Podczas spotkania wojewoda 
— Stanisław Nowak i prezy 
dent miasta Benedykt Wiś­
niewski omówili pokrótce naj 
ważniejsze dokonania regio­
nu oraz problemy będące w 
centrum uwagi społeczeństwa 
i władz. Dostojny gość podzie 
lił się z zebranymi osobistą 
refleksją na temat osiągnięć 
40-lecia Polski Ludowej. Nie 
musimy się ich wstydzić — 
powiedział. Zrobiliśmy wiele 
w dziedzinie gospodarki, roi 
nlctwa, warunków socjal­
nych. Ale nie umieliśmy naj 
młodszym obywatelom poka 
zać skąd wyszliśmy, dokąd 
doszliśmy i dopiero na tym 
tle — dokąd zmierzamy. Mu 
simy to uczynić, bowiem wlę 
cej osiągnąć niż osiągnęliśmy

możemy tylko z młodymi. Na 
stępnie prof. Henryk Jabłoń 
ski w towarzystwie gospoda­
rzy zwiedził miasto.

Uroczystym powitaniem z 
udziałem kompanii honoro­
wej WP przed pomnikiem 
Wdzięczności rozpoczęła się 
wizyta przewodniczącego Ra 
dy Państwa w Choszcznie. 
Miasto to w roku obchodów 
700-lecia powstania zostało 
krajowym wicemistrzem go­
spodarności, a w uznaniu za­
sług obywateli — Rada Pań­
stwa nadała mu Krzyż Ko­
mandorski Orderu Odrodze­
nia Polski, Przedstawiciele 
władz Choszczna wraź z I se 
kretarzem KMG PZPR Jani­
ną Dziełak - Grześkowiak i 
naczelnikiem UMiG — Ta­
deuszem Puczyóskim zapro­
sili następnie profesora H. Ja 
błońskiego do zwiedzenia mia 
sta i zapoznania się z, dokona 
nlami jego mieszkańców m. 
in. w trakcie pięcioletnich 
przygotowań do obchodów 
700-lecia grodu.

O godz. 16 przewodniczący 
Rady Państwa — Henryk Ja 
błoński spotkał się w sali la

Hi Rolnicza Giełda 

Jesień - 8 4 ”
*  PONAD 100 WYSTAWCÓW *  200 RODZAJÓW MA­
SZYN I NARZĘDZI ROLNICZYCH #  HANDEL KON­
TROLEREM CEN I JAKOŚCI

W najbliższy piątek, 28 
września br. o godzinie 10-ej 
rano nastapi otwarcie III 
ROLNICZEJ GIEŁDY „JE­
SIEŃ — 84” na terenach wy­
stawowych na zielonogórskim 
Chynowie. Bierze w niej u- 
dział ponad 100 wystawców z 
całego kraju. Oferta handlo­
wa obejmuje 200 rodzajów 
maszyn i narzędzi rolniczych 
oraz bogaty asortyment czę­
ści zamiennych, materiałów 1 
zurowoów dla rolnlątwa.

Począwszy od 28 września
do 30 września br., każdego 
dnia w godzinach od 10-ej do 
17-ej rolnicy, przedstawiciele 
u^ołecznionych gospodarstw 
rolnych, będą mogli zakupić 
wiele atrakcyjnych, poszuki­
wanych na rynku towarów 
przemysłowych. Jednocześnie 
przedstawiciele WZSR „Samo 
pomoc Chłopska” z całego 
kraju będą zawierali umowy 
handlowe na dostawę kulty- 
watorów, bron, przetrząsaczo- 
zgrabiarek, sadzarek do ziem­
niaków i rozsad, agregatów 
prądotwórczcyh, kosiarek, 
dmuchaw do słomy i innych 
maszyn i narzędzi rolniczych. 
Podpisując umowy handel bę 
dzie jednocześnie weryfiko-

Ostatni akord XI Spartakiady Młodzieży

yZMnre Za CRn9fq

i wysokie wyniki
Jednym z najefektowniej­

szych akcentów tegorocznych 
obchodów 40-lacia Polski Lu 
dowej była XI Ogólnopolska 
Spartakiada Młodzieży, naj­
większa krajowa impreza 
sportowa. Jej punktem kul­
minacyjnym były ogólnopol­
skie finały w llpcu, na are­
nach sportowych Poznania. W 
tym wielkim śwląde polskie 
go sportu wspaniale zapre­
zentowała się reprezentacja 
młodych sportowców woj. zie 
lonogórskiego. W zportowej 
rywalizacji 49 województw 
Zielona Góra uplasowała zie

na bardzo wysokim 9 miej­
scu, pozostawiając w pokona 
nym polu wiele województw 
o bogatszych tradycjach spor 
towych I znacznie lepszych 
warunkach do uprawiania 
sportu wyczynowego. Ni# tyl 
ko same wyniki w sportowej 
rywalizacji, ale również wzo 
rowa postawa naszej ekipy 
uzyskała wysoką ocenę or­
ganizatorów i obserwatorów 
spartakiady.

Wprawdzie od zakończenia 
epartakiady minęło lu t kilka

(Ciąg dalszy na str. S)

Nikaragua: wybory 
w przewidzianym terminie
HAWANA, PAP.

Członkowi# rządu sandi- 
nowikiego Daniel Ortega i 
Sergio Kamirez oświadczyli, 
że wybory prezydenckie od­
będą się w przewidzianym 
terminie 4 listopada mimo

żądań opozycji, by przesu­
nąć ich termin na początek 
przyszłego roku.

Przywódca „koordynatora
demokratycznego” — bloku

(Ciąg dalszy na str. 2)

Rozszyfrowano tajemnicę 
Stradivariusa?

BONN, PAP.

R eceptura lak ieru , k tó rym  po 
k ryw ali sw oje skrzypce słynni 
w łoscy lu tn icy  XVII w ieku S tra  
diyarius i Arnati zaginęła ok. 
1740 roku. P rasa zachodnionie- 
m iecka in form uje, że 65-letni 
lu tn ik  z RFN I. Baarschpul z 
Włtten twierdzi, iś odkry ł po ­

szukiw any skład lak ieru . P o ­
święcił na to trzy  lata w ytężo­
nych badań  w dziedżlnle an a li­
zy chem icznej. N ajbardziej irite 
resu jące Jest to iż Jak oświad 
czył B aarschpul. ta jem nica Ja­
kości lak ieru  k ry je  się nie w 
czystości produktów  w yjścio­
w ych, lecz w ich  n a tu ra lnym  
zanieczyszczeniu.

wał cenę i jakość oferowa­
nych towarów.

Giełda daje też wielką szan 
sę rozwoju produkcji dla roi 
nictwa. Instytut Wzornictwa 
Przemysłowego w Warszawie, 
wspólnie z zielonogórskim 
WZSR „Samopomoc Chłop­
ska”, organizuj* bowiem eks­
pozycję deficytowych na ryn­
ku maszyn i narzędzi rolni­
czych oraz prototypów no- 

'ch asortymentów wyro- 
przemyslowych dla rol­

nictwa. Ekspozycją pomyśla­
na jest jake oferta dla pra-

(Ciąg dalszy na str. X}

wyc
bów

Delegacja partyjna 
z Cottbus z wizyta 
w Zielonogórskiem

Od wczoraj przebywa w 
województwie delegacja Ko­
mitetu Okręgowego Niemiec­
kiej Socjalistyczne] Partu 
Jedności z Cottbus w skła­
dzie: Bernard Kehler — kie­
rownik sektora rolnego KO 
NSPJ, Manfred Geburting -  
dyrektor spółdzielni produk­
cyjnej z powiatu Cotthus 
oraz Frits Teilan z LPG Ca- 
husdorf. Goście zapoznają się 
z doświadczeniami i proble­
mami lubuskiego rolnictwa.

Wczoraj dyskutowali se 
specjalistami w WOPR w 
Kalsku, po czym odwiedzili 
Swiebodzińtkl Kombinat Roi 
ny. Zwiedzili tam fermę tu­
czu i zapoznali eię z proble­
matyka gospodarki paszowej.

(Ciqp dalszy na str. i )

strzanej Choszczeńskiego Do 
mu Kultury z.gronem najbar 
dziej zasłużonych obywateli- 
miasta i gminy. Około 120 
osób otrzymało odznaczenia 
państwowe i regionalne oraz 
medale 40-lecia Polski Ludo 
wej. Krzyżami Kawalerskimi 
OOP odznaczeni zostali Anto 
nl Marczewski i Kazimierz 
Rogalewiez — emerytowani 
pracownicy ZPD „Koral” i 
POM w Choszcznie W imie­
niu odznaczonych podzięko­
wał Jan Piekło — dyrektor 
ZOZ zapewniając zarazem, że

aktywność społeczeństwa 
Choszczna nie zmaleje także 
w przyszłości.

Hymnem państwowym roz 
poczęła się o godz, 16.30 uro­
czysta akademia podsumowu 
jąca obchody 700-lecia Chosz­
czna, w której wzięli udział 
przedstawiciele załóg zakła­
dów pracy, ludzie zaangażo - 
wani w realizację programu 
obchodów, pionierzy powojeh 
nej historii miasta przedsta-

(Ciąg dalszy na str. 2) ’

P rz e m ó w ie n ie
Henryka Jabłońskiego

na uroczystościach w Choszcznie
SZANOWNI ZEBRANI
OBYWATELE MIASTA CHOSZCZNA

Zgromadziła na* uroczystość niecodzienna i w dziejach 
miasta wyjątkowa, gdyż otrzymuje ono wysokie odznacze­
nie państwowe. Niejeden zapewne obywatel naszego kraju 
zadać może pytanie: dlaczego właśnie Choszczno znalazło 
się w nielicznej grupie miejscowości, które tak wysoko 
wyróżniono w roku 40-lecia Polski Ludowej?

Pretekstem do zgłoszenia wniosku przez władze woje­
wódzkie do Rady Państwa było 700-lecie nadania Cho­
szcznu praw miejskich. I być może narażę się niektórym 
z tu obecnych obywateli, ale powiem szczerze, że sam ten 
fakt nie byłby wystarczającym argumentem do odznacze­
nia. Każde bowiem miasto kiedyś te prawa dostało, a sa­
ma starość nie jest jeszcze zasługą, którą uczcić powinny 
naczelne władze państwowe. Wystarczyłaby dla obchodów 
takiej rocznicy jakaś regionalna impreza, coś w rodzaju 
rodzinnego święta. W tym wypadku stało się inaczej, a 
więc dlaczego?

Aby ,na to  pytanie p ra w id ło w o  o d pow iedzieć  konieczna 
jest na w stę p ie  jedna uwaga n a tp r y  ogólnej. Po co się­
gamy do historii, w Jakim celu W Tacam y myślą w prze­
szłość? Czy tylko ze zwykłej ciekawości? Oczywiście, że 
nie! Lecz dlatego, te  historia pozwala nam lepiej rozumieć 
teraźniejszość, ułatwia wyciągnięcie wniosków na przy­
szłość.

Czego nas, mieszkańców Innych regionów Polski, a  czy 
informacją, te  Chossczno dostało 700 lat temu prawa miej­
skie? Tylko tego, oo Jut dobra* wiemy, te  w tym okresie 
regulowano, zgodnie ■  przyjętymi wówczes zasadami praw-
noorganizacyjnyml, sytuację Istniejącyeh Jut w istocie 
miast i określono odpowiednio ich statut wewnętrzny. A 
więc fakt ten, niewątpliwie wainy dla mieszkańców 
Choszczna, nie zawiera w tobie ładnych nauk, nie poz­
wala na ładne wnioski ogólnokrajowe.

A Jednak nia mieliśmy w Redzie Państwa wątpliwości, 
te to miasto w pełni na wysokie wyróżnienie zasługuje. 
Uzasadnienie zaś znajdowaliśmy w Jego dziejach, zarówno 
tych bardzo dawnych. Jak i najnowzzyeh. Bo dalej# te 
uczą mądrze uczą, nakazują głębiej zastanowić się nad 
wieloma ważnymi zjawiskami współczesności, zmuszają do 
wniosków daleko wykraczających poza sprawy regionu, 
w którym się dziś razem znajdujemy.

W słynnej kronice Jana Długosza znajdujemy pod ro­
kiem 1467 zapis, który właśnie i do tego terenu stę odnosi 
Długosz raduje się, te na skutek zwycięstw nad Krzyża­
kami przyłączone zostały do Polski Wschodnia Pomorze i

(CiąO dalszy na str. 2)

Bilski Wschód

Naciski dyplomatyczne 
USA na Syrię

BEJRUT, DAMASZEK. PAP.
Stany Zjadnoczona znów 

stosuj# naciski dyplomatycz­
ne na Syrię, usiłując narzu­
cić jej warunki uregulowa­
nia problemu libańskiego. W 
Damaszku przebywa od nie-

Strajk górników brytyjskich
Kontrowersje wokół wystąpienia 

biskupa anglikańskiego
Wypowiedź biskupa anglikań 

skiego z Durham wywołała 
burzę polityczną. Kościół An 
glikański jest ściśle związany z 
państwem (jego świecką gło­
wą jest od czasu Henryka 
VIII monarcha brytyjski).

(Ciąg dalszy na str. 2)

LONDYN. PAP.

Coraz szersze kręgi zatacza 
ją kontrowersje wokół wy­
stąpienia nowego biskupa 
Durham, Da Ti da Jenkinsa, 
który w kazaniu wygłoszo­
nym w katedrze w Durhan po 
parł jednoznacznie postulaty 
górników, strajkujących na 
znak protestu przeciwko pla 
nom zamknięcia kopalń i groż 
bie utraty pracy. Biskup Jen 
kins oskarż-'! rząd o obojęt­
ność wobec nędzy 1 stałe fawo 
ryzowanie bogatych kosztem 
biednych. W sprawie sporu z 
górnikami rząd robi wszyst­
ko, żeby ich pokonać — 
stwierdził Jenkins — dodając, 
że takie nastawienie rządu nie 
daje żadnej nadziel, W spo­
rze z górnikami nie może być 
zwycięzcy, każdy kto odrzu­

ca kompromis stawia siebie w 
pozycji Boga — podkreślił bi 
skup Durham, czyniąc aluzje 
wprost do uporu 1 pewności 
siebie premier M. Thatcher, 
przedstawiającel spór z górni 
kami jako walkę dobrego ze 
złym. Jenkins zażądał także 
lymisii przewodniczącego Kra 
jowego Zarządu Węgla lana 
MacGregora, azywaiac go 
„importowanym, podstarza­
łym Amerykaninem”.

dziali zastępca sekretarza sta 
nu USA, Richard Murphy, 
któremu powierzono minę 
przeprowadzenia rozmów z 
przjrwódcami syryjskimi na 
temat sposobów rozwiązania 
kwestii libańskiej.

Z misją Murphy’ego zbiegło 
się oświadczenie sekretarza 
stanu USA, Georga Sliultza, 
który powiedział w niedzielę 
w Nowym Jorku, że Waszyng 
ton „pragnie dopomóc wysił­
kom. zmierzającym do wyco­
fania woisk izraelskich z Li­
banu południowego ieśll zain­
teresowane strony będą sobie 
tego zyczyć”.

Izraelski minister spraw za 
granicznych, tccliak Szamir 
oznajmił w wywiadzie dla 
dziennika „New York Times” 
że nowy rząd koalicyjny Iz­
raela pragnie. aby Stany* 
Zjednoczone odegrały rolę do 
średnika między Damaszkiem 
a Teł Awiwem w kwestii wy

(Ciąg dalszy na str. 2)

Ekstradycja z Francji 
uchodźców z hiszpańskiego 

Kraju Basków
Zamieszki po decyzji

PARYŻ, MADRYT, PA?.
Po raz pierwszy w dzie­

jach stosunków francusko - 
hiszpańskich rząd Francji zgo 
dził sie na ekstradycję do Hi 
szpanii czterech uchodźców i  
hiszpańskiego Kraju Basków 
podejrzanych o przynależność 
do separatystycznej organiza­
cji ETA — skrzydło wojsko­
we. Z prośbą o ekstradycję, 
która nastąpiła na mocy o-

rzeczenia sądu kasacyjnego 
— najwyższej instancji wy­
miaru sprawiedliwości Fran­
cji, występowały władze hi­
szpańskie.

Stanowisko rządu francus­
kiego zostało przyjęte przez 
stronę hiszpańską z ogrom­
nym zadowoleniem. Rzecznik 
ministerstwa spraw wewnę-

(Ciąg dalszy na str, 2)



Przewodniczący Rady Państwa
w  G o rz o w s k ie m

(Ciąg daltzy t« rtr. |)

wleiele organizacji społecz­
nych 1 politycznych oraz 
kombatanckich, oficerowie 
,LWP, młodzież, delegacje 
okolicznych miast i gmin. 
Przybyłych, a zwłaszcza prze 
wodniezącego Rady Państwa
— H. Jabłońskiego, ministra 
pełnomocnego, konsula gene­
ralnego ZSRR w Szczecinie
— Jewgienija Popowa i do­
wódcą Pomorskiego Okręgu 
Wojskowego gen. dyw. Zbir- 
niewa Blechmana oraz przed 
atawiciell władz wojewódz­
kich powitał przewodniczący 
MGRN — Marian Pieczyński. 
Następnie zabrała głos I se­
kretarz KMG PZPR w Chosz 
eznie.

Wieńczymy dziś — powie­
działa m. in. dzieło obchodów 
Jubileuszu 700-lecia nadania 
praw miejskich piastowskis- 
mu Choszcznu, które przed * 
wiekami było, a obecnie jest 
1 pozostanie na zawaze pol­
aki*. Prawda Jednak jest 
taka, że nie my obcho­
dzilibyśmy ten jubileuar 1 
"la my zbieralibyśmy

ehleb z choszezeńskich pól, 
gdyby przed 40-tu laty 
nie powstało ludowe pań­
stwo polskie. U genezy jego 
leży wielka ofiara krwi i cier 
pień Polaków, leży wysiłek 
zbrojny i mądrość polityczna 
lewicy demokratycznej, któ­
ra przyszłość Polski widzia­
ła W ścisłym sojuszu z naro­
dami Związku Radzieckiego. 
Granice umęczonej ojczyzny 
wyznaczyły tysiące cmenta­
rzy i mogił żołnierskich po 
to, abyśmy mogli wrócić na 
ziemię piastowską „skąd nasz 
ród" i zacząć na niej pojskie 
budowanie.

Daremne są mrzonki — 
stwierdziła J. Dziełak - Grześ 
kowiak — rewizjonistów i re 
wanżystów, którzy poddają 
w wątpliwość charakter ist­
niejących granic w Kuropie. 
Daremne są kalkulacje odwe 
towych ziomkostw w RFN i 
maraenia o powrocie na zie 
mio leżące na wschód od Od 
ry i nad Bałtykiem. Ni-.* po­

mogą zjazdy federalne ziom 
kostw typu „Brunszwik" i 
przemówienia kanclerza Hel­
muta Kohla oraz poparcie 
bońskiego rządu dla tych re 
wizjonistyczych organizacji o 
ile ojczyzną Niemców — jak 
twierdzi kanclerz Kohl — są

P rz e m ó w ie n ie
Henryka Jabłońskiego

(Ciąg daltzy  g« ttr. Jj

Prusy ( pi***: „Teraz szczęśliwym mienię 1 siebie, 1 awo- 
icn współczesnych, że .oczy nasze oglądają połączenie sią 
krejów ojczystych w jedną całość, a szczęśliwym byłbym

Bozit zjednoczenia z Polską 
Męska, /uenu Lubuskiej i Słupskiej, w których są trzy 
biskupstwa, przez Bolesława Wielkiego króla polskiego ... 
zalozone, to jest wrocławskie, lubuskie i kamieńskie”.

Żywa była w jego czasach pamięć o utraconych zie­
m ia c h ,^  tez me były to wydarzeni* wtedy zbyt odlegle. 
Sięgnijmy i my do nich, bo nie zrozumiemy dziejów 
Choszczna bez uprzytomnienia sobie czym był uparty, kon­
sekwentny w ciągu wieków napór niemiecki na zachodnie 
obszary naszego narodowego terytorium.

W dobie władcy, który wprowadził nasz naród na sze­
roką arenę europejską — Mieszka I jego państwo w rejo­
nie ujście Warty do Odry przekraczało tę dziś graniczną 
rzekę, a na jej zachodnim brzegu stał gród Lubusz (dziś 
po niemiecku — Lebus), zwany kluczem Królestwa Pol­
skiego. Ziemia Lubuska, po obu stronach Odry się rozcią­
gająca, stała na drodze niemieckiej ekspansji na Wielko­
polską, Pomorze, na północne regiony Śląska. Ale na po­
ważniejsze sukcesy na tym terenie przyszło Niemcom cze­
kać od czasów Mieszka dwieście kilkadziesiąt lat.

Po podziale Polski na dzielntre przez Krzywoustego we­
szła Ziemia Lubuska w skład dzielnicy śląskiej, a przej­
ściowo w początkach XIII wieku w skład Wielkopolski 
1 w tym to czasie zwiększyła się niemiecka agresja. Lu­
busz był kilkakrotnie zajmowany przez najeźdźców i znów 
przez Polaków odbierany. Ale nie przemoc oddala go na 
długie wieki w niemieckie ręce, lecz niezgoda wśród ksią­
żąt polskich. Gdy synowie poległego pod Legnicą Henryka 
Pobożnego zaczęli spory o spadek po ojcu — zabiegaii o 
niemiecką pomoc. A za tę pomoc trzeba było płacić i w 
12)3 roku Zieimę Lubuską ostatecznie książę Bolesław 
Rogatka oddał Niemcom. Droga do dalszych podbojów v(y. 
stała otwarta. Wystarczy przytoczyć daty zdobyczy mar­
grabiów brandenburskich: 1266 r. — Santok, r —
Choszczno, 1270 r. — Drezdenko, 1280 r. — Stare Drawsko 
i Świdwin,

Dtugo jeszcze toczyły aię na tym terenie walki, polało się 
wiele krwi obrońców polskości tych ziem, ale wszelkie 
wysiłki Wielkopolan, nie wspieranych przez inne, skłócone 
dzielnice, nie mogły być skuteczne. Niemczyzna coraz bar­
dziej ugruntowywała swe panowanie. Do miast napływali 
niemieccy koloniści, przejmowali w nich rządy, spychając 
na podrzędne miejsce tych, którzy nie chcieli się germa- 
nizować. Po pewnym czasie znikać nawet poczęły polskie 
nazwy. Na miejsce Choszczna pojawiło się Arnswalde. Za­
kotwiczyło się tu panowanie niemieckie na szereg wie­
ków. Pragnienia patriotów, takich jak wspomniany Dłu­
gosz, bardzo długo musiały pozostać marzeniami.

I gdy mysią swą cofamy się o 700 lat ujrzymy nie tylko 
akta urzędowe, nie regulacje prawne, ale walkę, która 
się o te ziemie wówczas i długo jeszcze później toczyła. 
Pamiętajmy o ludziach, prawych właścicielach tej ziemi. 
Prostych mieszczanach i chłopach, którzy zaznali goryczy 
niewoli. 1 nie zapomnijmy dlaczego tak się stało. Swary 
i niesnaski, bratobójcze wojny wewnętrzne uczyniły te zie­
mie i ich lud łupem najeźdźcy.

Te historyczne doświadczenia uczą każdego kto myśli, 
myśleć umie. Bagatelizować płynące stąd nauki może tyl­
ko samobójca lub niebezpieczny szkodnik, nie rozumiejący 
interesu własnego narodu.

Trzeba było dopiero ogromnego dziejowego wstrząsu, 
okupionego milionami ofiar ludzkich, trzeba było daleko­
siężnej myśli lewicy polskiej, by stać się mogło zadość 
sprawiedliwości dziejowej i Polska wróciła nad Odrę.

I tej nauki zapomnieć także nie wolno. Pamiętać bo­
wiem należy co spowodowało, że nas stąd wypchnięto, gra­
biąc 'później coraz to więcej polskich ziem. Ale również 
i to jak tu znów się znaleźliśmy. Komu i czemu to zaw­
dzięczamy.

Przyszliśmy tu w 1945 roku po swoje i na swoje. Teraz 
już na zawsze, jeśli tylko nie braknie nam rozumu poli­
tycznego, zdecydowania i czujności wobec tych wszystkich, 
którzy wciąż pogodzić się nie chcą z powojennymi realia­
mi, wciąż marząc o odwecie bredzą o naszych Ziemiach 
Zachodnich jako o „Wschodnich Niemczech”.

Swoją pracą, umiejętnością gospodarzenia, treski o swo­
je miasto dowiedliście, żeście godni tego powrotu, że słu­
sznie uważacie się za prawych spadkobierców tych, któ- 
rzr w walce o polskość tej ziemi ginęli.

Wasze jest to dziedzictwo i włodarzyć nim lepiej potra­
ficie niż niegdyś skłóceni piastowicze. Zapracowaliście 
uczciwie na tytuł wicemistrza gospodarności. T to właśnie 
jest klamrą spinającą przedwiekowe dzieje tego starożyt­
nego grodu z chwilą dzisiejszą. A w tej łączności starej 
i nowej historii widzieć należy uzasadnienie przyznanego 
wam odznaczenia, W jego nazwie — Order Odrodzenia 
Polski — zawiera się uznanie dla trudu odradzania pol­
skości w waszym mieście i regionie, hołd dla tycn, co są 
już tylko wspomnieniem, uczczenie zasług współczesnych 
pokoleń mieszkańców Choszcziyi.

Oratuluiac iak naiserdeczniej tego wielkiego wyróżnie­
nia — nragnę zarazem wyrazić przekonanie, ź.e nie wy­
czerpaliście leszcze swoich możliwości twórczych, a to, co 
tuż osiągnęliście jest wstępem do dalszych, zwielokrotnio­
nych sukcesów.

Jiyezę wam tego jak naiserdeczniej.

obszary, na których prze* 
wieki kształtowała się niemie 
cka kultura, to tu na zacho­
dzie Polski, w naszym mie­
ście żadnych śladów tej kul­
tury nie ma. Nie ma także 
wmawianej światu mniejszo 
ści niemieckiej. Wszystko tu 
zostało wznie's;jne polskimi 
rękami, pracą polskich oby­
wateli, którzy budują swój 
dom na własnych ziemiach 
po to, by spokojnie w nim 
żyć i tworzyć dziś i jutro so­
cjalistycznej Polski.

Z kolei glos zabrał prof. 
Henryk Jabłoński.

Przewodniczący Rady Pań­
stwa dokonał następnie deko 
racji sztandaru Rady Narodo 
wej Miasta i Gminy w Chosz 
eznie prr.yznanym przez Ra­
dę Państwa w uznaniu za­
sług obywateli Krzyżem Ko 
mandrirskim Orderu Odrodzę 
nia Polski. W krótkim wystą 
pieniu za wyróżnienie to po­
dziękował przewodniczący 
MGRN — Marian Pieczyński.

Na zakończenie akademii 
zaprezentowano program ar­
tystyczny pn. „Nasz rodzinny 
dom”. Na 45 minutowy mon 
taż słowno - muzyczny złoży 
ły się wiersze, piosenki i tań 
ce w wykonaniu dzieci i mło 
dzieży działającej w ośrod­
kach t domach kultury wdj. 
gorzowskiego, a poświęcone 
40-leciu ojczyzny.

O godz. 18.30 przed pomni­
kiem Wdzięczności władze i 
społeczeństwo Choszczna uro 
czyście pożegnało dostojnych 
gości z przewodniczącym Ra­
dy Państwa prof. Henrykiem 
Jabłońskim. (eud)

Polsko 
-  austriacka 
współpraca 
gospodarcza
(Ciąg daltzy z* ttr. J)

noiuieznego w Polsce. 
Austria wypowiadała się i 
wypowiada przeciwko re­
strykcjom gospodarczym 
stosowanym wobec Pol­
ski. Zrozumiała też nasze 
trudności, choć odbijały 
się one niekorzystnie na 
niektórych dziedzinach gos 

.podarki austriackiej. Do­
tyczyło to głównie nie­
pełnych dostaw'polskiego 
węgla dla Austrii w la­
tach spadku jego wydoby 
cia w naszym kraju, a 
także naszych możliwości 
zakupu towarów austriac 
kich.

Od pewnego czasu nastę 
puje znaczne ożywienie w 
tych dziedzinach współ­
pracy między obu kra­
jami. W br. Polska 
sprzeda Austrii prawdopo 
dobnie ponad 1,6 min ton 
węgla,. 250 tys. ton koksu 
i koksiku oraz 1.6 tys. gi- 
gawatogodzin energii elek 
trycznej.

ZAKOŃCZENIE ROZMÓW 
CHIŃSKO — IN BUSKICH

PKKLN. .— Zakończyła sią 
piąta runda rokowań chińsko 
— indyjskich, poświęconych 
problemom granicznym. Ro­
kowania te rozpoczęły siię w 
czerwcu 1981 r., a kolejna ich 
runda odbędzie się w Delhi. 
Atmosfera rozmów w Peki­
nie była dobra. Obie strony 
wyraziły nadzieję, iż będą kon 
tynuować wysiłki mające na 
celu jak najrychlejsze rozwią 
zanie kwestii granicznej.

LIST MOD 
DO SEKRETARZA 

GENERALNEGO ONZ

DELHI. — W Delhi zakoń­
czyło się seminarium Między­
narodowej Organizacji Dzien­
nikarzy poświęcone roli i od- 
powiedzialrfośoi środków ma­
sowego przekazu w dziele bu­
dowy nowego ładu informa­
cyjnego. Uczestnicy obrad z 
58 krajów wystosowali list ot­
warty do sekretarza general­
nego ONZ, Javiera Peresa de 
Cuellara wyrażając zaniepo­
kojenie z powodu zagrożenia 
pokoju na skutek wyścigu 
zbrojeń jądrowych. Dziennika­
rze wezwali do wielostron­
nych działań na rzecz two­
rzenia stref bezatomowych w 
świecie, wyrażając zarazem 
poparcie dla wysiłków ONZ i 
UNESCO w walce o pokój i 
rozbrojenie, dekolonizację i 
rozwój, wolność i demokracją.

PREMIER GRECJI 
W TRYPOLISIE

PARYŻ. — Przywódca Li­
bii, Muammar Kadafi przy­
jął przybyłego tego dnia do 
Trypolisu z dwudniową wizy­
tą oficjalną premiera Grecji, 
Andreasa Papandreu. Przed­
miotem rozmowy były zagad­
nienia dotyczące umocnienia 
stosunków przyjaźni 1 współ-

f racy między obu państwami 
narodami

Spotkanie 
R. Reagan 
-Javier Perez 
de Cuellar
NOWY JORK, PAP. v

Prezydent USA, Ronald Rea 
gan, spotkał sią na obiedzia 
roboczym z sekretarzem gene 
ralnym ONZ, Javierem Pere 
zem de Cuellarem.

Według informacji rzeczni­
ka ONZ, prezydent Reagan 
miał wyrazić poparcie dla Qr 
ganizacji Narodów. Zjednoczo 
nych w jej wysiłkach na 

rzecż utrzymania pokoju. Obaj 
politycy omawiali niektóre za 
gadniemia sytuacji międzyna­
rodowej, m in. wydarzenia na 
Bliskim Wschodzie, przede 
wszystkim w Libanie, wojnę 
iracko-irańską, problem Na­
mibii, cypryjski oraz wokół 
Afganistanu. W rozwiązanie 
dwóch ostatnich problemów 
zaangażowany jest osobiście 
Javier Perez de Cuellar.

Podczas rozmowy ominięto 
sytuacją w Ameryce Sr odko 
wej a także sprawę stosun­
ku USA wobec UNESCO. A me 
ryka Środkowa jest od daw­
na przedmiotem agresywnych 
poczynań Waszyngtonu, wy­
mierzonych przede wszystkim 
w sandinowską Nikaraguę i 
powstańców snlwadorskich. W 
ub. roku USA, niezadowolo­
ne * działalności UNESCO, 
która potępiła m in. polityką 
Izraela wobec sąsiadów, za­
powiedziały rezygnacją z koń 
cem tego roku z członko­
stwa w tej ONZ-owskdej or 
ganizacji

Wczoraj Ronald Reagan wy 
głosił przemówienie podczas 
debaty generalnej sesji Zgro­
madzenia Ogólnego NZ. W 
najbliższy piątek w Waszyng 
tonie odbędzie aię spotkanie 
prezydenta USA z szefem dy 
plomacjd radzieckiej, Andrie- 
jem Gromyką. Obaj ci pollty 
cy spotkali się już przelot­
nie, w niedzielę wieczorem 
w Nowym Jorku podczas przy 
jęcia wydanego na cześć u- 
czestnlków sesji.

----------------------------------# —

Komunikat
NBP

Narodowy Bank Polaki in­
formuje, że zmuszony jest po 
cząwszy od 25 bm. obniżyć 
stawkę dzienną sprzedaży to 
riintów do kwoty 150 forin­
tów na osobę dla wyjeżdża 
jących indywidualnie i zbio­
rowo do WRL oraz obniżyć 
maksymalną normę sprzedaży 
forintów - przy wyjazdach 
indywidualnych do kwo­
ty 1500 forintów na osobę jed 
norazowo. Dzieciom do lat 7 
przysługuje pę-awo zakupu fo 
rtntów w wysokości 50 proc. 
powyższych norm sprzedaży.

A. CUNHAL ZAKOŃCZYŁ 
WIZYTĘ W BELGRADZIE

BELGRAD. — Sekretarz ge 
nerąlny Portugalskiej Partii 
Komunistycznej, Alvaro Cun- 
hal, zakończył wizytę w Ju ­
gosławii zloftmą na zaprosze­
nie Prezydium KG Związku 
Komunistów Jugosławii.

Podczas rozmów Alvaro 
Cunhala z przewodniczącym 
Prezydium KC ZKJ, Ali Śu- 
kriją, omówił rozwój stosun­
ków miądzy obu , partiami 
oraz bieżące problemy mię­
dzynarodowe.

W skrócie
PORYWACZE UWOLNILI

• KORESPONDENTA 
REUTERA

BEJRUT. — Jonathan 
Wright, który 23 dni temu za 
giną! w Libanie, został w pią 
tek uwolniony przez porywa 
czy. 30-letni Wright nie od­
niósł żadnych obrażeń i po od 
zyskaniu wolnośoi powiedział, 
że nie jest w stanie zidenty­
fikować porywaczy?

DELEGACJA ZSMP 
W AFGANISTANIE

KABUL. — Na zaproszenie 
Komitetu Centralnego Demo­
kratycznej Organizacji Mło­
dzieży Afganistanu przebywa 
la tu w dniach 17—24 bm. de 
legacja ZSJtfP z przewodni­
czącym Zarządu Głównego 
Jarosławem Klimą. Delegacja 
spotkała się z klerowni'*- '-■u 
DOMA i jej aktywem. Odwie 
dzila ośrodki młodzieżowe i 
Instytucje oświatowe w Ka­
bulu i Dtelalabadzie,

„Sowietskaja Rossija”
o „brunatnym syndromie” w RFN

MOSKWA, PAP.
Dziennik „Sowietskaja 

Rossija” opublikował arty ­
kuł W ładimira Iwanowa 
pt. „Brunatny syndrom". 
Autor zwraca uwagę na 
nasilające się tendencje 
neofaszystowskie w RFN. 
Podkreśla m.in., że wpraw ­
dzie propaganda zachodnio- 
niemiecka do dziś nazywa 
neonazistów „żałosną grup­
ką ekstremistów” całkowi­
cie pozbawioną wpływu, 
lecz z samych tylko da­
nych oficjalnych wynika, i ł  
w 1984 r. w Republice Fe­
deralnej działało 150 orga­
nizacji neofaszystowskich. 
Natomiast według danych, 
opublikowanych przez or­
gan prasowy Zachodniober 
lińskiej Socjalistycznej 
Partii Jedności, dziennik 
„Die W ahrheit”, liczba u- 
grupowań ultraprawico- 
wych w RFN wzros­
ła z 600 w połowie lat 
siedemdziesiątych do 1400 
na początku lat osiemdzie­
siątych. Są wśród nich o r­
ganizacje o charakterze 
terrorystycznym, tzw. gru ­
py sportów obronnych, róż 
oe „związki bojowe”, „kół­
ka działania”, „związki tra ­
dycji wojskowych” itp. Jest 
też kilkanaście organizacji 
nazistowskich działających 
pod szyldem „związków” 
naukowych i ku ltura l­
nych.

„Sowietskaja Rossija” 
zwraca uwagę, że w 1983 r. 
— jak wynika ze sprawoz­
dania m inistra spraw  wew 
nętrznych Badenti-W irtem- 
bergii — elementy u ltrapra 
wicowe uczestniczyły w 60 
niebezpiecznych przestęp­
stwach kryminalnych. Nie 
ma więc mowy o dwóch —

(Ciąg dalszy a« ttr. i)

cofania wojsk izraelskich s U  
banu południowego. Agencja 
UPI przypomina, że Syria od 
rzuciła dotychczas żądania 
ewakuacji swych oddziałów z 
Libanu, uważając, iż .będzie 
mogła to uczynić dopiero pe 
wycofaniu sią okupacyjnej ar 
mii Izraela z południowej 
części tego kraju.

OKRĘTY WOJENNE USA 
NA WODACH LIBAŃSKICH

Stany Zjednoczone zareago 
wały znów z pozycji siły we 
bec Libanu. W odpowiedzi na 
zamach bombowy na ambasa 
dą USA w Bejrucie wyiłały 
na wody libańskie grupą e 
krętów wojennych.

Do wybrzeży tego kraju

PIORUN ZABIŁ PIŁKARZA
BRUKSELA. — Podczas me 

czu piłki nożnej rozgrywane­
go na jednym z boisk w Am­
sterdamie, w murawę ude­
rzył piorun, śmiertelnie po­
rażając jednego z graczy miej 
scówej drużyny Door Wils- 
kraeht Sterk 21-letniego Eri­
ka Jongbloeda, syna byłego 
reprezentacyjnego bramkarza 
narodowej jedenastki Holan­
dii, Jana Jongbloeda, uczest­
nika mistrzostw świata w 
1974 r. 1 1978 r. Ofiar* zmarła 
po przewiezieniu do szpitala.

(LUB Jf ASTASJI

trzech neofaszystach.
Autor podkreśla, że orga 

nizacja kadrowa neofaszys­
tów w RFN — „Partia Na 
rodowo-Demokratyczna” już 
od 20 la t należy do realiów 
sceny politycznej Republiki 
Federalnej, przy czym jej 
trzon stanowią dziś nie 
„wiecznie wczorajsi” — by 
li aktywiści hitlerowskiej 
NSDAP, emerytowani urzęd 
nicy Trzeciej Rzeszy i 
funkcjonariusze W ehrmach­
tu  — lecz młode pokolenie, 
otumanione bełkotliwymi 
„ideami” brunatnych. W. 
Iwanow stwierdza na za­
kończenie, że Niemcy za­
chodnie są dziś bardziej 
niż przed kilku laty pora­
żone „brunatnym  syndro­
mem”.

Nikaragua: 
wybory 
-w terminie

(Ciąg dalszy ze str. 1)

partii opozycyjnych, Juli* 
Roman Garda zażądał „za­
gwarantowania wolnych wy­
borów” prz«z rząd sandinow 
ski i przełożeni* terminu wy 
borów.

Partie opozycyjne nie zgło­
siły kandydatów ł ni* zare­
jestrowały sią w wyznaczo­
nym terminie mimo, że rząd 
•andinowski przesuwał tor- 
min rejestracji kilka razy, 
by dać opozycji możliwość 
uzgadniania stanowisk.

Obecnie opozycja domaga 
się zmiany terminu wybo­
rów tłumacząc to tym, że po 
trzebny jest jej czas na pro 
wadzenie kampanii politycz­
nej.

zbliżyły sią w niedzielą trzy 
jednostki marynarki wojen­
nej USA, wśród których znaj 
duj* się ’ okręt „Shriveport” 
(mający na pokładzie około 
1800 żołnierzy piechoty mor­
skiej). W skład Interwencyj­
nej flotylli wchodzi takie 
niszozyclel, wyposażony w 
wyrzutnie z pociskami raki* 
towyml „morze — ziemia”. 
Oficjalne źródła amerykań­
ski* nie podały jaki# zadanie 
maj* apcłnlć te okręty. Wia­
domo jednakże, że w każdej 
chwili mogą one uczeitnż- 
nyó w operacji bojowej.

Delegacja 
z Cottbus 
w Zielonogórskiem

(Ciąg daltzy te  ttr. 1)

Dziś niemieccy goście odwie 
dzą Przedsiębiorstwo Ogrod- 
n lei ze PGR w Zielonej Górze 
oraz Zakład Rolny Bieganów. 
W programie wizyty w Bie- 
ganowie przewiduje sią omó­
wienie sposobów gospodaro­
wania na terenach zielonych.

W ostatnim dniu pobytu.de 
legacja z Cottbus spotka sią 
z kierownictwem Komitetu 
Wojewódzkiego PZPR w Zie­
lonej Górze, a także zwiedzi 
Lubuskie Zakłady Przemysłu 
Owocowo-Warzywnego oraz 
Zakłady Mięsna w Przylepie 

(brj)

Z pobytu 
w Polsce 
parlamentarzystów 
japońskich
WARSZAWA, PAP.

Przebywająca w Polsce s 
wizytą oficjalną delegacja 
parlamentu Japonii została 24 
bm. przyjęta przez marszał­
ka Sejmu Stanisława Gucwę.

Japońscy goście zostali za­
poznani z sytuacją społeczno- 
polityczną i gospodarczą kra 
ju.

Marszalek Sejmu poinformo 
wal gości o węzłowych kie­
runkach polskiej polityki za 
granicznej, konsekwentnie po 
dojmującej działania zmierza 
jące do utrwalenia pokoju 1 
bezpieczeństwa międzynarodo 
wego, zwłaszcza na kontynen 
de europejskim. St. Gucwa 
wyraził zaniepokojenie odzy­
wającymi się w RFN tenden 
cjamii odwetowymi, jak ted 
rozmieszczaniem w niektó­
rych krajach Europy zachód 
niej amerykańskich rakiet 
średniego zasięgu, co godzi w 
budowany od 40 lał pokój.

24 bm. zastępca przewodni 
czącego Rady Państwa prof. 
Kazimierz Seeomski przyjął 
w Belwederze przebywającą 
w naszym kraju delegację la 
by Reprezentantów Japonii z 
wiceprzewodniczącym izby 
Seiichi Katsumata.

Profesor Seeomski zaznajo 
mlł gości z rolą Rady Pań­
stwa w polskim systemie 
konstytucyjnym oraz jej dzia 
łalnością zwłaszcza w dzie­
dzinie rad narodowych i sa­
morządu terytorialnego.

Strajk
górników
brytyjskich

(Ciąg daltzy te  rtr. Jf

Zwierzchnik Kościoła 
glikaiWkiego, arcybiskup Can 
terbury Robert Ruńcie, u- 
dzielając poparcia Jenkinsowl 
określił jego wystąpienie ja­
ko „mocno sformułowany a- 
pel o pojednanie”.

Biskupa Durham natych­
miast zaatakowali politycy 

• konserwatywni. Poseł do iż­
by Gmin Jehn Carliale zażą­
dał. by arcybiskup Cantoibu 
ry przykładowo ukarał swego 
biskupa. Inny pęaeł Nicholas 
Fairbanks domagał tią usu­
nięcia „wichrzyclelsklego du­
chownego". Biskupa Durham 
potępił także przewodniczący 
Partii Konserwatywnej, John 
Gnmmer.

Giełda
„Jesień - 84”

(Ciąg daltzy te  str. 1)

docentów, głównie spośród 
rzemiosła i układów przemy­
słu drobnego. Cl producenci 
mogą bowiem podjąć u siebie 
produkcją poszukiwanych wy 
robów zawierając na nie n- 
mowy handlowe z „Agromą” 
i wiejskim handlem „Samo­
pomoc Chłopska”.

Podczas giełdy dla miesz­
kańców Zielonej Góry pro­
wadzona będzie hurtowa sprze 
daż owoców oraz detaliczna 
przetworów owocowo — wa­
rzywnych, miodów, gęsi * ho 
dowli państwowych gospo­
darstw rolnych. Ponadto dział 
kowicze będą mogli zakupić 
sprzęt ogrodniczo — pszczelar 
ski, hodowlane nutrie, króli­
ki, gołębi# oraz krzewy oz­
dobne. • (g)

Naciski USA na Syrią

NOWY JORK. — 23-letnla 
znana aktorka Nastasja Kin- 
sky poślubiła o 14 lat od sie­
bie starszego długoletniego 
przyjaciela Ibrahima Masą, 
ojca swego 10-tygodniowego 
synka Aljohsa. Musa jest 
przedstawicielem znanej włos­
kiej firm'y jubilerskiej „Bul- 
gari” w Stanach Zjednoczo­
nych. Uroczystość zaślubin zo 
stała zorganizowana w nowo­
jorskim hotelu „Carlyle” wy­
łącznie dla przyjaciół państwa 
młodych, pońieważ Nastasja 
i Ibrahim od dawna uważali 
się za małżeństwo.

ŚMIERTELNY POJEDYNEK 
Z OŚMIORNICĄ

LONDYN. — W walce z oś­
miornicą poniosło śmierć 
dwóch rybaków z wyspiar­
skiego państewka Kiribati, po-, 
łożonego w środkowej części 
Oceanu Spokojnego,

Ośmiornica była tak duża, 
że tradycyjne metody poło­
wów tego morskiego dziwolą­
ga zakończyły się tragicznym 
rezultatem. Rybacy, nie zdo­
łali wyciągnąć ośmiornicy na 
powierzchnię, by łyknęła po­
wietrza, e potem aby prze­
gryźć jej nerw między ocza­
mi — jak wymagają tego re­
guły polowania. Czterometro­
wa ośmiornica okazała się sil­
niejsza od rybaków i utopiła 
ich.

Ekstradycja z Francji
uchodźców

(Ciąg dalszy te  ttr. l)

traaych w Madrycie oświad­
czył, iż je*t to posunięcie 
zgodne z wytyozmymd współ 
pracy obydwu rządów w za­
kresie zwalczania terroryzmu.

ZAMIESZKI PO DECYZJI
O WYDALENIU BASKÓW
Decyzja o deportacji 7 u- 

chodźców baskijskich, podej­
rzanych o przynależność do 
terrorystycznego ugrupowa­
nia ETA-M (3 z nich ma być 
wydalonych do Hiszpanii, a 4 
do Togo), wywołała zamiesz 
ki po obu stronach granicy 
francusko -  hiszpańskiej.

Wydaleni Baskowie, oskar­
żeni są przez władze hiszpań 
skie o dokonanie morderstw 
i zamachów terrorystycznych. 
W ubiegłym miesiącu rozpo­
częli oni strajk głodowy, prp 
testując przeciwko deporta­
cji. Od decyzji rządu francus 
kiego uchodźcy baskijscy od­
wołali się do rady państwa 
— najwyższego organu admi­
nistracyjnego Francji, Odwo­
łanie ma być rozpatrzona w 
połowi# togo tygodnia.

baskijskich
Dacyzja o wydaleniu *pob- 

kala się i  ostrą reakcją we
francuskich i hiszpańskich r# 
gionach baskijskich. W nie­
dzielę wieczorem w wielu 
miejscowościach doszło do 
starć z policją.

W hiszpańskich miastach
Bilbao 1 San Sebastian odby­
ły się największe demonstra­
cje, którym towarzyszyły atar 
cia z policją. W Bilbao demem 
stranci wznieśli barykady i 
obrzucali policję kamieniami 
i ładunkami zapalającymi. W 
Mondragon tłum demonstran 
tów zaatakował miejscową sie 
dalbę rządzącej hiszpańskiej 
partii socjalistycznej, która 
domagała aię ekstradycji Bas 
ków.

We francuskiej miejscowo! 
ci St Jean da Luz policja 
przy użyciu gazów bawią­
cych rozpędziła kilkuset de­
monstrantów. 9 osób zostało 
aresztowanych. Demonstracja 
odbyła się również w Pary­
żu, przed Pałacem Elizejskim.
8 jej uczestników aresztowa­
no.



Tama z przeciekała!
Partyjne wnioski nie leżą w szufladach

Systematycznie i konsekwentnie re- 
realizowane są w województwie gorzow 
skim wnioski kierowane do organiza­
cji partyjnych wszystkich szczebli. Par­
tyjna obecność gwarantuje prawidłowe 
rozwiązywanie problemów, a samej 
partii przysparza wiarygodności i zau­
fania, a w rezultacie autorytetu.

Od lipca 1982 r. działa powołany 
przez Sekretariat KW PZPR w Gorzo­
wie międzywydziałowy zespół ds reali­
zacji wniosków. Zajął się on dotychczas 
m.in. przeprowadzaniem szkolenia dla 
sekretarzy POP i OOP w sprawie po­
stępowania ze zgłaszanymi wnioskami, 
skontrolował wyrywkowo kilkanaście 
instancji pod kątem realizacji uchwały

wala do realizacji 227 wniosków oras 
określiła ich adresatów. Byli zaś nimi 
KC i KW PZPR, Urząd Rady Minis­
trów, Urząd Wojewódzki i inne instytu­
cje szczebla wojewódzkiego. Spośród 
tych 227 wniosków, do końca sierpnia 
br. zrealizowano 186, ożyli 82 procent.

Wiele setek wniosków zgłoszono tak­
że w trakcie zebrań sprawozdawczo- 
wyborczych w niższych ogniwach par­
tii. Poza tym późniejsze działania po­
dejmowane przez KC PZPR, Urząd 
Rady Ministrów oraz praktyka dnia co­
dziennego przynoszą odpowiedzi na sze­
reg wniosków. Chodzi tutaj m.in. o 
konsultowanie i zasięganie opinii POP 
w istotnych dla kraju i gospodarki apra

A jednak można
IX Plenum KC, przesłał do adresatów 
wnioski zgłoszone podczas kampanii 
sprawozdawczo - wyborozej oraz podej­
mował wysiłki zmierzające do wyegzek 
wowania realizacji tych wniosków.

Z wizytacji i kontroli przeprowadzo­
nych w instancjach partyjnych wyni­
ka, łe w większości z nich uchwała IX 
Plenum KC w sprawie wniosków jest 
realizowana. Są jednak instancje, gdzie 
nie przywiązuje się do tych spraw na­
leżytej wagi. Np. w Komitecie Gmin­
nym w Krzoszycach stwierdzono, że nie 
prowadzi się tam rejestru wniosków 
oraz że nie ma dokumentów, które 
świadczyłyby o jakichkolwiek działa­
niach na rzecz realizacji uchwały.

Pozytywnym natomiast zjawiskiem 
jest, że blisko połowa instancji wpro­
wadziła zwyczaj rozpoczynania posie­
dzenia egzekutywy czy nawet plenarne 
go posiedzenia od przedstawienia infor­
macji o wykonaniu wcześniej zgłoszo­
nych wniosków. Systematycznie ocenia 
się realizację wniosków w Słubicach, 
Choszcznie, Reczu, Miedzichowie, My­
śliborzu, Słońsku, Barlinku 1 Kostrzy­
nie.

Wiele uwag budzi natomiast sposób 
przyjmowania wniosków. Niestety rząd 
kością jest dyskusja i glosowania nad 
zgłoszonym wnioskiem na zebraniu 
partyjnym. Tymczasem każdy wniosek 
winien zostaó przedyskutowany rów­
nież pod kątem realności 1 sformułowa­
nia oczekiwanego sposobu realizacji, za­
nim skieruje się go do adresata. Do­
tychczas jako wnioski nierzadko zgłasza 
się ogólnikowe hasłowe wypowiedzi. 
Nie zatem dziwnego, że i odpowiedź na 
nie bywa krótka — wniosek zakwali­
fikowano Jako opinię do wykorzystania.

Podczas ostatniej kampanii sprawoz­
dawczo - wyborczej do K1V PZPR w 
Gorzowie skierowano 23" wniosków, z 
czego 92 w trakcie wojewódzkiej kon­
ferencji, Egzekutywa KW zakwallfiko-

wach, podwyżki płac dla pracowni­
ków obsługi w służbie zdrowia czy usa 
modzielnienie się Gorzowskiej Centrali 
Materiałów Budowlanych.

Kilka przykładów wniosków już zre­
alizowanych na szczeblu wojewódzkim:

— Pracownicy Szpitala Psychiatrycz­
nego w Gorzowie zgłosili taki oto wmo 
sek: zaspokoić mieszkaniowe potrzeby 
kadry szpitala. Rezultat jest taki. że je­
szcze w br. rozpocznie się budować dwa 
40-rodzinne bloki dla potrzeb pracowni­
ków służby zdrowia. Jeden z nich prze 
widziany jest właśnie dla pracowników 
Szpitala Psychiatrycznego.

— Mieszkańcy Strzelec Krajeńskich 
sformułowali wniosek o konieczności po 
prawy zaopatrzenia miasta i gminy w 
wodę. W tym celu należy wybudować 
nowy zbiornik wyrównawczy oraz wy­
mienić część rurociągów.

Wydział Gospodarki Komuńalnej i 
Mieszkaniowej Urzędu Wojewódzkiego 
uznał ten wniosek za zasadny. Sposób 
jego realizacji uzgodniono w końcu lu­
tego br. z przewodniczącym Miejsko- 
Gminnej Rady Narodowej i dyrekto­
rem PGKiM w Strzelcach. Rada naro­
dowa pokryje koszty sporządzenia do­
kumentacji w wysokości 1 min zł, a 
Urząd Wojewódzki z.apewni środki fi­
nansowe w kwocie ok. 25 min zł na re­
alizację inwestycji.

— Zrealizowany został także wniosek 
w sprawie wprowadzenia drugiego, czy­
li konkurencyjnego pionu handlowego 
w Witnicy. W lipcu br. otwarty został 
tam sklep firmowy PHS.

— Pozytywnie załatwiono także wnlo 
sek mieszkańców Starego Kurowa o 
wybudowanie tam ośrodka zdrowia 
wraz z apteką. Obiekty te będą budo­
wane w przyszłym roku w czynie spo­
łecznym, przy udziale środków państwo 
wych. W br. przygotuje się zaś niezbęd 
ną dokumentację.

— Po wielu latach starań ruszyła 
sprawa budowy euwodmcy wokół Mię 
dzyrzecza. Projekt koncepcyjny obej­
ścia tego miasta opracowany został juz 
przez Poznańskie Biuro Projektów Dróg 
i Mostów oraz zatwierdzony przez Cen­
tralny Zarząd Dróg Publicznych w War 
szawie. Obecnie sporządza się dokumen 
lację. Po jej zaakceptowaniu przystąpi 
się do budowy, która przebiegać bę­
dzie etapowo z uwagi na duży koszt 
inwestycji.

Bywa jednak, że do wniosków pod­
chodzi się niezbyt solidnie i dość for­
malnie oraz udziela wymijających od­
powiedzi. Zaś odpowiedzi odmowne czę 
sto podawane są bez należytego wyjaś­
nienia.

Niemal wszystkie wnioski dotyczące 
budowy lub rozbudowy szkół załatwio­
ne zostały negatywnie. Kuratorium Oś­
wiaty i Wychowania w Gorzowie naj­
częściej ograniczyło się do ogólnikowe­
go stwierdzenia, że „sprawa będzie roz 
pstrzona przy sporządzaniu planu na 
lata 1986—1990". Ani słowa ó możliwo­
ści zrealizowania wniosku czy też po­
wodach, dla których musi on być prze­
sunięty w czasie.

Mieszkańcy Krzęcina złożyli z kolei 
wniosek o poprawienie łącznośoi tele­
fonicznej w gminie. WUT wskazał na 
niemożność rozwiązania problemu do 
roku 1990 z powodu braku miejsca do 
współpracy centrali w Krzęcinie z cen­
tralą w Choszcznie. Uznał ponadto, że 
zrealizowanie wniosku wymaga budo­
wy nowego obiektu telekomunikacyj­
nego w Choszcznie l pozyskania nowych 
pomieszczeń dla centrali w Krzęcinie.

Tymczasem uparci działacze s Krzę­
cina pochodzili wokół sprawy i okazało 
się, że już w przyszłym roku będzie 
można zainstalować nową centralę tele­
foniczną.

Wśród przyczyn niemożności zrealizo­
wania konkretnych wniosków najczę­
ściej wymienia się brak środków mate­
rialnych, mocy przerobowych i siły ro­
boczej.

Negatywnym zjawiskiem Jest takie 
brak odpowiedniej informacji o po­
myślnym załatwieniu wniosków. Tym­
czasem sprawą niezmiernie istotną jest, 
aby ludzie wiedzieli, że w partii dysku­
tuje się o ważnych sprawach i formu­
łuje konkretne wnioski pod adresem 
władz. I że wiele z tych wniosków w 
społecznym Interesie jest pozytywnie 
załatwianych.

Prawda jest zaś taka, że analiza i 
następni# realizacja wniosków służy 
rozwiązywaniu nabrzmiałych proble­
mów i tym samym likwidowaniu spo- 
łocznego niezadowolenia. Pozwala rów­
nież tak kształtować politykę na róż­
nych azczeblach. by odpowiadała ona 
potrzebom i oczekiwaniom społecznym, 
a zarazem wyznaczała najpilniejsze ra- 
idania do podjęcia.

ANDRZEJ WŁODAHCZAKtnCZAK i  * I

Wrocławski* Zakłady 
Sprzętu Grzejnego „Wrota
met” to największy w kra 
ju  dostawca kuchni gazo­
wych. Obecnie wytwarzane 
są dwa modele — „Ewa" i 
,Jola". Na bardziej zróżni 
cowaną produkcję zakład 
nie może sobie pozwolić ze 
względu na kłopoty, m.in. 
materiałowe.

I tak w br. „Wrozamet" 
opuści 290 tysięcy kuchni, 
z czego część zostanie w y­
eksportowana do Francji. 
Irlandii, Belgii, Kanady i 
Libanu. Ponadto prowadzo 
ne są rozmowy z innymi 
kontrahentami. Aby spro­
stać potrzebom rynku i eks 
portu podjęto we „Wraża- 
mecie" kroki na rzecz mo 
dernizacji zakładu.

Na zdjęciu: montaż kuch 
ni gazowych we wrocław­
skim  „Wrozamecie”.

CAF  — Adam Hawałe)

Nie kochany FAZ
„Dotychczasowy system hamowania wzrostu ptee aa pomocą obciążeń na FAZ 

nie zdał egzaminu’*. Zdanie to aacaerpsiięte jest s opracowania sekretariatu Kon­
sultacyjnej Rady Gospodarezaj, odzwierciedla jednak pogląd wszystkich jej osłon* 
ków. Nie jest to opinia formułowana po ras  pierwszy i oo ważniejsze poparta prawu 

KRO rzeczową argum entacją.

FAZ w założeniu pełnić 
miał rolę swoistej „klapy 
bezpieczeństwa” na wypa­
dek przewidywanego jesz­
cze w 1981 r. bezrobocia; 
służyć finansowaniu no­
wych miejsc pracy oraz 
przekwalifikowywania lu ­
dzi zwalnianych z przemy 
siu. Trudno dziś ocenić, 
ozy przyjęto wówczas błęd 
ne przesłanki i ery stwo­
rzenie FAZ-u było konsek 
wencją „dmuchania na zim 
ne”. Faktem  jest jednak, 
że został on utworzony i 
funkcjonuje do dziś, mimo 
iż sytuacja na rynku p ra ­
cy poszła w  odwrotnym kie 
runku. Rąk do pracy braku 
je. ale i fundusz funkcjo­
nuje już w założeniach ina 
czej; stanowić ma tamę 
przed nadm iernym wzros­
tem wynagrodzeń; wiązać 
je z produkcją.

Zdaniem KRG tam a ta  - 
Jednak w wielu miejscach 
przecieka. Następuje bo­
wiem znacznie szybszy 
wzrost płacy niż produkcji. 
Co więcej, widać już wyra 
źnie zróżnicowanie sytuacji 
w poszczególnych przedsię 
biorstwach. W wielu w y­
nagrodzenia rosną przy sta 
bilizacji produkcji 1 pogor 
szeniu efektywności — w 
niektórych są zbyt mała, 
aby utrzym ać załogę. Po­
nadto FAZ — jako swois­
ty podatek — przestał być 
w istocie rozwiązaniem sys 
temowym, zbyt wiele jest 
w nim bowiem wyjątków 
od reguły. Ok. 18 dziedzin 
gospodarki ma dziś odrąb 
ne zasady odpisów na FAZ. 
Również poszczególne
przedsiębiorstwa korzysta­
ją z ulg, zwolnień ttp. Sza 
cuje się, że w 1983 r. bu ­
dżet otrzymał z tytułu od­
pisów na FAZ kwotę o 89 
mld zł mniejszą, niż wpły 
nęłaby przy konsekwent­
nym stosowaniu podstawo 
wej jego reguły.

Przedsiębiorstwa nie ko­
chają FAZ-u Trudno atę 
Im dziwić w świetle nacls 
ków załóg na płacę, popar 
tych groźbą fluktuacji kadr.

Stąd też zakłady w pogo 
ni za ulgami chętnie przy 
znają się do finansowych 
trudności. Dla przykładu: 
z 770 przedsiębiorstw resor 
tu hutnictwa i przemysłu 
maszynowego, aż S50 zgło­
siło się po ulgi. chcąc usz 
czknąć cokolwiek- z 15 
m ilordów  złotych przena- 
czonych tylko dla najsłab­
szych. Zdaniem KRG funk 
cjonowanie FAZ-u w obec­
nej postaci kieruje energię 
kierownictw przedsię­
biorstw na udowadnianie 
potrzeby 'pecialnego trak ­
towania. Stad w istocie mo 
żna uznać FAZ za rozwią­
zanie typu przetargowo-uz 
naniowego.

Wychodząc * tych prze­
słanek KRG wyciąga szo­
kujący na pierwszy rzut

oka wniosek. Sama zresztą 
w swoim opracowaniu pod 
kreślą, ie  prezentuję po­
gląd sprzeczny z ogólnie 
przyjętym i przekonaniami.:

„Paradoksalnie podstawo 
wą przyczyną powyższych 
trudności w efektywnym 
stosowaniu FAZ — czyta­
my w m ateriale KRG — 
jest uzależnienie obciążeń 
od warostu produkcji”. Ist­
nienie FAZ-u pomniejsza w 
istocie znaczenie zyska ja ­
ko bodźca stwarzając rów 
nolegly system motywacyj 
ny, często działający sil­
niej od właściwego, zwiasz 
cza w sytuacji braku kadr. 
Uzależnienie odpisów FAZ 
od wzrostu produkcji moty 
wuje do zwiększania je j nie 
bacząe na efektywność, ko 
szty m ateriałowe itp. Wpły 
wa na pogarszanie jakości, 
osego dowody mamy na co 
dzień.

Propozycja KRG zmierza 
więc do oderwania stawki 
odpisów na FAZ od dyna­
miki produkcji. Rada pro ­
ponuje wprowadzić pow­
szechny i jednolity dla 
wszystkich próg wzrostu 
funduszu plac wolny od ob 
ciążeń. Kle płaciłoby się 
więc FAZ-u za wzrost wy 
nagród zeń nie przekracza­
jący np. 8 proe. Podwyższę 
nie tego progu następowa­
łoby wyłącznie dla produk 
eji eksportowej 1 ewentual 
nie przy przechodzeniu na 
nowe - systemy wynagradza 
nla. Równocześnie — zda­
niem Rady — należałoby 
nieco osłabić progresję ob 
ciążeń na FAZ z tytułu 
przekroczenia progu wolne 
go od obciążeń. I tak  np. 
staw ka 40 proc. obowiązy­
wałaby w  przedziale wyż­
szym od progu wolnego o 
0—2 proc. (obecnie do 1 
proc.), a stawka 80 proc. 
przy przekroczeniu o 2—4 
proc funduszu wynagro­
dzeń wolnego od obciążeń 
(obecnie 1—2 proe.).

Ewentualne wprowadze­
nie rygorystycznej zasady 
blokowania w ztostc p łic  
— niewątpliwie zasadnej i  
punktu widzenia koncepcji 
odzyskania w przyszłym r '  
ku równowagi — stwarza 
jednak problem w ynikają­
cy ze zróżnicowanej sytua 
cjł przedsiębiorstw. Propo 
nowane rozwiązanie było­
by nie do przyjęcia dla za 
kładów, w których place 
ni* „dobiły” do przeciętnej 
w branży i spowodować by 
mogło nasilenie istniejącej 
i tak fluktuacji. Rada pro 
ponuie więc wprowadzenie 
współczynnika korygujące­
go, który łagodziłby te dys 
proporcje

Rozwiązanie przedstawić 
ne przez KRG Jest rzeczy 
wiście nowatorskie Czy sta 
nie się podstawą do zmia 
ny przepisów o FAZ-je? 
Zwolennicy dotychczasowej 
koncepcji też m ają swoje

racja. Specjaliści i  biura 
pełnomocnika do spraw  ra 
formy gospodarczej skłon­
ni są np. potwierdzić, lż 
mechanizm FAZ-u jest nie 
konsekwentnie stosowany l 
łatwo poddaje się bieżącym 
naciskom polityki gospodar 
czej. Czy jednak niezbyt do 
brc używanie narzędzia mu 
sl ja dewaluować? Czy logi 
esnym tego następstwem 
powinna być zm iana macha 
nizmu?

W arto również zastano­
wić się nad inną kwestią. 
Przy oderwaniu FAZ-u od 
wzrostu produkcji zysk sta 
nowić będzie rzeczywiście 
główne kryterium  i motyw 
dia zwiększania efektywno 
ści. Być nim może jednak 
wyłącznie wtsdy, gdy stwo 
mona zostania szansa wy­
nagradzania dodatkowego' 
wysiłku. Czy więc wypła­
ty z zysku nie m ają podle 
gać odpisom na FAZ” Je­
żeli tak, to cały mecha­
nizm nie gw arantuje sku­
teczności. Przeciwnie — 
otwiera kieszeń dotąd sła ­
bo, bo słabo, ale zaszytą.

Gdyby jednak utrzyma* 
dotychczasową zasadę ob­
ciążania odpisami wszyst­
kich wynagrodzeń (rów­
nież z zysku), przedslębior 
stwa zechcą zapewne w je 
szeze większym niż dotyeh 
czas stopniu przeznaczać 
zysk na Inwestycje. Jak  
dalece pobudza to inflacją
— wiemy z dotychczasowej 
praktyki.

W sumie więc FAZ wy­
daje się być nlechtlanym 
ale równocześnie wartym 
hołubienia ze względu na 
wewnętrzną równowagę, 
dzieckiem. Faktem  jest jed 
nak, że dotychczas FAZ nie 
spełnia dostatecznie swojej 
roli. Jedno jest więc pew ­
ne. Nie może być dziec­
kiem rozpieszczanym, od 
którego niewiele się wyma 
ga, do którego każdy ma 
pretensje, a równocześnie 
ubiega się o jego względy:

JANUSZ RATOK 
(Interpress)

Prawdziwek
—  gigant

W tym roku zbieracze nie 
narzekają na nadmierny uro 
dzaj nawet w tak zasobnych 
zwłaszcza w grzyby lasach 
jak rozległe kompleksy Bo­
rów Tucholskich l Puszczy 
Bydgoskiej.

Do szczęśliwców zaliczać się 
może mieszkaniec Nowych Dą 
b| — Jerzy Chromiński, któ­
ry w lasach gminy Łabiszyn 
na zachodnich krańcach Pu­
szczy Bydgoskiej znalazł nie­
dawno dorodnego prawdziw­
ka o wadze 71 dag.

(PAP)

S
portowym zawodom 
kibicuję raz od_ wiel­
kiego dzwonu'i nie 
bardzo się na tym 

znam. Ale skoro kilku czytel 
ników napisało do mnie li­
sty w sprawie ostatniej Olim 
piady w Los Angeles, więc 
chciał nie chciał muszę się 
tym tematem zajęć. Rzecz ja 
sna czytelnikom nie chodzi o 
czysto sportową stronę zagad 
nienia lecz o aspekty polity­
czne.

No więc dobrze, pogadaj­
my.

Pan Stanisław Woliński z 
Sulechowa pisze m. in. na te­
mat nieobecności sportowców 
z krajów socjalistycznych na 
olimpiadzie.

„...Jednym z celów bojko­
tu była obawa przeif kompro 
mitacją, ponieważ ta olimpia 
da jest atrakcyjniejsza niż w 
Moskwie, a zanosiło się, że 
Amerykanie będę górować 1 
prowadzić w klasyfikacji, 
więc postanowiono nie starto 
wać. Dowodem na to, że Ame 
rykanie są we wspaniałej for 
mie, jest ich złoty medal w 
gimnastyce. Do niedawna by 
li średniakami. a tu pokona 
li samych mistrzów — Chiń­
czyków 1 to w jakim stylu...- 
Rumunio dostała pozwolenie 
od ZSRR na wyjazd, aby u- 
pororować to, że każdy kraj 
ma własne zdanie i nie ma 
przymusu... Coś w tym jest pa 
nie Nogleó niech pan przy­
zna? Teraz wypisuje się 
bzdurne artykuły dyskrymi­
nujące tą olimoiadę, a pod 
niebiosa chwali tą w Mos­

kwie — czyste, dziecinne po­
dejście. Nikt nie mówi, że w 
Moskwie były także różne nie 
dociągnięcia — dlaczego? Dla 
czego my Polacy zawsze mu­
simy chwalić wszystko co 
jest w ZSRR. Czy chociaż raz 
się zdarzyło abyśmy coś skry 
tykowali — nigdy — praw­
da?".

Szanowny Panie. Zacznij­
my od tego, że nie będę się 
wypowiadał w sprawie udzia 
łu sportowców rumuńskich w 
olimpiadzie. Dlatego, że nie 
znam stanowiska s u w e r e n 
n e g o Narodowego Komite­
tu Olimpijskiego Rumunii. A 
te p o z w o l e n i a  czy n a- 
k a z y ZSRR, włóżmy między 
bajki. O udziale w olimpia­
dzie decydowały nie naciski, 
lecz wspólne dla wielu kra­
jów pryncypia.
Załatwmy jednak stronę apor 

tową, którą Amerykanie, po­
dobnie jak hitlerowcy w 1936 
roku, podporządkowali iw o  
j e j polityce.

A więc bali się czy nie? 
Niech Pan zwróci uwagę, że 
w 1968 roku w Meksyku 
USA były pod względem iloś 
ci zdobytych medali na i 
miejscu, przed ZSRR, w 1972 
roku w Monachium, na 2 
miejscu, po ZSRR, w 1976 ro 
ku w Montrealu, na 3 mieja- 
cu po ZSRR i NRD. Na tej 
olimpiadzie ZSRR zdobył w 
sumie 125 medali, w tym 49 
złotych, zaś USA 94. w  tym 
34 złote.

Amerykanie Olimpiadę w  
Moskwie zbojkotowali. Nla

sportowcy, bo to odważni mło 
dzd ludzie, umiejący, wspamia 
le walczyć, wygrywać, ale 1 
przegrywać.

To politycy amerykańscy 
zbojkotowali moskiewską im 
prezę. Paliwem napędza­
jącym tę politykę stał 
się nacjonalizm, szowi- 
nlm, skraj nde kołtuński anty 
komunizm, a równoetzaśna u- 
dowednlania światu, ie Sta­

ny Zjednoczone ponad wszy­
stko, kraj absolutnie przodu­
jący, niepokonany, ita. itd.

No a gdyby tak Ameryka­
nie znów zostali pobici, nie 
tylko przez Rosjan i Niem­
ców z NRD. Coś by w taj 
machinie propagandowej mo 
gło zazgrzytać.

Czy uważa Pan taki punkt 
widzenia za absurdalny?

Do następnej konfrontacji 
mogło dojść w Los Angeles, 
w czasie, gdy antysocjalistycz 
na heca sięgnęła zenitu. 
W s z y s c y  sportowcy świa­
ta chcieli się tam spotkać, 
ale do takiego spotkania nde 
chcieli dopuścić politycy ame 
rykańscy i  Reaganem na eoa 
to.

O terrorze pisze Pan jako 
o komunistycznym wymyśla. 
Wolno Panu tak myśleć. Ale 
tak myśleć może tylko ktoś, 
kto nie chce dostrzec praw­
dy. Przecież nawet polskoję­
zyczne dywersyjne rozgłośnie 
podawały Informacje o zaprę 
sraniu do Białego Domu „wo 
dzów” terrorystycznych orga 
nizacji, mówiono o milionach 
dolarów zgromadzonych na 
akcję terroryzowania, szyka­

nowania, przekupywania spor 
towców z krajów socjalisty­
cznych. Prasa amerykańska 
zamieszczała zdjęcia znacz­
ków, koszulek, plakietek z 
nadrukami „zabij Rosjani­
na”, „zabij komunistę”...

Reagan nie chciał widzieć 
w Los Angeles sportowców z 
naszego obozu, a jeśli by przy 
jechali, to chciał ich tak po­
traktować, aby nie mogli po­
bytu tam znieść.

Skąd my to znamy. Czyż 
Hitler nie odmówi! podania 
ręki Owensowi?

Czy nasi sportowcy mieli 
stać się obiektem tej cham­
skiej amerykańskiej gry, nie 
mającej ze aportem nic wepól 
nego? Czyi to nde w Los An­
geles palono w  t a  aa ta

rozgrywek olimpijskich flagi 
indyjskie i czy nie szykano­
wano sportowców z tego kra 
ju, uniemożliwiając tm m. in. 
wykazanie kunsztu np. w ho 
keju na trawie? Dlaczego 
przeciw przejawom szowindz 
mu protestowali przedstawi­
ciele MKOl?

Nie wiem jakie niedociąg­
nięcia hyty w Moskwie, ale 
wiem, że nde było tam żad­
nych akcentów szowinistycz­

nych. Nie bez kozery wresz­
cie jest fakt, ża po Los An­
geles rozważa się sprawę usta 
nowienia stałego miejsca roz 
grywania olimpiad, mianowi­
cie w Grecji.

Ma Pan rację w tym, ie 
nieuczestnictwo w olimpia­
dzie było dla sportowców 
ciężkim przeżyciem. Dodam, 
dla całego świata sportowe­
go. Ale są pewne granice to­
lerancji, zwłaszcza gdy cho­
dzi o honor kraju 1 honor 
własny.

Kto by wygrał w Los An­
geles? Nie wiem w sensie sta 
tystycznym, medalowym. O- 
statnie występy czołowych 
sportowców naszych krajów 
sypnęły rekordami świata, Eu 
ropy.

Wreszcie ogólniejszy aspekt 
sprawy; ZSRR a reszta świata 
i USA a reszta świata. ZSRR 
i USA to dwa supermocarst­
wa i byłoby nonsensem twier 
dzente. że nie maję swoich 
atref wpływów. Ale czy nde 
zauważył Pan jak USA rzą­
dzą w swojej strefie wpły­
wów? Czy Anglia, czy Bel­
gia, Francja itd. itp. mogą 
uczynić krok bez zgody USA, 
albo zrobić coj wbrew żaka 
zom USA?

Można oczywiście nie uzna 
wać tych prawd, ale to nie 
może mieć wpływu na fakty, 
na bieg historii. To takie woi 
skanie do tubki raz wyciśnie 
tej pasty.

Moja odpowiedź odnosi się 
także do listu Czytelnika ze 
Sławy podpisanego Solidar­
ność, a na kopercie jako na­
dawca Niepodległość.

Tak niepodległy to azanow 
ny autor nie jest, bo jest 
z n i e w o l o n y  informacja­
mi ośrodków antysocjalistycz 
nej dywersji i powtarza jak 
za panią matką preparowane 
głupoty „Wolnej Europy”.

■ W jednym jest jednak ory­
ginalny. Otóż przedstawia tro 
chę spóźnioną radę dla Hitle­
ra na pokonanie ZSRR. Pi­
sze. że popełnił on błąd Napo­
leona i ten błąd, te po poko­
naniu Polski nie ruszył z mar 
szu na Moskwę.

Co prawda Napoleon przed 
wyruszeniem na Moskwę nie 
podbijał Francji, ale to dla 
autora drobiazg.

Dowodzenia historyków, la

Adolf najpierw podbił Fran­
cją, aby stworzyć sobie za­
bezpieczenie tyłów i aby stwo 
rzyć dla awej armii zaplecze 
gospodarcze (pracowały dla 
niego przemysły Polski, Cze­
chosłowacji, Austrii, Belgii, 
Holandii, Danii, Norwegii...) 
„stratega” za Sławy nie inte­
resują.

Szczęście, że przewidywa­
nia autora się nie sprawdziły, 
więc z całą pewnością nie 
sprawdzą się i te jakie przed 
stawia w swym liście:

„...Proszę zapamiętać co tu 
napiszę, gospodarka (prze­
mysł) jest w stanie agonii, roi 
nictwo upada, będą za 2—S 
lata garkuchnie jak przed 
wojną, raz dziennie dostanie­
my jeść i w drelichach bę­
dziemy chodzić do pracy i do 
domu. Aby było Inaczej, wąt­
pię".

Pan M. Sobczyk ze Starego 
Strąeza ma mi wiele rzeczy 
za zle. Zrozumiałem, ż.c głów 
nie o to, iż nie podzielam je­
go poglądów. Wymyśla mi, a 
najdelikatniej, że mam pustą 
głowę.

Pan M. Sobczyk wszystko 
wie lepiej i niedługo zapew­
ne dojdzie do przekonania, ża 
wie lepiej od samego siebie. 
On także wraca do olimpiady 
w Los Angeles i jak by się 
umówił ze swoimi poprzedni 
kami. używa identycznych ar 
gumontów.

Czyni ml jednak pewną sa­
tysfakcję, stawiając mnie w 
umiejętnościach propagandy, 
obok ministra Urban*.

JERZY NOGIEC

Wciskanie pasty do tuby
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Co nowego w ubezpieczeniach ?
WYPOWIEDŹ MINISTRA FINANSÓW ST. NIEOKARZA

Sejm podjął 29 b u .  u s t a w ę
• ubezpieczeniach majątko­
wych i osobowych. Jest te w 
islocio zmiana aktu prawne 
ło z 193* r.' l v w praktyce 
oznaczać bodzie zarówno dla 
gospodarki jak i obywateli u- 
chwalenle tej ustawy i ua ile 
dnienia ona dotychczasowy *y 
atem ubezpieczeń? Z tym py
• aniem dziennikarz f  VP zwró 
cii sio do ministra finansów
— STA.VISt.AWA VIE<KA- 
RZA.

— Uitawa reguluj* zarów- 
no ubezpieczeni* majątkowe 
jednostek gospodarczych, jak 
i majątkowe oraz osobowe u- 
bezpieczenia osób prywata 
nych. Ma więc ua celu za­
gwarantowanie w razie szkód 
losowych odszkodowania po 
zwalającego na odtworzenie 
straty. Dla przedsiębiorstw 
np, oznacza to szanse utrzy­
mania ciągłości produkcji; dla 
osób prywatnych możliwość 
uniknięcia istotnego uszczerb 
ku i utrzymania standardu ty  
eia.

Chcieliśmy jednak zarazem
— zwłaszcza w odniesieniu do 
jednostek gospodarczych — 
aby system ubezpieczeń dysey 
piinowat i zwiększał odpowie 
dzielność 1 dbałość za powie­

rzone im mienie, a także u-
możliwia! uzyskani* środków 
na działalność prewencyjna' 
ograniczając* możliwość za­
istnienia strat. Chodzi tu m. 
in. o pomoc w finansowaniu 
urządzeń zabezpieczających 
przed kradzież.*, pożarem, za­
laniem itp.

Oprócz ubezpieczeń mająt­
kowych bardzo istotne społt 
cznie s* ubezpieczenia osobo­
we. Zapewniaj* one odszko­
dowanie w razie wypadku, po 
zwalaj* na uzyskanie dodat­
kowego źródła dochodów po 
osiągnięciu wieku emerytal­
nego. Te ostatnie przedłuża­
ją niejako szansą utrzymania 
poziomu życia obywatela u- 
zyskanego w okresie, gdy byl 
on czynny zawodowo; stano­
wią formę wieloletniego osz­
czędzania. ułatwiaj* trudne 
okresy w życiu. Podobny cha 
rakter maj* ubezpieczeni*, z 
pomocą których rodzic* mogą 
z*gwar»ntow*ć dzieciom łat­
wiejszy stert życiowy, nawet 
w przypadku takiej tragedii 
jak* jest śmierć ojc* lub mat 
ki.

Jedną z przesłanek przedsta 
wiania przez, rząd projektu 
podjętej 20 bm, ustawy było 
stworzenie jednolitego i spój­
nego systemu prawnego pbez

fbeczeń. Warto dodać przy 
ym, że dotychczasowe regu­

lacje ustawowe pochodziły z 
roku 1956, a więc w żaden apo

sob nie przystawały do obec­
nych, Jakże zmienionych spo- 
sobOw zarządzani* i warun­
ków społeczno - ekonomicz 
nych. W ciągu 26 lat nastąpił 
również znaczny rozwój form 
ubezpieczeń.

Nowa ustawa wprowadza 
przed* wszystkim obowiązko­
we ubezpieczenia wszystkich 
środków trwałych przedsię­
biorstw państwowych od og­
nia. huraganu, powodzi i in­
nych zdarzeń losowych. Usta­
wowo majątek ten podlegał 
dotychczas wyłącznie ubezpie 
czeniu umownemu, zaś obo­
wiązek nakładania tylko na nie 
które przedsiębiorstwa uchwa 
ta Rady Ministrów. A jest to 
przecież majątek ogólnonaro­
dowy i jego ubezpieczenie, 
wiaśnie w interesie spoleczr 
nym, powinno być obowiązko 
we. Ustawa traktuje również 
jako obowiązkowe, ubezpieczę 
nie auto-casco. zostawiając 
jednak obywatelom prawo 
nie korzystania z tego typu 
ochrony ubezpieczeniowej. 
Musi istnieć Jednak w takim 
przypadku wyraźne oświad­
czenie woli rezygnującego.

Ujednolicono również zasa­
dy obowiązkowego ubezpie­
czenia wszystkich sektorów 
rolnictwa. Będzie ono obejmo 
wato obecnie budynki, mie­
ni* ruchome i uprawy, a tak 
że tzw. stado podstawowe za­
rówuo w indywidualnych, 
spółdzielczych, jak i państwo 
wyeh gospodarstwach rol­
nych.

Uregulowane zostały też za 
sady tworzenia środków na 
działalność prewencyjną. W 
państwowych zakładach ubez 
pieczeń ua ten cel przezna­
czać się będzie do 8 proc. skta 
dek na ubezpieczenia obowiąz 
kow* i do 3 proc. składek za 
ubezpieczenia umowne. Nie­
co inaczej jest również, roz­
strzygnięta sprawa wypłat u- 
bezoieczenia w przypadku. 
gdv szkoda nastapila na sku 
tek działania (lub zaniecha­
nia) osoby lub jednostki po­
szkodowanej. W przypadku 
winy umyślnej, ubezpieczenie 
może być bądź cofnięte, bądź. 
wypłacone tylko częściowo 
be* względu na to, czy miało 
charakter obowiązkowy ozy 
umowny.

Istotnym novura jest stwo­
rzenie prawńych podstaw do 
demonopolizacji systemu ubez 
pieczeń. Obok Państwowego 
Zakładu Ubezpieczeń oraz ,To 
warzystwa Ubezpieczeń i Re 
asekuracji „Warta'.’ SA, któ 
r# realizują obecnie cąty sy­
stem ubezpieczeń (zarówno w 
kraju, Jak 1 w kontaktach z 
zagranicą), ustawą umożliwia

tworzeni* innych zakładów 
ubezpieczeniowych państwo­
wych I spółdzielczych. Do­
puszczalne jest także powsta 
wauie ubezpieczeniowych spó 
lek akcyjnych, przy czym u- 
dział skarbu państwa musi wy 
nosie co najmniej 51 proc.

Wprawdzie w najbliższej 
przyszłości nie spodziewamy 
się tworzenia tego rodzaju za 
kładów (mały zakład to: wy­
sokie składki, niskie kwoty od 
szkodowania). Jednak zasada 
powinna mobilizować już ist­
niejące do poprawy jakości o- 
ferowanych usług, lepszej or 
ganizacji pracy i obsługi kli­
entów, a także do racjonalne 
go ustalania stawek ubezpie­
czenia. Do tego przywiązuję 
dużą wagę.

Ubezpieczenia pełnią istotną 
funkcję społeczną i gospodar 
czą. Stąd też ustawa powo­
łuje radę ubezpieczeniową, re 
prezentującą przez swych 
członków (wybranych przez 
wojewódzkie rady narodowe) 
interesy zarówno jednostek 
gospodarczych, jak I obywate 
li. Rada będzie miała szero­
kie kompetencje, wkraczają­
ce głęboko w najważniejsze 
sprawy bieżącej działalności 
ubezpieczeniowej I prekcencyj 
nej w poszczególnych zakla- 

■ dach ubezpieczeniowych. Kun 
kcjonować one będą na zasa­
dach samofinansowania, przy 
czym projekt reguluje podsta 
wowe reguły kalkulowania 
składek z zagwarantowaniem 
interesów ubezpieczonych, ala 
także dających pewność wy 
płkcalnośei zakładów ubezpie 
czeń i uzyskiwanie przez nie 
środków na działalność pre­
wencyjną. Generalnie biorąc 
składki przeznaczone na wy 
płatę odszkodowań powinny 
odpowludać wielkości pono­
szonego ryzyka i nie mogą 
być przeznaczane na inna c* 
le Jest to zrozumiały postu­
lat. Odpowiednie odszkodowa 
nie musi mleć pokrycie rów 
nieź w odpowiedniej wyso­
kości składek ubezpieczenio­
wych. Zasada samofinansowa 
nla — co warto podkreślić — 
osnarza również, że akarb pań 
stwa nie odpowiada za zobo­
wiązania zakładów ubezpie­
czeń. Wydaje się Jednak, te  
ustawa regulująca zasady ich 
działalności daje dostateczne 
gwarancie rentowności, a eo 
więcej skłania do bardziej ak 
tywnepo działania w Intere­
sie zarówno obywateli, a tym 
samym i gospodarki.

Rozmawiał:
JANUS/ KOTARSKI 

(PAP)

PZU przypomina
NALEŻY OPŁACIĆ DRUGĄ RATĘ SKŁADKI 

ZA SAMOCHODY
M wrueśnia upływ* ter ml a  

opłaceni* U raty składki ubez 
pleozeniowej tą pojaz.dy. Przy 
pomnijmy wysokości tych »- 
płat. Druga rata za samocho­
dy a pojemności silnika do 
900 cm sześć, wynosi 2 tys. zł, 
o ił* wyprodukowano ja ' w 
krajach HWPG (w tym w Pol 
s«e) bądź w Jugosławii. Za śą 
mochody osobowe o tej pojem 
ności silnika wykonane w In 
nych państwach (zachodnich) 
•pląta wynosi 2,5 tys. zł. Za 
samochody z państw RWPO 1 
Jugosławii o wyższej pojem­
ności silnika płaci się nastę­
pująco: o pojemności od 901 
do 1250 cm sześć. — 2900 zł, o 
pojemności od 1251 do 1500 cm 
•ześe. — 3600 zł. Powyżej 1500 
cm sześć. — 5.900 zł. Drugą 
ezęść składki za samochody 
osobowe wyprodukowane w 
innych państwach (zachod­
nich) przy pojemności silni­
ka 901 — 1250 wynosi — 3500
zl, przy pojemności 1251 _
1600 cm sześć. — 4300 zł, a 
przy pojemności powyżej 1500 
cm sześć. — 6.900 zł. Są to o- 
płaty pełne, bez uwzględnie­
nia bonifikat, np. z tytułu bez 
wypadkowej jazdy.

Wyniki finansowe z tytułu 
ubezpieczeń komunikacyjnych 
nie są zadowalające. Wszyst­
ko wskazuje, że ubezpiecze­
nia te będą w br. dla PZU 
nieopłacalne. W ciągu 7 mie­
sięcy tego roku wpłaty skład

kś za ubezpieczenia komunika 
tyjno wyniosły 11,7 mld zł, co 
stanowi 60 proc. kwoty, która 
powinna wpłynąć w tym ro­
ku. Wypłacono natomiast po 
siadaczom uszkodzonych poją 
zdów i osobom poszkodowa­
nym już 9,7 min zł, czyli 83 
proc. uzyskanych pieniędzy. 
Tymczasem — jak wskazuje 
praktyka — z zasady w U 
półroczu wzrastają wydatki 
na odszkodowania komunika­
cyjne. O ile w styczniu br. wy 
niosły one około 1 mld zł, to 
w grudniu prawdopodobnie 
slęguą przeszło 2,2 mld zł.

Najbardziej nieopłacalne w 
tym ubezpieczeniu są samocho 
dy o pojemności silnika ed 
1251 do 1500 cm : ;eśc. Za każ 
de 100 zł pobranych w ra­
mach składki, PZU wypłaca 
poszkodowanym i posiada­
czom tych samochodów... 170 
złotych. W przypadku np. 
„malucha”, za 100 zł składki 
odszkodowania wynoszą 120 
zł. Tymczasem zasadę ubez­
pieczeniowe przewidują, że* 
tylko 80 zt z wpłaconych 100 
zł może być wypłacane w for 
mie odszkodowania. Pozostała 
kwota przeznaczona jest m. 
in. na cele prewencyjne, re­
zerwę finansową 1 koszty 
działalności. Nie można dziś 
wykluczyć, że ujemny wynik 
z tytułu ubezpieczeń konnini 
kacyjnych ukształtuje się na 
poziomie 3 do 4 mld zł. Chcąc 
zminimalizować ten ujemny 
skutek, co niewątpliwie leży 
w interesie wszystkich posia­
daczy samochodów, PZU ape­
luje do tych, którzy dotąd 
nie zdążyli Jeszcze opłacić dru 
giej raty, aby uczynili to w 
terminie. (PAP)

Nowy odbiornik radiowy 
stereo z „Diory”

Po 1 latach prac • kon­
strukcyjnych Zakłady Ra­
diowe „Diora” w Dzierżo- 
nowie (woj. wałbrzyskie) 
rozpoczęły we wrześniu br. 
produkcję, nowego odbiorni 
ka radiowego stereofonicz­
nego ze wzmacniaczem (am 
plituner) o nazwie „Tosca” 
AWS-S03. Jest on oszczęd­
nie zaprojektowany, a jed 
nocześnie ma wysokiej ja-

Prof. Korboński gromi
Pro/. Andrzej Korboński » l/nttaerspłetu Kalifornij­

skiego 23 bm. udzielił urywiadu „Głosowi Ameryki”. Na­
ukowiec amerykański stwierdził ni mniej ni więcej, te  
to Polsce umacnia się ksenofobia (niechęć do cudzoziem­
ców i cudzoziemszczyzny), a „reżim rozbudza nastroje na­
cjonalistyczne", choć „brak mu koncepcji i metody poli­
tycznej", : /

Rozbudzanie nastrojów nacjonalistycznych, zdaniem  
prof. Korbońskiego, polega na obchodach rocznicy wybu­
chu U wojny światowej, eksponowaniu roli Polaków i 
Polski w rozgromieniu faszyzmu hitlerowskiego u rat bu­
dzeniu niechęci do Niemiec.

Retoryka prof. Korbońskiego jest mocno pokrętna, a 
zważywszy na okoliczność, iż jest on pochodzenia polskie­
go i w języku ojców wysławia się poprawnie — także 
bardzo brzydka.

Obchody polskich rocznic; wybuchu wojny, Powstania 
Warszawskiego, obrony Westerplatte, bitwy nad Bzurą, 
walk pod Monte Cassino, lądowania pod Arnhem, bitwy 
pod Lenino mają charakter patriotyczny, a nie nacjonali­
styczny, Przypominają Polakom o klęskach i zwycię­
stwach, o tradycji oręża i sojuszach.

Oczywiście nie każdemu i nie zawsze musi się to podo­
bać, albowiem patriotyzm łączy a nie dzieli Polaków. 
Gdzie tu miejsce na ksenofobię?

Z lektury polskich gazet, także i nasiej, « radia i tele­
w izji wcale nie wynika aby w Polsce budzono niechęć 
do Niemiec. Wręcz przeciwnie. Wiele miejsca poświęca 
się Niemieckiej Republice Demokratycznej, jej rozwojo­
wi i przyjaznym związkom z Polską Ludową. Natomiast 
stanowczego odporu udziela się publicznie odwetowcom, 
pielęgnowanym przez czynniki oficjalne RFN.

Tych różnic prof, Korboński z USA nie dostrzega, bo 
po prostu nie chce. Pracuje na obstalunek autorów ak­
tualnej taktyki Zachodu przeciwko Polsce.

(Z.Sz.)

Sprawcy rozboju
przed sądem

Sąd Rejonowy dla mia- 
»ta st. Warszawy wyda! wy 
rok w sprawie trzech spraw 
ców rozboju Po pobiciu 
ofiary — przestępcy zabra 
li jej buty, jesionkę i sza­
lik. Sąd skazał recydywistę 
Piotr* Lechańaklcgo na 5 
la t pozbawienia wolności, 
Pawła Lemańskiego na 4 la 
ta  a Wojeieehs Przybylskie 
go na 3 lata i « miesięcy 
pozbawienia wolności. Po

nadto wymierzył im po 15 
tys. zl grzywny, a wobec 
Piotra Lechańskiego orzekł 
zastosowanie na okres 3 lat 
nadzoru ochronnego.

Z ważnych względów spo 
tecznych sąd zezwolił w try 
bie art. 13 Prawa Prasowe 
go na podanie nazwisk ska 
zanych do publicznej w ia­
domości.

Wyrok nie jest prawomoc 
ny. (PAP)

Z naczny przyrost 
o szczęd n ośc i 
dew izow ych

Jąk dowiaduje się dzienni­
karz PAP, bank „Falską Ka­
sa Opieki" SA prowadzi o- 
becuie ponad 2 min rachun­
ków dewizowych (tzw. „A”), 
których posiadaczami są oao 
by fizyczne. Łączna wartość 
zgromadzonych ua nich sroa 
ków wynosiła ua koniec sierp 
nia 594 min dolarów.

W br. odnotowano najwięk 
szy w historii banku przy­
rost wkładów ua lego rodzą 
ju rachunkach. Wyniósł on 
w okresie styczeń — sier­
pień — 82 min dolarów. Sza 
cuje ąią, i t  do końca roku 
wkłady zwiększą się o ponad 
129 min doi. Będzie to zapew 
ne przyrost większy, niż w 
1979 r.

Wśród rachunków przewa­
żaj* nadal płatne ua każde 
żądanie. Coraz więcej kwot 
jednak gromadzi się ua rachun 
kach terminowych. Średni 
stan rachunków „a vdsta” 
wynosi bowiem ok. 100 doi., 
zaś rachunków terminowycn 
ok. 1000 doi. Ten stan rze­
czy wynika in.in. ze stosowa 
nia przez bank korzystnych 
stawek oprocentowania. Dacy 
dujący się oszczędzać przez

Komunikat
W dniacli -<j 1 21 bm. Kornon 

da Główna MO za pośrednic­
tw em  Polskiego Kalita lu łorm o 
weta społeczeństwo o szeroko 
zakrojonych poszukiw aniach 
niebezpiecznego przestępcy po 
sługującego się skradzionym  sa 
m oehodem  1 uzbrojonego w pi 
stotet maszynowy,

21 bm. ok. godz. 12.99 w woj. 
skierniew ickim , okoliczni tniesz 
ijaiicy spostrzegli poszukiw ane­
go i zaw iadom ili iu ukcjonartu  
szy MU. Podczas próby zatrsy 
m ania przestępcy, którym  oka 
zał się Jerzy  P. użył on broni, 
raniąc trzech funkcjonariuszy , 
w tym  jednego bardzo ciężko. 
W czasie w ym iany strzałów  
przestępca poniósł śm ierć. 

M ilicja O byw atelska pragnie 
podziękować wszystkim , którzy 
z narażeniem  wlaanego życia 
w łączyli się do poszukiw ań, a 
tym  sam ym  ułatw ili zażegna­
ni* niebezpieczeństw a grożąe*- 
go spokojnym obywatelom.

(PAP)

pół roku otrzymują edaotkl w 
wysokości 8 proc., przez rok 
— 9 proc., 2 lata — ll) proc. 
i 3 lata 11 proc. Jak łatwo on
liczyć, ze ll)U doi. z.deponowa 
nych* na 3 lata po upływie 
tego terminu powstaje kwo­
ta przekraczając* 136 doi.

Przyrost oszczędności na 
rachunkach dewizowych w 
banku PKO SA następuje w 
wyniku wyraźnej przewagi 
wpłat nad wypłatami. W okre 
sie 8 miesięcy br. wpłaty 
wzrosły o 57 proc., a wypła­
ty ok. 30 prpc. Polowa wy­
płaconych sum jest transfe­
rowana przez wyjeżdżających 
za granicę lub kupujących 
tam towary.

Warto jeszcze przypomnieć, 
że bank prowadzi rachunki 
w 19 walutach wymienial­
nych, przy czym klient ma 
prawo dokonać wyboru walu 
ty, w jakiej rachunek będzie 
prowadzony. Obecnie ok. 80 
proc. rachunków opiewa na 
dolary USA.

(PAP)

kości param etry technicz­
ne. Wyposażony jest w za 
kresy fal; długich, średnich 
krótkich i UKF. „To*ca” 
przystosowaną jest do pra 
cy z magnetofonem MDS- 
418, którego produkcję „Dio 
ra ” rozpocznie w przyszłym 
roku.

Do końca br. z taśm zej 
dzic 15 tys. sit., natomiast 
w 1985 r. przewiduje się 
wyprodukowani* 40 tys. od 
blorników. Cenę ustalono 
na 44 tys. zl. ,

. (PAP)

Przed II Krajowym Zjazdem ZMW

W interesie młodego 
pokolenia wsi

Związek Młodzieży , Wiej­
skiej, który powstał cztery la 
ta temu przygotowuje się do 
swego drugiego krajowego 
zjazdu. Odbędzie się on w 
dniach od 21 do 23 paździer­
nika br.

ZMW jest organizacją poli­
tyczno - wychowawczą repre 
zentującą interesy młodego 
pokolenia wsi. Okres jej two 
nzeuia i rozwoju przypadł w 
trudnym dla kraju czasie. 
Jednak wyszła oaia z tej pró 
by zwycięsko, bowiem odro­
dzona została z autentycznej 
potrzeby młodzieży wiejskiej 
i jej chęci współuczestnicze­
nia w sprawach kraju.

W swym programie i dekla 
racji ideowej nawiązuje ZMW 
do tradycji swych ideowych 
poprzedniczek. Skupi* w swo 
Ich szeregach młodych rolni­
ków, pracowników przedsię­
biorstw rolnych i instytucji 
obsługujących rolnictwo, ucz 
niów i studentów. Jest rzecz 
ttikiem ich interesów, młode­
go1 pokolenia wsi, udzielając 
pomocy w rozwiązywaniu pro 
blemów społeczno - zawodo­
wych, aktywizując życie kul 
turalne, oświatowe, sport I tu 
ry.łtykę w środowisku wiej­
skim.

Na październikowy zjazd po 
Jedasie 475 delegatów repre­
zentujących 829 tysięcy ozlon 
ków ZMW.

Województwo zielonogór­
skie będzie reprezentować 17 
delegatów wybranych spo­
śród blisko 9,5 tysiąc* człon­
ków. Drugi Wojewódzki 
Zjazd ZMW, który odbył się 
w Zielonej Górze w marcu 
br. powierzył tm mandaty, 
Jednocześnie zjazd ten podsu 
mowal zakończoną wiosną 
kampanię sprawozdawczo - 
wyborczą. W trakcie jej trwa 
nia podczas zebrań i dysku­
sji w kolach ZMW y/e wszy­
stkich środowiskach organi­
zacji dokonano oceny dotych 
ezasowej czteroletniej działał 
ności, W tym czasie organi­
zacja okrzepła i rozwinęła 
się, nastał czas jej normal­
nej pracy. Podejmując naj­
częściej problemy zawodowo- 
apoleczne, zwłaszcza młodych 
rolników, problem młodzie­
ży uczącej się, która w zielo 
nogórsklej organizacji stano­
wi dwie trzecio wszystkich 
•słoników, ZMW stało poma 
g« w tworzeniu i aktywizo­
waniu życd* kulturalnego 
oraz zainteresowań aporto­
wych młodzieży wiejskiej,

sięgając chętnie do ludowych 
tradycji. Wszystkie te dzia­
łania sprawiły, że ZMW stal 
się Uczącą i znaczącą organi­
zacją młodzieżową, wpisał na 
stale w rzeczywistość zielono 
górskiej wsi.

W toku ostatnich pczygoto 
wań do Zjazdu Krajowego 
członkowie ZMW nie osłabili 
swej aktywności, lecz nortnal 
me włączyU się do żniw, 
szczególnie w tym roku trud­
nych i przedłużonych. W wo­
jewództwie zielonogórskim 
funkcjonowały młodzieżowo 
grupy żniwne złożone z mło­
dzieży wiejskiej, również tej 
zawodowo nie związanej z roi 
nictwem. Jak zwykle udziela 
no sobie wzajemnie pomocy 
sąsiedzkiej, ale przede wszyst 
kim pomagano przy żniwach 
ludziom starszym, niepełno­
sprawnym, a także tam wszą 
dzAe i w takich pracach, gdzie 
pomoc była potrzebna. ZMW 
także był współorganizatorem 
zielonych przedszkoli dla 
tych dzieci wiejskich, których 
rodzice zajęci byli w polu. 
Prowadził też letaią akcję wy 
poczynkową, z której w okre 
sio wakacyjnym skorzystała 
przede wszystkim młodzież 
ucząca się. Odbyły się obozy 
1 wycieczki krajowe i zagra­
niczne, które obok wypoczyn 
ku stworzyły młodym miesz­
kańcom wsi okazją poznania 
innych regionów oraz nawią­
zania kontaktów z rówieśni­
ka.mi.

Zielonogórscy delegaci po­
jadą na zjazd * określonym 
programem działania i kon­
kretnymi wnioskami wynika 
Jącymi z dyskusji w kołach 
ZMW. Dotyczą ono pracy ideo 
logicznej i społeczno - wycho 
wawczoj c młodzieżą, udzia­
łu organizacji w przemianach 
społeczno - gospodarczych, a 
zwłaszcza w przyspieszaniu 
wyrównywania dysproporcji 
między standardem żyoi* n* 
wsi i w mieście. Działalności 
dotyczącej oświaty, ochrony 
zdrowia, kultury, rozwijani* 
•portu i turystyki, a taki* 
umacniani* rola organizacji 1 
umacnianiu jej działalności.

Czwórka z zielonogórskich 
delegatów weźmie też udział 
w pracach zespołów proble­
mowych ijaadu. Zjazd nato­
miast zatwierdzi deklaracją 
Ideową, statut 1 program 
ZMW. (gal)

List do redakcji
W y j a ś n i e n i a
do „Kalkulacji własnej”

Do redakcji nadszedł list, 
który publikujemy w całoś- 
ai.

„W Gazecie Lubuskiej — 
Magazyn z dnia 15—16.09.1984 

,roku w rubryce „Z notatni­
ka oficera śledczego MO” u- 
kazal się artykuł „Kalkula­
cja własna”.

Przedstawia się „przedsię­
biorca” opisywanego zakła­
du (tu następuje imię i naz­
wisko, które pominiemy, bo­
wiem prawo prasowe zabra­
nia publikacji danych perso­
nalnych osób objętych postę 
powaniem dochodzeniowym 
— przyp. red.), prowadzący 
działalność rzemieślniczą. W 
artykule jest wiele niejasno! 
oi, co mnie bardzo zabolało. 
Dziwię się, że prasa może tak 
pisać, bez skontaktowania się 
z osobą zainteresowaną.

Po długiej chorobie w wieku 
1984 t.

71 lat, zmarł 23 września

doc. dr

łan Chwalibńg
Pogrzeb odbędzie zię w środę, 26 wrześni* 1984 r. o
godz. 18.00 na cmentarzu komunalnym przy ul. Żwi­
rowej w Gorzowie Wlkp.
O ozyrn zawiadamia 

1259S-G
rodzina.

/  głębokim żalem i smutkiem zawiadamiamy, że 
21 września 1984 r. zmarł mój ukochany Mąż, Brat, 
Szwagier 1 Wujek

Franciszek Zaniewski
Pogrzeb odbędzie się w środę, 26 września 1981 r. o 
godzinie 14.30 na cmentarzu komunalnym przy ulicy 
Wrocławskiej w Zielonej Górze.

Pogrążona w śalobie 

12544-0
śona * rodziną.

Nie wiadomo nti skąd Pan 
zebrał dane, dotyczące okreś 
lenia w taki sposób, że kupo 
walem wycięte koperty od in 
nych rzemieślników, plącąc 
im od 80 gr do 1,20. Owszem 
płaciłem, ale tylko za wycię 
cło, a ' surowiec do wycięci* 
musiałem kupić, bo on mi z 
nieba na pewno nie spadł.

Fragment od słów „ani o- 
choty do klejenia” do słów 
„wyniosły mniej więcej” jest 
minięciem się z prawdą.

W artykule jest ukazane 
moje przewinienie. Chcę jed­
nak poinformować, że nie po 
siadam wiele, ani też nie pro 
wadzę luksusowego życia. Nie 
raczył Pan napisać jednak, że 
pomagałem matkom samotnie 
wychowującym dzieci, p  im­
prezach jakie organizowałem 
dla dzieci, a między innymi 
występ zespołu „Turbo” z es­

tradą poonańaką, zimowisk*,
wycieczki z typowaniem dzie 
ći przez Wydział Oświaty (...), 
a na wszystko posiadam ra­
chunki za całkowicie ponie­
sione koszta. A było to orga­
nizowane właśnie dla dzieci 
i młodzieży mego miasta. Ta 
ostatnia pracowała u mnie, 
zarabiając trochę na własne 
wakacje. W opisywanym o- 
kresie byłem za granicą, ow­
szem, ale tylko jeden raz. 
Pan użył rzeczownika „wy- 
cńel-zki” (liczba mnoga) co, 
jak zapewne Panu wiadomo, 
oznacza co najmniej (!) dwie.

Zdając sobie sprawę, że kon 
sekwencję za popełniony czyn 
muszę ponieść, jednak proszę 
o wyjaśnienie w tej sprawie 
oraz sprostowanie w gaze­
cie”.

(W oryginał* odręczny pod­
pis autora).

Z głębokim żalem i smutkiem zawiadamiamy, że 
22 września 1981 i. odszedł od nas po długiej chorobie 
mój ukochany Mąż, nasz najdroższy Tatuś, Brat, Teść 
1 Dziadek

Stanisław Walentynowicz
Pogrzeb odbędzie się w środę, 26 września 1984 r. o 
godzinie 12.00 na cmentarzu komunalnym przy ulicy 
Wrocławskiej w Zielonej Górze.
Pogrążona w żałobie

' • rodzina.
12575-G

Z głębokim żalem i smutkiem zawiadamiamy, że 
23 września 1984 r. odeszła od nas nagle prze­
żywszy 69 lat nasza najdroższa Mamusia, Siostra, Te­
ściowa, Babcia i Prababcia

Agnieszka Lechowicz
Pogrzeb odbędzie się w środę, 26 września 1984 r. o 
godz. 14.00 na cmentarzu komunalnym przy ulicy Wro­
cławskiej w Zielonej Górze.
Pogrążona w żałobie

rodtln*.
12574-G
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WOJEWÓDZKA SPÓŁDZIELNIA OGRODNICZO-PSZCZELARSKA 

w Zielonej Górze 

ogłasza

PRZETARG OGRANICZONY

na sprzęt ogrodniczy w następujących miejscowościach:
8 października 1984 r. o godz. 10.00 w Zakładzie Handlu w Krośnie Odrz. uL 
B. Prusa 4:

rodzaj sprzętu cena wywoławcza miejsce oglądania

12.874 Drożków 104 k /Ż ar

43.409 Maszewo 81 k/K rosna Odrz.
21.250 SKR Cybinka 

o godz. 10.00 w Zakładzie Handlu w Zie-

— opryskiwacz Termit
— opryskiwacz samobieżny Solo 

Minor
— belka do oprysku truskawek 
oraz w dniu 10 października 1984 r. 
lonej Górze ul. Osadnicza 4:
— urządzenie do parowania gleby

— rozdrabniacz do obornika

— urządzenie do parowania gleby
— deszczownia Agro-300
— kopaczka do cebuli RCP
— brona ciągnikowa zębata
— brona ciągnikowa talerzowa
— glebogryzarka ciągnikowa
— kultywator ciągnikowy
— opryskiwacz Term it
— pług 3-skibowy zaw. PZPW
— wyorywacz do warzyw 

korzeniowych
— belka do oprysku truskawek 

»zt. 7

W przetargu uczestniczą producenci indywidualni i zespoły, kontraktujący pło­
dy w Spółdzielni Ogrodniczej, legitymujący się zaświadczeniem o opłaconym 
podatku gruntowym, pod warunkiem wpłacenia wadium w wysokości 10 proc. 
ceny wywoławczej w kasie danego zakładu najpóźniej na dwie godziny przed 

przetargiem. Drugi przetarg odbędzie się tego samego dnia o godz. 12.00.
K-5492

120.141 Wolsztyn, ul. Kiełpińska •
punkt skupu

49.059 Wolsztyn, ul. Kiełpińska •
punkt skupu

118.489 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4
140.245 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4

43.800 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4
6.000 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4

16.000 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4
18.000 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4
6.500 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4

26.650 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4
12.000 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4

.10.100 Zielona Góra, ul. Osadnicza 4

25.000 Zielona Góra, uL Osadnicza 4

«
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FIATA 1300, rok 1978 stan  do­
bry  — pilnie sprzedam . Zlelo 
na G óra, O byw atelska l i .

12619-G

P o l o n e z a , rok  imo — »prz« 
dam . Krzyk, Kościuszki 4, lei. 
es. 3<)&4-aa

JAWKĘ M ustang — sprzedam . 
Nowa Sól, K ow aka 7C/8.

1949 4-G

WARTBURGA 311 na eięścl — 
fp rzedam . Zielona Góra — ga 
»*że przy F orna lsk ie j po d ru ­
giej stron ie  NBP w sobotę, »  
w rześnia br., po 18.09. 1S496-G

RTRENF, 104 po rem oncie — 
•przedam . W olsztyn, Spokojna 
14. m uo-G

ŻUKA, ekrzynlę biegów  — 
•przedam  lub zamieni*; na oso 
bowy. Zielona G óra, F ra n c u ­
ska 8/8. l » 01-a

TARPANA, rok 1*78 -  sprze­
dam . W olsztyn, lei. M-TO.

12808-O

FIATA 132 GLS 1800, lak ier me 
talio — sprzedam  lub zamianie 
na Fiata I26p. Zielona Góra, 
tel. 717-37. 12384-G

FIATA U5p — 1890, rok  1978
po rem oncie, piec c.o. 1,8 m. 
•zcść. — sprzedam . B łonice 8, 
kolo Jasien ia . 1S482-G

I.ADję 1800 S, rok  1979, ko m ­
plet opon 158x13 — sprzedam . 
G ubin, Żym ierskiego 54/10, tel. 
994, po 14.09. 12471-G

w o ł g i ; Gtz-24 po w ym ianie
karoserii — sprzedam . Zielone 
G óra, Ł ęiycka 8 — Chynów.

FIATA l t lp  z nowym  nadw o­
ziem 1 osprzętem , rozT Z U tn ik  
obornika dw uosiow y do rem on 
tu , dw ukolów kę t koła do Zu­
ka — sprzedam . M ichał Trym  
bulak , Rogozlnlec 4, koło Z bą­
szynka. 12474-0

BETONIARKĘ 120 1. 220 V — 
sprzedam . Gub4n, tel. 537, w ie­
czorem . 12484-G

TAKSOMETR Poltex II — sp rie  
dam . Słone 82. 12407-0

PŁUGI koiuszek dziecięcy poi 
ikt na w iek od s do 13 la t sprz* 
iarn. Sulechów , Poznańska 4/5, 
tel. 29-07. 12581-G

iUPER au tom at japoński „Olim  
oia" 55-śclegowy do h afto w a­
nia 1 szycia — sprzedam . Ofer 
:y : Biuro Ogłoszeń. 22elona Gó 
a, N iepodległości 25, dla 

12190-0. 12490-G

MAGNETOFON „F inezje 1" —
sprzedam . Zielona Góra. Ko- 
tuchow ska 39D. 12484-G

OBRĄCZKI — sprzedam . Z ie­
lona G óra, te ł. 63-391.

12'475-G

OBRĄCZKI złote — apriedam .
Zielona G óra, G w ardii Ludo­
wej 5/9, po 16.00. 12463-0

UTRĄ z tchórza 1 n u tr ii —
mio sp rzed am . Zielona G6- 
i, Z u b rz y c k ie g o -5/14, w godz. 
1 16.1)0 do 20.00. 12468-G

CZ-175 Idealny — sprzedam . 
Sieńsk 1, poczta S tarogard  Gu 
bińskl, tel. 24, od 16 do 18.

12335-G

TAKSOMETR F oltax  2 — sprze 
dam . Sulechów, A. Czerwonej 
77/18. 1466-P

SYRENĘ 105? F iata 125 1500 — 
•przedam . K ostrzyn n /O , piec 
G runw aldzki 2/1. 1473-P

VW-1300 — sprzedam . Żary, 
B ohaterów  G etta 33, po 16.

1470-P

MOSKWICZA 408 a zapasowym
silnikiem  — sprzedam . 2agań. 
D zieriyńsklego 7/2. 1477-P

SYRENĘ R-20, rok  1981 — oka 
zyjn le sprzedam . Ługowo 53 
k/Św iebodzina. 12456-G

FIATA 125p -  sprzedam . Od­
biór — P olm ozbyt IV kw arta ł 
1984. O ferty : Biuro Ogłoszeń, 
Zielona Góra, Niepodległości 
U , dla 12H-K U84-P

K K G

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA 
w Rzepinie

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na wykonanie następujących robót malarskich:
— malowanie pomieszczeń wewnątrz proszkowni mleka 

Koszt ca 1.300.000 zł, term in wykonania — 20.12.84 r.
— malowanie hali produkcyjnej. Koszt ca 1.800.000 zł, 

term in wykonania — 30.12.84 r.
W przetargu mogą wziąć udział jednostki gospodarki 
uspołecznionej, jednostki gospodarki nieuspołecznionej i 
osoby fizyczne. Oferty prosimy składać w dziale gł. me­
chanika OSM Rzepin do dnia 11.10.84 r. P rzetarg odbę­
dzie się dnia 12.10.84 r. o gódz. 10.00 w świetlicy OSM 
Rzepin, ul. H. Sawickiej 1. K-5473

SPÓŁDZIELNIA KOŁEK ROLNICZYCH 
w Dobiegniewie, woj. gorzowskie

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY 

na niżej wymieniony sprzęt:
— ciągnik „Ursus” C-360. Cena wywoławcia 380.800 zł
— ciągnik „Ursus” C-355. Cena wywoławcza 321.300 zł
— przyczepa D-55. Cena wywoławcza 119.560 zł
— przyczepa D-47. Cena wywoławcza 60.984 zł
— przyczepa D-47A. Cena wywoławcza 129.360 zł
— przyczepa D-47. Cena wywoławcza 118.?72 zł
— roztrząsacz obornika. Cena wywoławcza 44.144 zł
— kombajn ziemniaczany Z-644. Cena wywoławcza 

179.352 zł
— roztrząsacz obornika PTU-4. Po cenie złomu.
Wykaz sprzętu przeznaczonego do sprzedaży znajduje 
się w SKR Dobiegniew. Sprzęt można oglądać w dniu
11.10.84 r. od godz. 9 do 15. P rzetarg Odbędzie się w dniu
12.10.84 r. o godz. 11.00 w siedzibie SKR Dobiegniew. 
Przystępujący do przetargu winni wpłacić wadium w 
wysokości 10 proc. ceny wywoławczej w kasie SKR Do­
biegniew, do dnia 12.10.84 r. do godz. 10.30. Uwaga! Za­
strzega się prawo unieważnienia przetargu bez podania 
przyczyn.

• K-5467

ZAKŁAD PRZEMYSŁU ROLNEGO 1 USŁUG 
* SOCJALNYCH

w Mostkowie
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY

na sprzedaż:
— samochodu marki Syrena R-20L, n r silnika S21475, 

nr podwozia 858293, rok prod. 1977. Cena wywoławcza 
106.400 zł.

Przetarg odbędzie się 7-go dnia po ogłoszeniu prasowym, 
o godz. 10 na terenie Wytwórni Pasz w Mostkowie. W 
przypadku nie dojścia do skutku pierwszego przetargu, 
drugi odbędzie się tego samego dnia o godz. 12. Wadium w 
wysokości 10 proc. ceny wywoławczej należy wpłacić w 
kasie zakładu w dniu przetargu do godz. 9. Pojazd można 
oglądać w dniu p r z e t a r g u . __________________K ~545',‘

NADLEŚNICTWO
Sulechów
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY

nn
wykonanie remontu budynku gospodarczego w osadzie 
służbowej w Niekarzynie. Wartość robót ok. 950 iys. zł. 

W przetargu mogą uczestniczyć przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. Oferty należy składać w sie­
dzibie Nadleśnictwa w Sulechowie, ul. Nowotki 2 w zala­
kowanych kopertach z napisem „przetarg” do dnia 25.09- 
br. Otwarcie ofert I wybór oferenta nastąpi dnia 28.09.84 r. 
Nadleśnictwo zastrzega »obi* unieważnienie przetargu oez 
podania przyczyn. ______K-54S0

KOLKO ROLNICZE 
w Raculi
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY

na:
— samochód marki Syrena R-20, nr rej. ZGA 259P. Cena

wywoławcza 72.960 zł.
Przetarg na w/w pojazd odbędzie się w siedzibie Kółka 
Rolniczego Racula 55a, w dniu 29.09.84 r. o godż 10. Po­
jazd można oglądać w dniu przetargu od godz. 8 do 10. 
W przetargu mogą brać udział osoby, które wpłaciły wa­
dium w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej na godzinę 
przed rozpoczęciem przetargu. Zastrzega się prawo zerwa 
nia przetargu 'bez podania przyczyn. Kółko Rolnicze nie 
odpowiada za wady techniczne sprzedawanego pojazdu

K-5499

PRZEDSIĘBIORSTWO PRODUKCJI 
ELEMENTÓW WIELKOPŁYTOWYCH „FADOM" 

w Nowogrodzie Bobrzańskim, ul. Fabryczna 1 
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na sprzedaż maszyn i urządzeń zaniechanego zadania in ­
westycyjnego:
1) przenośnik taśmowy PTP-4/500,b/p szt. 1
2) przenośnik taśmowy rewersyjny B-500, L-4 m szt. 1
3) przenośnik kubełkowy KGp-426 szt. 1
4) zasuwy łupinowe szt. 12
5) przenośnik ślimakowy PS-200/7700 szt. 1
6) stojaki stalowe do wykańczania elementów typ IV,

wys. 3800/3000 szt. 19
7) elementy kompletnej linii ciągu , wykończeniowego 

LWE-01 w tym: konstrukcja nośna, pomosty robocze, 
osłony, podpory, blokady, zderzaki, urządzenia do my- 
ciacia elementów oraz instalacja hydrauliczna i wod­
na

8) zawiesia belkowe ZB-4 do w/w linii LWE-01 szt. 24
9) konstrukcja wsporcza dozownika cementu szt. 2
Szczegółowy Wykaz z cenami wywoławczymi i dokumen­
tacją techniczną znajduje się w Dziale Inwestycji PPEW 
„Fadom” tel. 712-50, wewn. 38, telex 0432230. Przetarg 
odbędzie się 3.10.84 r. o godz. 10.00 w Dziale Inwestycji, 
drugi term in ustala się na godz. 12.00 tego samego dnia. 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub unieważnie­
nie przetargu bez podania przyczyn. K-5500

ROLNICZA SPÓŁDZIELNIA PRODUKCYJNA 
Im. F. Dzierżyńskiego w Grzymieradzu 
74-100 woj. gorzowskie, tel. 368 Dębno

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na sprzedaż:
— samochodu Star A-29, nr fabr. 07727, nr silnika 82077, 

sprawny technicznie. Cena wywoławcza 200.000 zł
— samochodu Żuk A-06, nr fabr. 0313509, rok prod. 1S79, 

sprawny technicznie. Cena wywoławcza 211.000 zl
— ciągnika C-360, nr fabr. 362736, sprawny technicznie. 

Cena wywoławcza 410.000 zł.
— ciągnika C-360, n r fabr. 368681, spraw ny techniczni*. 

Cena wywoławcza 410.000 zł
Przetarg odbędzie się dnia 25.X.84 r. o godz. 10. Wadium 
w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej, przystępujący 
do przetargu winni wpłacić najpóźniej w dniu przetargu 
do godz. 9.30 w kasie Spółdzielni Sprzęt przeznaczony 
do sprzedaży można oglądać w dniu przetargu do godz. 
9.30 na terenie bazy w Grzymieradzu. Zastrzega się pra 
wo unieważnienia przetargu lub odstąpienia od niego bez 
podania przyczyn. K-5441

GS „SAMOPOMOC CHŁOPSKA" 
w Nowym Miasteczku

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na sprzedaż:
— samochodu ciężarowego m arki „Robur" LO 8000 fur­

gon nr 29516-03091. Cena wywoławcza 159.800 zł
— samochodu m arki „Żuk” A 13, n r 48588. Cena wywoła- 

cza 127.000 zł.
Przetarg odbędzie się w dniu 15.X.84 r. o godz. 10 w biurza 
GS, plac Armii Czerwonej 5. W razie nie dojścia do skut­
ku pierwszego przetargu, drugi odbędzie się w tym samym 
dniu o godz. 13. Wadium w wysokości 10 proc. ceny w y­
woławczej należy wpłacić w Banku Spółdzielczym w No­
wym Miasteczku do godz. 9 w dniu rozpoczęcia przetargu. 
Zastrzega się unieważnienie przetargu bez podania przy­
czyn. Pojazdy można oglądać w bazie magazynowej obok 
stacji kolejowej w Nowym Miasteczku do godz. 15.

___________________ ____________K-5471

OŚRODEK PIĘCIOBOJU NOWOCZESNEGO 
I JEŹDZIECTWA 

w Drzonkowie
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
maszyn 1 sprzętu rolniczego w dniu 28.09.84 t. •  godz. 10. 

PIERWSZY PRZETARG •
— ciągnika kołowego z kabiną
— wagi inwentarzowej
— deszczowni z silnikiem spalinowym
— rozsiewacza nawozów 1 wapna
— brony aktywnej
— grabi konnych uniwersalnych

DRUGI PRZETARG
— sieczkarni polowej
— przyrządu do zielonek niskich
— tvalu kolczastego

K-5512

WYDZIAŁ OŚWIATY i WYCHOWANIA 
w Międzyrzeczu, ul. Sportowa 4

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na sprzedaż:
— przyczepy jednoosiowej, nr 7010001767 m arki ImT 683-2 

nr rej. GOD 386E, rok prod. 1978. Cena wywoław­
cza 53.000 zł.

Przetarg odbędzie się w Wydziale Oświaty i* Wychowa­
nia w Międzyrzeczu, ul. Sportowa 4, dnia 28.IX.84 r., o 
godzinie 10. W arunkiem przystąpienia do przetargu jest 
wpłacenie wadium w wysokości 10 proc. ceny wywoław­
czej w kasie Wydziału. W/w przyczepę można oglądać w 
przeddzień przetargu na placu przy ul. Sikorskiego 21 w 
godz. 8 — 15. W przypadku nie dojścia do skutku prze­
targu pierwszego, drugi przetarg odbędzie się tego samego 
dnia o godz. 12. Zastrzega się prawo unieważnienia prze­
targu bez podania przyczyn. K-5468

WOJSKOWY REJONOWY ZARZAD 
KWATERUNKOWO-BUDOWLANY 
W Zielonej Górze, ul. Chrobrego 7

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na wykonanie robót branży budowlanej; sanitarnej 1 
elektrycznej w województwach zielonogórskim i gorzow­
skim:

— roboty dekarsko-blacharskie
— roboty ogólnobudowlane
— montaż urządzeń dźwigowych
— roboty brukarskie
— roboty elewacyjne
— roboty m alarskie
— wymiana instalacji elektrycznej
— wykonanie sieci kanalizacyjnej
— wykonanie remontów kotłowni i sieci e.o.
— wykonanie instalacji c.o. i c.w.
— roboty impregnacyjne konstrukcji drew ­

nianych 4
— wykonanie sieci wodociągowej
— cyklinowanie i lakierowanie parkietu 

Termin wykonania robót — IV kw artał 1984 r.
W przetargu mogą uczestniczyć przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty należy składać 
w WRZK-B w term inie do 28.09 1984 r. Komisyjne 
otwarcie ofert nastąpi 1.10. 1984 r., o godz. 10 w siedzi­
bie Zarządu. Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. K-5482

koszt
4.000.000 zł

800.000 zł
1.000.000 zł

400.000 zł
2.000.000 zł
1.000.000 z

500.000 zł
200.000 zł

1.000.000 zł
2.500.000 zł

400.000 zł
2.000.000 zł

400.000 zł

NADLEŚNICTWO TRZCIEL
ul. Świerczewskiego 18, 66-200 Trzciel

ogłasza
PIERWSZY I DRUGI PRZETARG NIEOGRANICZONY
na sprzedaż:
— samochodu Nysa T-522, nr fabr. ramy 227338, nr 'sil­

nika 419372, rok prod. 1979. Cena wywoławcza 
157.000 zł

— samochodu Syrena R-20, nr silnika 255752, nr ra ­
my 327212, rok prod. 1976. Cena wywoławcza 60.000 zł.

P rzetarg odbędzie się 2.10.84 r. o godz. 10.00 w Nadleś­
nictwie Trzciel, ul. Świerczewskiego 18. W przypadku 
nie dojścia do skutku pierwszego przetargu, drugi od­
będzie się tego samego dnia o godz. 12.00. Wadium w wy 
sokości 10 proc. ceny wywoławczej należy wpłacić do 
2.10.84 r. w kasie Nadleśnictwa Trzciel. Samochody moż­
na oglądać w dniu przetargu od godz. 7 do 9.30 pod 
w /w  adresem. Zastrzega się prawo unieważnienia prze­
targu bez podania przyczyn. K-5464

OŚRODEK SZKOLENIA ZAWODOWEGO KIEROWCÓW! 
LIGI OBRONY KRAJU 

w Nowej Soli, al. Wolności S
ogłasza

PIERWSZY PRZETARG NIEOGRANICZONY
na sprzedaż następujących pojazdów:
— S tar 29, nr rej. ZGB-184P, n r silnika 0783, n r pocPwó*

zia 49146. Cena wywoławcza 172.500 zł. 1
— S tar 29, n r rej. ZGA-762V| nr silnika 07876, nr podwo-f 

zia 41051. Cena wywoławcza 187.700 zl
oraz

PIERWSZY PRZETARG NIEOGRANICZONY

na sprzedaż:
— samochodu ciężarowego Star 66, n r rej. ZGB-961M, 

nr silnika 06345, nr podwozia 0728S. Cena wywoławcza 
107.800 zł.

Przetarg odbędzie się 16 października 1984 r. o godz. 10.09 
w biurze ośrodka. Biorący udział w przetargu winni w pła­
cić najpóźniej do godz. 9.30 w dniu przetargu wadium do 
kasy ośrodka w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej. 
Samochody można oglądać w dni robocze od godz. 8.00 
do 15.00 w ośrodku. __________________   ^--5313

LUBUSKA FABRYKA ZGRZEBLAREK 
BAWEŁNIANYCH 

„POLMATEX — FALUBAZ" 
w Zielonej Górze, ul. Osadnicza t  

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY '

nat
— etałą konserwację Instalacji 1 urządzeń wodno-kanali­

zacyjnych, sprężonego powietrza ł gazu na zakła­
dach A, B, C.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwa 
we, spółdzielcze i prywatne. Informacje dotyczące wyko­
nania usługi ł oferty przyjm uje Dział Gł. Mechanika w 
term inie do dnia 28.09.84 r. Otwarcie ofert nastąpi 29 09.84 
r. godz. 11. Zastrzega się prawo wyboru oferenta oraz 
unieważnienie przetargu bez podania przyczyn. K-5440

POLSKI ZWIĄZEK MOTOROWY — 
OKRĘGOWY ZESPÓL DZIAŁALNOŚCI 

GOSPODARCZEJ
w Zielonej Górze, ul. W alki Młodych 81 

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na eprzedat:
— samochodu osobowego m arki Piat 126p/6S0, n r silnJk*

8507540, n r podwozia 7907187, rok prod. 1981. Cen*-wy- 
woławcza 140.000 zł. ,

Przetarg odbędzie się dnia 28.09.84 r. o godz. 10 w biurze 
Ośrodka Szkolenia Motorowego w Zielonej Górze przy 
ul. K rakusa 58. Osoby przystępujące do przetargu winny 
wpłacić wadium w wysokości 10 proc. ceny wywoław­
czej w  dniu przetargu w kasie ośrodka do godz. 9.30. 
Pojazd należy oglądać w dniu przetargu na terenie Ośrod 
k* od godz. 8. K-5434

KOMBINAT BUDOWLANY ' 
w Zielonej Górze, ul. Chopina 11/13

ogłasza
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na wykonanie robót dekarskich na n/w budynkach' osiedla 
„Przyjaźń” w Zielonej Górze:
— budynek 3a o powierzchni 1.306 m kw.
— budynek 5c o powierzchni 916 m kw.
— budynek 5d o powierzchni 1.039 m kw. .
— budynek 6c o powierzchni 900 m kw.
Termin wykonania — październik — listopad 1984 r. Ma­
teriał na wykonanie krycia dachów zabezpiecza Kombi­
nat Budowlany. Do przetargu zaprasza się przedsiębiorst­
wa państwowe, spółdzielcze i osoby prywatne. Bliższych 
inform acji udziela Dział Wykonawstwa, tel. 722-66 w godz. 
od 7 do 15 lub osobiście w dyrekcji Kombinatu, p. 535, 
V piętro. Oferty należy składać pod adresem przedsiębior 
stwa w term inie 14 dni od dnia ogłoszenia w prasie. W 
przetargu będą uwzględniane oferty, które określać będą 
proponowane term iny wykonania robót, warunki ustale­
nia wynagrodzenia (kalkulacje jednostkowe) i sposób roz­
liczenia. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w ciągu 15 dni 
od dnia ogłoszenia. Zastrzega się prawo wyboru oferenta 
lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

* K-5437

» PRZEDSIĘBIORSTWO KONSERWACJI
URZĄDZEŃ WODNYCH i  MELIORACYJNYCH 

w Pyrzycach, ul. Głowackiego 48, teł. 303
ogłasza

PIERWSZY PRZETARG OGRANICZONY
na sprzedaż:
— ciągnika C-4011, nr fabr. 62143, rok prod. 1969. Cena

wywoławcza 374.400 zł
— ciągnika C-330, nr fabr. 215818, rok prod. 1976. Cena 

wywoławcza 252.100 zł
— ciągnika C-330, n r fabr. 173784, rok prod. 1973. Cena 

wywoławcza 201.600 zł
PIERWSZY PRZETARG NIEOGRANICZONY

— przyczepy D-44A, nr fabr. 132, rok prod. 1973. Cena 
wywoławcza 71.200 zł

— przyczepy D-43, n r fabr. 490895, rok prod. 1969 r. Ce­
na wywoławcza 64.680 zł

DRUGI PRZETARG NIEOGRANICZONY
— ładowacza „Cyklop”, n r fabr. 772795, "rok prod. 1977. 

Cena wywoławcza 160.000 zł
Przetarg odbędzie się dnia 24.10. 1984 r. o godz. 12.00 ria 
terenie przedsiębiorstwa. Wadium w wysokości 20.000 zł 
na każdy ciągnik oraz po 10.000 zł na pozostałe środki 
należy wpłacić do kasy przedsiębiorstw-a najpóźniej do 
godz. 10.00 w dniu przetargu. Sprzęt można oglądać w 
godz. od 8 do 14 od 22.10, 1Ś84 r, Inform uje się, że osoby 
biorące udział w przetargu ograniczonym winni posia­
dać zaświadczenie stwierdzające potrzebę nabycia dane­
go środka dla własnych potrzeb wydane przez właściwy 
terytorialnie organ adm inistracji państwowej lub na­
kaz płatniczy podatku gruntowego. Zastrzega się prawo 
unieważnienia przetargu w części lub w całości bez po­
dania przyczyn, ’ K-5475



SPÓŁDZIELNIA KÓŁEK ROLNICZYCH 

w Trzebielu kod 68-112, uL Żorska 25 

telefon Tuplice 53

przyjmuje zlecenia
na:

— WULKANIZACJĘ DĘTEK wszystkich rozmiarów.

K-5441

t II li 8 t k Ś k t ► i I9M 1

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

PRZEMYSŁU ZBOZOWO-MŁYNARSKIEGO „PZZ” 

w Zielonej Górze

o/em/e
do sprzedały każdą ilość

« otrąb żytnich 5
dla odbiorców uspołecznionych i nieuspołecznio- jg 
nych poprzez punkty sprzedaży Gminnych Spół­
dzielni „Samopomoc Chłopska” na terenie woje­
wództwa zielonogórskiego. K-3494

3

a

Spółdzielnia Usług Rolniczych
w Zbąszyniu, ul. W arszawska 11, tel. 201 lub 366

s p r z e d a
— kombajn ziemniaczany E-667/4 w cenie 122.613 zł

— przyczepą dłużycową PR-3 w cenie 83.340 zł

— przyczepą wywrotką P-35M w cenie 55.040 zl

— przyczepą wywrotką D-35 M w cenie 73.948 zł.

K-5024

P R Z E T A R G I

NADLEŚNICTWO BIAŁKÓW
ogłasza

PRZETARG OGRANICZONY
na sprzedaż:
2 ciągników rolniczych:
— Ursus C-4011, rok prod. 1968. Cena wywoławcza 

208.250 zł
— Ursus C-355, rok prod. 1975. Cena wywoławcza 

119.000 zł.
Przetarg odbędzie sią 2 października 1984 r. o godz. 10.00 
w siedzibie Nadleśnictwa. Pojazdy można oglądać w Rze­
czycy w warsztacie Nadleśnictwa codziennie od godz. 
8.00 do 15.00. Wadium w wysokości 10 proc. ceny wy­
woławczej należy wpłacić dzień przed przetargiem. Ucze­
stnicy przetargu winni posiadać zaświadczenie z Urzędu 
Gminy upraw niające do nabycia ciągnika. K-5458

P R A C O W N I C Y  P O S Z U K I W A N I

ZAKŁAD ENERGETYCZNY 
w Zielonej Górze, ul. Zacisze 15, tel. 710-53 

ZATRUDNI OD ZARAZ
— dowódców warty
— wartowników

Wymagane wykształcenie podstawowe, urec^ow any 
stosunek do służby wojskowej.

Ponadto zatrudnimy:
— maszynistów kotła
— maszynistów odżużlowanla
— maszynistów urządzeń ciepłowniczych
— ślusarza narzędziowego
— ślusarza konserwatora
— pracowników niewykwalifikowanych do przyuczenia

w w /w  zawodach 
t— elektromonterów
W przyszłości jest możliwość uzyskania mieszkania.

K-5515

ZAKŁADY MECHANICZNE PCB „CER A MA” 
w Zielonej Górze 

ZATRUDNIA OD ZARAZ
— kierownika zespołu magazynów
— magazyniera

wspólna odpowiedzialność materialna.
W arunki pracy i płacy do uzgodnienia w Dziale Kadr, 
Zielona Góra, ul. Naftowa 1, tel. 710-61. K-5503

PRZEDSIĘBIORSTWO ELEKTRYFIKACJI 
I TECHNICZNEJ OBSŁUGI ROLNICTWA „ELTOR” 

w Zielonej Górze 
ZATRUDNI

na dogodnych warunkach
następujących pracowników:
— kierowników budów

na punktach 2ary, Szprotawa, Międzyrzecz.
Wymagane kwalifikacje — ukończone studia wyższa o 
specjalności elektryk lub o specjalności elektryk plus 
praktyka na stanowisku kierowniczym lub samodziel­
nym. Kandydaci mogą zgłaszać się w siedzibie przedsię­
biorstwa pokój 34.

/ K-5490

ZAKŁAD REMONTOWO-BUDOWLANY 
przy Wojewódzkim Zespole Rehabilitacyjnym 

w Świebodzinie, pl. Browarniany 3 
ZATRUDNI OD ZARAZ

— murarzy — 6 osób
— technika budowlanego z uprawnieniam i
W arunki pracy i płacy do uzgodnienia w Dziale Kadr 
Zakładu Remontowo-Budowlanego w godz. od 7.00 do 
15.00, tel. 237-23.

K-5491

K O M U N I K Ą T Y

Sąd Rejonowy w Gorzowie podaje do publicznej wiado­
mości, że.ob. Andrzej Wodziczko ur. 27.8. 1946 r. w Brzo 
zowcu, syn Eugeniusza zam Gorzów, ul. Armii Polskiej 
16/2 prawomocnym wyrokiem Sądu Rejonowego z dnia 
20.2.1984 r. został ąkazany na karę 6 lat pozbawienia wol 
ności i 40.000 zł grzywny za to, że w okresie od marca 
1983 r. do m aja 1983 r. działając w warunkach określo­
nych art. 60 § 1 kk czyli recydywy i czynem ciągłym, 
zabrał w celu przywłaszczenia na szkodę kilku osób — 
odzież oraz pieniądze. Jako karę dodatkową zasądzono 
podanie wyroku do publicznej wiadomości. K-6472

I F R Z K D A Z

FIATA lłCp, m *b lt kuchenne 
„B ronia’’ — sprzedam . Zielona 
Góra, ta l. M -m . 12467-G

SYRENĘ 106 Lux rok 1978 — 
sprzedam , Lotników  6/1.

12457-G

FIATA 126p, ro k  1981 — sprze­
dam . Gorzow, Wierzbowa 8.

2988-GG

MERCEDESA 200D, 1971 r . —
sprzedam . Łazy Z, gm. Tuplice, 
tel. 10 Tuplice. 12423-G

GAZIK M 69 osobowo - tow a­
row y, n adający  się do tu ry sty  
kl lub ogrodnictw a — sprze­
dam . Nowa Rola 21 k /L u b sk a  

12465-G

DZIAŁKĘ ogrodniczą, obsadzo 
ną m łodym i drzew am i 1 k rze­
wam i — sprzedam . Nowa Sól, 
M atejki 22A/12. 1474-F

SPRZEDAM dom m ieszkalno- 
inw en tarsk i w dobrym  stanie 
bez wygód z działką ogrodni­
czą 1,18 ha — p ery fe rie  Kożu­
chow a. Edw ard Posynlak, 
86-100 Świacie n /W isłą . Żw irki 
1 W igury 5/20, woj. bydgoskie.

12459-G

DOM s garażem  pllntę sprze­
dam . Ż ary, K opernika 2.

1488-P

TRUSKAWKI najlepszych od­
m ian Jak; „R edgaun tle t" , „F a ­
w o ry tk a"  w ysyłam  na zam ó­
w ienia, co najm nie j 100 sztuk. 
Cena 6 zl sztuka, poziomki 
ogrodow e 10 zł sztuka. H enryk 
Chw lalkow skl, 78-8)0 Wierzeho 
wo. 1467-P

KOŻUCH długi, k u rtk ą  z łatek 
— dam skie — sprzedam . Zielo 
na G óra. Jedności Robotniczej 
3 )/), po 16. 12143-G

1.5 TUCZNIKA, słomą praso ­
w aną pszenną, żytnią, jęcz­
m ienną i siano — sprzedam . 
Ja n y  46. 12144-G

SADZONKI brzoskw iń Jedno­
roczne, odm iana ..Siewka Ra- 
koniew lcka” — sprzedam . Wol 
sztyn, tel. 25-09. 1442-P

AKORDEON „W elm elster” 96 
bas, now y — iprzedam . Żary, 
tel. 39-78. 1469-P

36 TON pszenicy — sprzedam . 
Ju liusz S tasiak , 68-114 Jclen ln , 
pow. Żagań. 1476-P

OBRĄCZKI — sprzedam . Z ie­
lona G óra, tel. 608-83. 12462-G

SPRZEDAM rozpoczętą budo­
wę. działka 730 m kw., telefon 
W rocław 65-93-51. L isty  z ceną 
—9758 W rocław, P ra sa , Podw a­
le 62. K-5503

DZIAŁKĘ budow laną 2.200 m 
kw. w a trak cy jn e j m iejscow o­
ści w ypocsynkow ej k /Je len leJ  
G óry — sprzedam  lub  zam ie­
n ią na sam ochód osobąwy. 
P rzylep , Skokowa 13A, po 18.

1247S-G

ZIEMNIAKI Jadalne -  w ięk­
szą ilość — sprzedam . Ciągnik 
C-4011 oraz inne m aszyny ro l­
nicze, 17 ha gruntów  ornych 
sprzedam  lu b  zam ienię na sa ­
m ochód osobow y, T arnaw a 23. 
k /Z a b o ru . wieczorem . I2473-Ga

GOSPODARSTWO rolne, pow. 
7,65 ha sprzedam  lub  zam ienię 
na dom ek Jednorodzinny. Ofer 
ty : Biuro Ogłoszeń, Zielona Gó 
ra , N iepodległości 25, dla 12’476 
-G. 12476-G

DOM, zabudow ania gospodar­
cze, 1,08 ha ziemi w Lubleszo- 
w ie -  sprzedam . Nowa Sól, Sta 
azica 3E/2. 12478-G

K U P N O

KUPIĘ — większą ilość bonów 
PeKaO, O ferty : Biuro Oglo- 
azeń, Melona G óra, N iepodle­
głości 25. dla 12492-G. 12492-G

BONY PeKaO — kuplę. Nowy 
Tomyśl, tel. 25-ti, w ieczorem .

14366-G

P R A C A

STOLARZ -  cieśla — potrzeb 
ny. Godzinowo 1»1 zl. Nieskora 
plikow ane prace pod dachem . 
Pom ocnicy m urarsko  - betonlar 
scy — 100 zł godz. N iew ykw a­
lifikow ani pracow nicy do m a­
low ania k o n stru k c ji szk larn io ­
wej — 100 zl godz. W yłącznie 
em eryci, renciści. Ilość m iejsc 
ograniczona Zakw aterow anie 
w ykluczone P ry w atn e  ogrod­
n ictw o. Wieś Buczyny. D rugi

f>rzyslanek PKS za Trzebie- 
em, re lac ji 2 a ry  — Łęknica.

12029-0

Panu Tadeuszow i Ko- 
biernikow l kierow cy tak  
sówki n r  464 oraz dw oj­
gu m łodym  ludziom, 
k tórzy okazali pomoc i 
serce naszem u Synowi

Arturowi
Urbaniakowi

w osta tn ich  chwilach* 
Jego iy c ia

serdeczne podziękow ania 
sk ładają

rodzice.
12493-G

Przyjaciołom , znajom ym , 
sąsiadom , pracow nikom  
S łu iby  Zdrow ia, współ* 
pracow nikom , kplegom 
szkolnym  oraz wszyst­
kim , k tórzy  okazali po­
moc, współczucie, po­
dzielali nasz ból i uczest 
niezyli w pogrzebie n a ­
szego jedynego dziecka

Artura
Urbaniaka

serdeczne podziękowania 
sk ładają

rodzice.
12492-0

CUKIERNIKA — zatrudn ię.
Z ielona G óra, Jedności Robot 
nieaej 90. 12480-0

NIEZWŁOCZNIE przy jm ę do 
- pakow ania roślin, w yłącznie 

rencistów , em erytów , kobiety  
godzinowo 80 zl, m ężczyźni 90 
zl. Ilość m iejsc ograniczona. 
Z akw aterow anie w ykluczone. 
P raca pod dachem  — lekka. 
Wieś Buczyny. P ryw atne  Ogród 
nlctw o. D rugi przystanek PKS 
za Trzeblelem , re lac ji 2 a ry  — 
Ł ęknica, 12029-G

L O K A L E

M-3 — Poznań — zam ienię na 
większe w Nowej Soli, Babi­
moście, Z ielonej Górze względ 
nie na dom na wsi w okoli­
cach tych  m iast O ferty : Biuro 
Ogłoszeń, Zielona Góra, N ie­
podległości 25, dla 12504-G.

14504-0

Z G U B Y

WŁADYSŁAW Tobys zgubił 
praw o Jazdy kat. B. 12601-G

RYSZARD M orda! zgubił p ra ­
wo Jazdy k a t. B. C, B, T wy 
dane przez U rząd G m iny Za­
bór. 12479-0

IRENEUSZ Olaszek zgubił pra 
wo jazdy  kat. A, B w ydane 
przez W ydział K om unikacji 
U rzędu Miejskiego w G ubinie.

12477-G

JA N  Buczek zgubił praw o Jaz
dy k a t. B wydane przez Urząd 
Gm iny w Zaborze 14468-G

JA N  PanJclewtcz zgubił prawo 
Jazdy k a t. A, B, C, Z  w ydane 
przez W ydział K om unikacji 
U rzędu Miasta 1 G m iny w Ża­
ganiu . 12466-43

ANTONI K an to r zgubił praw o 
Jazdy kat. A, B w ydane przez 
W ydział K om unikacji Urzędu 
M iasta 1 G m iny w Św iebodzi­
nie. 12481-0

Z A M I A N Y

z a m r a ż a r k ę  now ą — u m ie
nią na Sim sona, Lubsko, tel. 
216-12. - 14T1-P

Z powodu śmierci

Dariusza Grześka
pracownika SPZOZ w Gorzowie 

wyrazy gerdecznego współczucia RODZINIE 
składają

dyrekcja, POP, NSZZ oraz współpracowni­
cy z Specjalistycznego Psychiatrycznego Ze 
społu Opiekł Zdrowotnej w Gorzowie.

K-5483

20 września 1984 r. zmarł

Tadeusz Szepelak
nauczyciel, wychowawca młodzieży, pionier łzkoinlc 
twa lubuskiego, długoletni pracownik adm inistracji 
oświaty woj. zielonogórskiego. Zmarły odznaczony 
był tytułem honorowym „Zasłużony Nauczyciel 
PRL”, Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia 
Polski, medalem KEN oraz Innymi odznaczeniami 

państwowymi, resortowymi i regionalnymi. 
Wyrazy serdecznego współczucia 

ZONIE 1 RODZINIE
składają

K-5497

kierownictwo oraz pracownicy Kuratorium  
Oświaty i Wychowania w Zielonej Górze.

Pawłowi Polokowi
wyrazy szczerego współczucia z powodu śmlerei 

MATKI
składają

załoga i kierownictwo Zielonogórskiego 
Przedsiębiorstwa Robót Inżynieryjnych w
Zielonej Górze.

K-5502

Jerzemu Kołosionkowi
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci 

ZONY
składają

dyrekcja, organizacja związkowa I współ­
pracownicy z FD „Novita” w Zielonej 
Górze.

K-5489

Mgr Inż.

Ryszardowi Chodorowskiemu
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci 

TEŚCIOWEJ
składają

dyrekcja I współpracownicy z Zielonogór­
skiego Przedsiębiorstwa Instalacji Przemy­
słowych w Zielonej Górze.

K-5484

Wacławowi janowskiemu
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci 

MATKI
składają

K-5498

Rada Nadzorcza, Zarząd, POP, organizacja 
związkowa oraz współpracownicy z Gmin­
nej Spółdzielni „Samopomoc Chłopska” w 
Żarach.

Stanisławie Wadelskiej
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci 

BRATA
zkładają

K-5495

dyrekcja, POP, Zakładowy Komitet Praco­
wniczy oraz współpracownicy z Zakładu 
Remontowo - Montażowego Przemyślu Mle­
czarskiego w Zielonej Górze.

20 września 1984 r. zmarł

Tadeusz Szepelak
Zasłużony Nauczyciel PRL 

współorganizator i wieloletni wiceprezes Towarzyst­
wa Przyjaciół Dzieci w województwie zielonogórs­
kim, zasłużony działacz społeczny, któremu los 

dziecka był zawsze bardzo bliski.
Cześć Jego pamięci!

Wyrazy współczucia ZONIE i-RODZINIE 
składają

Prezydium I pracownicy ZW TPD w Zie­
lonej Górza.

K-5514

Z powodu śmierci

Ksawerego Stopińskiego
długoletniego byłego gl. księgowego w Nadleśnictwie 

Szprotawa wyrazy serdecznego współczucia 
RODZINIE Zmarłego 

składają
kierownictwo, Rada Zakładowa, POP oraz 

. współpracownicy z Nadleśnictwa Szprota­
wa.

K-5509

20 września 1984 r. zmarł

Karol Wierzbicki
długoletni pracownik Okręgowej Spółdzielni Hodo­
wli Drobnego Inwentarza w Zielonej Górze, Ser­

deczne wyrazy współczucia i śalu 
RODZINIE Zmarłego

składają
Rada, Zarząd I współpracownicy te  Spół­
dzielni.

K-5491

Leonowi Koiłko
komornikowi Sądu Rejonowego w Nowej Solj 
serdeczno wyrazy współczucia z powodu śmierci 

.  OJCA
składają

kierownictwo Sądu Wojewódzkiego w Zie­
lonej Górze oraz kierownlotwo i wspól­

nicy ■  Sądu Rejonowego w Nowej
Oli.

12404-0

pracowni
Soli.

Krystynie Złotowskie!
wyrasy współczucia s powodu śmlerel 

MATKI

składają

11390-0
koleżanki t koledzy.

Henrykowi Bordychowi
wyrasy współczucia i  powodu śmierci 

MATKI
składają

współpracownicy s Rejonowego Priedsię- 
blorstw* Melioracyjnego w Kożuchowi*.

K-MT4

Czesławie Skorupskie!
serdeczne wyrazy współczucia * powodu śmierci 

OJCA
składają

Zarząd, POP oras współpracownicy « Okrę
gowej Spółdzielni Mleczarskiej w Zielonej 
Gólórse.

K-648T

Wiceprezesowi Zarządu Wojewódzkiego PCK 
w Zielonej Górze 

lek. med. pik.

Józefowi Blaszczykowi
wyrazy współczucia z powodu śmierci 

SYNA •
składają

praoownlcy i Prezydium ZW PCK.
K-5496

Andrzejowi Gerardowi
wyrazy serdecznego współczucia ■  powodu śmierci 

MATKI
kkladają

Zarząd, koledzy i pracownicy Biura Woje­
wódzkiego Zrzeszenia Hodowców i Produ­
centów Drobiu w Gorzowie.

K-5470

Stanisławowi Tranowskiemu
wyrazy szczerego współczucia z powodu śmierci 

OJCA
zkładają

dyrekcja i pracownicy Przedsiębiorstwa 
Rolniczego w Sulechowie.

K-5481

Teresie Bażant
szczere wyrazy współczucia z powodu zgonu 

OJCA
składają

dyrekcja i pracownicy POM Strzelce Kraj.
K-5478

19 września 1984 r. zmarł tragicznie

Franciszek Mikołajczak
zasłużony działacz Stronnictwa Demokratycznego 

w Nowej Soli, odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi 
oraz innymi odznaczeniami.

Wyrazy głębokiego współczucia RODZINIE Zmarłego 
składają

Wojewódzki Komitet SD w Zielonej Górze, 
Miejski Komitet SD w Nowej Soli.

K-5617
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; SCHODY ZM YŁA  
ULEWA

Sierpniowa burza nad 
i miastem, połączona z 

gwałtowną ulewą, w y­
rządziła dużo szkód w 
gospodarce komunalnej 
Nikt nie może powie­
dzieć, że miasto nie usu 
wa zniszczeń. Przedsię­
biorstwa dwoją się i iro 
ją, by ślady te znikły je 
szcze przed nastaniem  
krótkich dni. Nie wszyst 
ko można jednak zrobić 
od razu. Niemniej mamy 
odwagę zaproponować 
Z SM bądź Kombinatowi 
Budowlanemu, aby nie 
odkładały na później re 
montu schodów przy uli 
cy Kraljewskiej 2.

ZAMKNIĘCIE
ŁĄCZNIKA

Administracja spół­
dzielcza osiedla Przyjaź 
ni zamknęła tzw. łącznik 
na XI kondygnacji wie­
żowca przy ulicy Węgier 
skiej. Administracja po­
stąpiła tak bez zgody i 
wiedzy lokatorów, któ ­
rzy z tego traktu często 
korzystali i teraz czują 
się pokrzywdzeni. Przej 
ście to zamknięto, jak 
się teraz przed zaintere 
sowanymi tłumaczy, w 

celu zabezpieczenia przed 
kradzieżą wzmacniacza 
antenowego. Lokatorzy 
twierdzą, że był na to 
inny, prostszy sposób.

DOKOŃCZYĆ

Od ulicy Beja w kie­
runku postoju taksó­
wek osobowych przy pla 
cu Powstańców Wielko­
polskich prowadzi bieg­
nący jirzez skwer chod­
nik. Korzysta z tego 
przejścia znaczna liczba 
zielonogórzan. Rzecz u> 
tym, źe chodnik ten w 
pewnym miejscu się ury 
wa i zwłaszcza wieczo­
rem można narazić się 
na wywrotkę. Proponu­
jemy Przedsiębiorstwu 
Eksploatacji Dróg i 7.ie 

I leni zainteresowanie się 
! tym  niedokończonym  
j chodnikiem i doprowa- 
| dzenie go do po- 
' rządku, a uznanie od lit 
' dzi będzie wielkie.

Odznaczenia
dla transportowców 
- budowlanych

W ośrodku szkoleniowo-wy 
poczynkowym w Tarnowie .1e 
ziernym odbyło się uroczyste 
posiedzenie samorządu załogi 
Przedsiębiorstwa Transporto­
wo - Sprzętowego Budownic­
twa „Transbud” — Zielona 
Góra, na którym wręczono za 
służonym pracownikom od­
znaczenia państwowe, resortcf 
we oraz odznaki młodzieżo­
we.

Witold Durakiewicz otrzy­
mał Krzyż Kawalerski Orde­
ru Odrodzenia Polski, a 11 
pracowników otrzymało złote, 
srebrne i brązowe krzyże za 
sługi.

Decyzją Ministra Budownic 
twa i Przemysłu Materiałów 
Budowlanych 21 pracowników 
wyróżnionych zostało odznaką 
„Żasłużony dla Budownic­
twa”, 5 pracowników otrzy­
mało odznaczenia młodzieżo­
we.

Omówienie dyskusji na sesji

Co cesarskie - cesarzowi
Na co dzień mało kto zauważa, że trzy czwarte zielono­

górzan mieszka w nowym budownictwie. I dobrze, że jakoś 
tak niepostrzeżenie, bez przecinania wstęg osiedla z 'płyty 
zrosły się z murowaną starówką — całym miastem, które 
nie tak znów dawno witało osadników. Zasługa w tym dwóch 
przedsiębiorstw — Kombinatu Budowlanego i Z PB „Nadod- 
rze” oraz generalnego inwestora, którym przez ćwierćwiecze 
była i pozostaje nim nadal Zielonogórska Spółdzielnia Mie­
szkaniowa. Nowe jednostki w rodzaju Spółdzielni Mieszka­
niowej „Kisielin”, Międzyzakładowej Spółdzielni Mieszkanio­
wej „Zacisze” czy też Spółdzielni Budowlano - Mieszkanio­
wej i Pomocy w Budownictwie Jednorodzinnym dopiero wy­
startowały i będziemy obserwować, sens ich powołania ni* 
przez pryzmat pieczątek tylko spełniania nadziei ich człon­
ków.

Lokatorów spółdzielczych 
mieszkań nie nakłaniam tym 
wstępem do kochania tych, 
którzy ze wszystkich stron o- 
budowali secesyjne stare mia 
sto. Wszak nie robili tego za 
dairmo i z czystej tylko mi­
łości do budownictwa. Prag­
nę jedynie, by pędząc na przy 
stanek i z przystanku do do­
mu zreflektowali się, kiedy 
nawiedza ich taka ochota, że 
w Zielonej Górze... wcale nie 
musiało być przystanków, od 
leglości do pracy i sklepów, 
ani 108 tysięcy obywateli.

Gdyby nie wysiłek inwesty 
eyjny państwa i obwateli, Zie 
łona Góra też by figurowała 
na mapie, ale bez takich in­
stytucji jak teatr, filharmo­
nia, dwie uczelnie, muzea, to 
warzystwa naukowe, rozgłoś­
nia, redakcje, amfiteatr. Wy­
starczyłby jeden postój tak­
sówek, obyłoby się bez ko -, 
munikacji miejskiej. Andrzej 
Huszcza nie byłby idolem ty 
sięcy, bo nie byłoby Faluba- 
zu, nie lego od produkcji 
zgrzeblarek, lecz bardziej niż 
z maszynami dziewiarskimi ko 
jarzącego się z torem żużlo­
wym i plastronami z mysz­
ką.

Co cesarski* więc cesarzo­
wi i szybko rozstańmy się z 
przeszłością. Lata fchwaly bo 
wiem minęły, tempo budow­
nictwa zostało wyraźnie przy 
hamowane, a potrzeby spole 
czne nie zmalały. Wytworzy­
ła aię między nimi i możliwo 
ściami produkcyjnymi przed­
siębiorstw widoczna luka wy 
nosząca rocznie w przelicze­
niu na gotowy produkt po­
nad 300 mieszkań.

tę i
zastanawiali się uczestnicy so 
botniej sesji MRN. Doszło do 
ujawnienia się sprzecznych po 
glądów na temat wydolności 
przedsiębiorstw budowlanych. 
Opowiadam się za tymi, któ 
rzy twierdzą, iż przyatoeowa 
!y one swoje obroty do caloś 
oi gospodarki, choć w naszej, 
lokalnej sytuacji nie musiały 
wcale na taką koncepcję 
pójść. Nie brakowało im pod 
stawowych materiałów, sprzę 
tti, ludzi ani wreszcie tere­
nów. Ze te ostatnie nie zaw­
sze byiy z niezbędnym wy­
przedzeniem i właściwie przy 
gotowane, wykonawcy winni 
mieć pretensje do współpart­
nerów procesu inwestycyjne­
go, pociągać ich do odpowie­
dzialności arbitrażowej, a nie 
psioczyć na nich tylko przy 
okazjach, takich chociażby 
jak sesja. Radni zrozumieli 
dobrze niektóre wynurzenia 
jako okolicznościową denun­
cjację, przy braterskim pokle 
pywaniu się na co dzień po 
ramieniu. Jeden 2  dyskutan­
tów za wnioskowa i nawet po 
wołanie przy MRN czegoś w 
rodzaju trustu mózgów, ko­
misji składającej sie z nieza­
leżnych od nikogo ekspertów, 
która by przygotowywała ra 
dzie swoje obiektywne anali­
zy i oceny realizacji miej­
skiego programu budownict­
wa mieszkaniowego. Żeby 
nikt z nikogo nie robił balona. 
Do tej propozycji ustosunko­
wano się w sobotę z rezer­
wą, gdyż taką funkcje może, 
powinna i sprawuje Komisia 
Planu Budżetu i Gospodarki 
Miejskiej. Nic nie stoi na prze

i K o m u n ik a ty  P K P
W dniach od 18 . 09. 1984 r. 

do 5. 10. 1984 r. t  powodu prze 
prow adzanych robót drogowych 
zostanie zam knięty dla ruchu  
pociągów, odcinek Zbąszynek 
— Międzyrzecz, w dni robocze 
w godz od 9.00 do 15.00. K u r­
su jące w tym . czasie pociągi zo 
staną odw ołane, a w zamian 
uruchom iona będzie zastępcza 
kom unikacja autobusow a. Auto 
bus będzie odjeżdżał sprzed 
dworców kolejow ych w czasie 
zgodnym  z rozkładem  Jazdy 
pociągów. Przejazd autobusem  
na podstaw ie ważnych biletów 
PKP. Szczegółowy rozkład Jaz 
dy na okres prow adzenia ro ­
bót Jest wywieszony na dw or­
cach odcinka Zbąszynek — Mię 
dzyrzeci. K-5530

szkodzie, aby w jej posiedze­
niach brali właśnie udział ne 
utralni znawcy zagadnienia 
z miasta i województwa.

Autorem powołania niezale 
żnego organu doradczego 
MRN byl radny Walerian Pio 
trowski i swój wniosek uza 
sądni ł stanem klęski w budo 
wnictwie. Nie możemy zado­
walać się sprawozdaniami, nie 
powinny nas interesować za­
prezentowane szczególiki, na 
wet cyfry. Musimy widzieć 
problem w wymiar** spolecz 
nym i wolą działania prze­
zwyciężać stan beznadziej­
ności.

Koman Lechna w imieniu 
klubu radnych Stronnictwa 
Demokratycznego domaga! aię 
większej ingerencji w gospo 
darkę przedsiębiorstw budo­
wlanych ze strony organów 
założycielskich. Nikt ich ni* 
rozlicza z nie wywiązywania 
się z terminów, z ogromnego 
marnotrawstwa materaiów i 
sprzętu, powodowanego złym 
przygotowaniem placów bu­
dów, brakiem dróg. Zdaniem 
dyskutanta nie byłby to za­
mach na statutową samo­
rządność tych jednostek lecz 
spełnienie społecznych ży­
czeń członków wszystkich 
spółdzielni. Być może przy­
czyniłoby się takie działanie 
do położenia tamy drożyźni* 
mieszkań przejawiającej się 
w stale korygowanej w górę 
ceniie 1 metra kwadratowe­
go powierzchni.

Stanisław Hogulski zwrócił 
uwagę na zbyt duży udział 
wśród członków spółdzielni 
ludzi spoza Zielonej Góry i 
nie mających z miastem nic 
wspólnego, co oddala szanse 
mieszkaniowe rdzennych mie 
szkańców oraz przeprowadzi! 
dłuższy wywód na temat sen 
su powoływania nowych spól 
dzielni. Zauważył, że spół­
dzielnie zakładowe potrafią za 
pewnie swym członkom mi acz 
kanie po 2 — 3 latach ocze­
kiwania, podczas gdy wno­
sząc pełen wkład do ZSM 
trzeba czekać 10 — 12 lat. 
Niezrozumiałym dla radnego 
zbiegiem okoliczności, wyko­
nawcy bardziej preferują bu 
downictwo inicjowane przez 
zakłady pracy niż finansowa 
ne przez spółdzielnie ogólno 
dostępne.

Radny Jan Blaszczyk, sam
budowlaniec zauważył, ż* 
przedsiębiorstwa jest stać na 
budowanie więcej. Ale nie lu 
bią one budować w Zielonej 
Górze. Kombinat uciekł do 
Nowej Sold 1 Czerwieńska, 
„Nadodrze” do Świebodzina, 
a do Zielonej Góry sprowadzo 
no PBRol. z Sulechowa. Ko­
sztowne są te mijanki, ale 
zdają się świadczyć, że gdzie 
indziej grunt jest lepiej przy 
gotowany. Powstały nowe 
spółdzielnie i od początku 
swej działalności wyłamują 
się spod rygorów planu miej 
skiego. „Zacisze" zainauguro­
wało budowę domów, zamiast 
jak przewidywały założenia 
— kotłowni. Nie myśli się o 
szkole i nikt nie wie, czy 
w przyszłości placówki oświa 
towe z najbliższego sąsiedz­
twa wchłoną dzieci z tego o-

siedla. Nikt się tym ni« mart 
wd, a potem będzie burza.

Na zakończenie merytorycz 
nego punktu obrad glos za­
brał wicewojewoda Zenon So 
becki. Zapoznał radnych MRN 
z realizacją planów budownic 
twa mieszkaniowego w skali 
województwa i programem je 
go zwiększenia w roku przy­
szłym. W nawiązaniu do nie 
których wypowiedzi zazna­
czył że Kombinat i ZPB ma 
ją obowiązek pracować także 
na rzecz innych miast a nie 
tylko Zielonej Góry. Wyjaś­
nił zasady budownictwa pa­
tronackiego stwierdzając, że 
likwidacja tej formy wcale 
nie spowoduje globalnego przy 
rostu mieszkań. „Wskazane 
są wszystkie formy budownic 
twa, byleby tylko przybywa 
lo mieszkań”. Wicewojewoda 
położył duży nacisk na roz­
wój budownictwa jndywidual 
nego. „Wszystko trzeba zro­
bić, żeby z tego żródia uzy­
skiwać 40 procent powierzchni 
mieszkalnej”. Trzyletni pro­
gram budownictwa mieszka­
niowego w województwie nie 
jest zagrożony, chociaż otwar 
te pozostaje pytanie na ile 
jego rozmiary zadowolą mie 
szkańców...

W końcowej części swego 
wystąpienia Zenon Sobecki 
przedstawił dość obiecujący 
program rozbudowy źródła 
ciepła dla Zielonej Gó­
ry i zaawansowane poczyna­
nia władz zmierzające do 
przeprowadzenia zmian ad­
ministracyjnych granic mia­
sta.

ANTONI ŁUSIAK

Kwatery dla studentów
Zielonogórscy studenci za­

mieszkują w 5 akademikach. 
Dwa z nich należą do Wyż­
szej Szkoły Pedagogicznej, a 
pozostałe są własnością Wyż 
szej Szkoły Inżynierskiej. Ba 
za mieszkaniowa w zupełnoś 
ci wystarcza akademikom 
szkoły inżynierskiej. Każdy 
chętny dostaje miejsce. Wszy 
stkie pokoje są trzyosobowe.

Przyszli nauczyciele nato­
miast nie mają takich wa­
runków mieszkaniowych. Ilość 
osób, które chciałyby zamie­
szkać w akademikach jest 
większa od ilości miejsc. W 
pokojach dwu, trzy i cztero­
osobowych mieszka 840 stu­
dentów.

Dla tych, którzy nie otrzy­
mali miejsca w akademiku, 
organizacja studencka już od 
kilku lat prowadzi biuro kwa 
ter prywatnych. Do Rady O- 
kręgowej Zrzeszenia Studen­
tów Polskich napływają pro 
pozycje wynajęcia pokojów 
najczęściej w domkach jedno 
rodzinnych. Oprócz adresów 
studenci mają podane warun­
ki w jakich ewentualnie za­
mieszkają. Przykładowo: 3 po 
koję dwuosobowe, dla studen 
tów I roku (chłopcy), lazien 
ka z ciepłą wodą, możliwość 
korzystania z kuchni; pokój 
2-osobowy, oddzielne wejś­
cie, ciepła woda, tylko chłop 
cy; pokój dla dziewczyny, 
swoja pościel, łazienka, 8 pię 
tro; pokój 2-osobowy umeblo 
wany; dwu lub trzyosobowy 
pokój, osobne wejścia.

Ceny za wynajęcie kwate­
ry  nie zmieniły się od ubie-

Zebrania\

w Archiwum
zielonogórskie  A rchiw um  

Państw ow e z siedzibą w Kisie- 
llnie prow adzi od k ilku  m ie­
sięcy in te resu jący  cyk l zebrań 
naukow ych pośw ięconych popu 
laryzacji i opracow yw aniu za­
sobów archiw alnych. Są to ze­
brania  o tw arte , w k tórych  o- 
prócz pracow ników  klsielińskiej 
placów ki i filii terenow ych u- 
czestniczą archiw iści z zakła­
dów pracy , h istorycy, liceali­
ści, dziennikarze — słowem za 
in teresow ani zbioram i a rc h i­
walnym i.

O sta tn ie zebranie w ypełnił re  
fe ra t m gr Iwony M ichalak — 
„K arty  ew idencyjne pracy ja ­
ko źródło do badań nad za­
trudn ien iem  i rozm ieszczeniem  
robotników  przym usow ych w 
Z ielonej Górze w la tach  1939— 
IMS",

naukowe

Państwowym
W zielonogórskim  archiw um  

zgrom adzono k ilka tysięcy k a r t 
ew idencyjnych pracy , jak im i 
m usieli się posługiwać robotni 
cy przym usow i różnych narodo 
wości. O pracow anie Iw ony Mi­
chalak  daje  pełny  przegląd roz 
m ieszczenia i za trudn ien ia  w 
poszczególnych zakładach ro ­
botników  przym usow ych. Łącz 
ną liczbę robotników  przym uso 
w ych w Zielonej Górze w  la ­
tach  w ojny szacuje się pa k il ­
kanaście tysięcy. R eprezento ­
wali qnl aż 17 narodow ości i 
podlegali n ieludzk iej eksp loa­
tacji.

P racę  Iw ony M ichalak omówi 
m y w  Jednym  z odcinków  n a ­
szego cyklu  „P rosto  * a rc h i­
w um ”:

(h>

Wypadki na drogach
W minionym tygodniu na 

drogach woj. zielonogórskiego 
zanotowano siedem wypad­
ków drogowych, w których 2 
osoby poniosły śmierć, a 5 zo 
stało rannych. Wśród przy­
czyn dominowały: niebez­
pieczna prędkość, nieprzestrze 
ganię pierwszeństwa przejaz­
du. oraz błędy pieszych. l*o 
nledzialrk, wtorek i czwartek, 
były dniami bez wypadków.

W środę około godz. 6 w 
Sieniawie Lubuskiej kierowca 
Fiata 126p wskutek rozwinie 
cia nadmiernej prędkości, na 
zakręcip nie opanował pojaz­
du i uderzył w drzewo. W 
wyniku wypadku pasażer sa­
mochodu doznał obrażeń. W 
tym samym dniu około godz. 
10 na trasie Przełazy — Niedź 
wiedź kierowca Fiata 123 na 
luku drogi ni* opanował pojaz 
du i najechał na 73-letnia

W zw iązku z prow adzoną wy 
m laną naw ierzchni torow ej 
przez pociąg zm echanizow any 
w dniach od 25 do 26. 09. 1984 
r. w godz. od 8.00 do 18.00 zo­
stanie zam knięty dla ruchu  ko 
(owego przejazd kolejow y na 
szlaku Trzem eszno Lub. — 
Templewo, w ciągu drogi Mię- : 
dzyrzecz — Sulęcin. Na czas 
w ykonyw ania robót w yznaczo­
no objazd z Międzyrzecza -  
Pieski -  Zarzyń -  W ielowieś 
— Trzem eszno Lub. — Sulęcin 
w obu k ierunkach. Użytkow ­
ników drogi uprasza się o za­
chow anie ostrożności oraz zwra 
canle uw agi na znaki lnform u 
Jące o objeżdzie.

K-BSS7

Krajowa inauguracja OMPP
leszcze można się zgłosić!

W najbliższy czwartek (27 
bm.) w Swiebodzińskim Do­
mu Kultury odbędzie się kra 
jowa inauguracja Ogólnopol­
skiego Młodzieżowego Prze­
glądu Piosenki, której organi 
zatorem jest ZG ZSMP oras 
ZYV ZSMP w Zielonej Górze.

Jest jeszcze możliwość wzię 
oia udziału w przeglądzie 
(którego obszerne fragmenty 
transmitować będzie pro­
gram III PR) pod warunkiem, 
że zainteresowany zespól 
bądź indywidualny wokalista 
przygotuje trzy utwory wo­
kalne polskich autorów (wska 
zane są utwory własne). Czas

trwania jednego programu 
nie powinien przekraczać 30 
minut.

Wszyscy zainteresowani (do 
puszcza się wszelkie gatunki 
uprawianej muzyki) mogą 
zgłaszać się telefonicznie, 
dzwoniąc pod nr 710-76 wewn. 
40 w Zielonej Górze lub 
231-03 w Świebodzinie, gdzie 
też uzyskać można szczegóło 
we informacje dotyczące prze 
glądu. Można również swój 
udział w imprezie zgłosić bez 
pośrednio przed inauguracją, 
tj. w czwartek (27 bm.) w 
Swiebodzińskim Domu Kultu 
ry, do godz. 12. (dm)

mieszkankę Przełazów, prowa 
dzącą rower lewą stroną dro 
gi. Kobieta w wyniku dozna 
nych obrażeń zmarła w szpi­
talu.

W piątek około godz. 13.40 
na trasie Czerwieńsk — Niet 
ków rowerzysta bez upewnie 
nia się skręcił w lewo l ude­
rzył w tylne kolo przejeżdża 
jącego Kamaza. Sprawca upa 
dając na jezdnię doznał Obra 
żeń. Również w piątek około 
godz. 22.30 na nie zamyka­
nym przejeździe kolejowym 
przy ul. Wiejskiej w Żaga 
niu został potrącony przez po 
ciąg 60-letni mężczyzna, któ­
ry poniósł śmierć.

W sobotę o godz. 6 w Ko- 
żuchowie na skrzyżowaniu 
ulic Chopina — 1-go Maja — 
Kolorowa motorowerzysta nie 
ustąpił pierwszeństwa przejaz 
du i zderzył sie z samocho­
dem m-ki Star. Sprawca do­
znał obrażeń. Również 22 bm. 
o godz. 7 w Raculi rowerzysta 
jadący lewą stroną drogi na 
gle zjechał na prawo i został 
potrącony przez Zastawę. W 
wyniku potrącenia rowerzy­
sta doznał obrażeń i został 
przewieziony do szpitala.

W minionym tygodniu służ 
ba ruchu drogowego MO u- 
jawnila ponad 1.500 wykro­
czeń różnego rodzaju w ruchu 
drogowym, za które 815 osob 
ukarano mandatami karnymi 
oraz 609 osób pouczono. Skie 
rowano 67 wniosków o ukara 
nie do kolegiów d/s wykro­
czeń. Zatrzymano 39 kierują­
cych pojazdami w stanie oo 
użyciu alkoholu, w tym 27 
kierowców, którym zatrzyma 
no prawa jazdy. Za usterki 
zagrażające bezpieczeństwu W 
ruchu drogowym, zatrzyma­
no 77 dowodów rejestracyj­
nych, a pojazdy skierowano 
do ponownych przeglądów te 
chnicznych.

glego roku. Dla większości są 
przystępne. Gdy się porównu 
je warunki mieszkaniowe w 
akademikach i w wynaję­
tych kwaterach, często na 
plus wychodzą te ostatnie, 
choć czasem regulamin domu 
studenta bywa łagodniejszy 
od niejednego gospodarza.

W połowie września do Ra 
dy Okręgowej przychodziło 
najwięcej studentów poszuku 
jących własnego kąta. Spisy 
waii kilka adresów i szukali 
optymalnych dla siebie 
warunków mieszkaniowych. 
Z usług biura kwater 
prywatnych korzystają rów­
nież młode małżeństwa, w 
których jedno z małżonków 
ukończyło już studia. Dla 
nich drzwi akademików są 
już zamknięte. Nie dostaną 
małżeńskiego pokoju. Ze zna 
lezieniem lokum dla siebie 
też mają problemy. Najczęś 
aiej słyszą: małżeństwom nie 
wynajmujemy. W końcu jed 
nak znajdują jakieś „miesz­
kania”.

<K. H.)

Aukcja
książek

Wojewódzka i Miejska Bi­
blioteka Publiczna Im. C- Nor 
wida w Zielonej Górze oraz 
Klub Bibliofilów „Pro Libris” 
organizują kolejną aukcję ksią 
żek.

Już od dziś organizatorzy 
zapraszają wszystkich zain­
teresowanych do przekazy­
wania książek, czasopism, 
map, nut, rycin na VI-*Zielo 
pogórską Aukcję Książek, któ 
ra odbędzie się w połowie 
listopada. 'W trakcie przyj­
mowania materiałów uzgod­
niona zostanie cena wywo­
ławcza każdej pozycji biorą 
oej udział w licytacji. Orga 
nizatorzy gwarantują odpo­
wiednie zabezpieczenie zde­
ponowanych materiałów oraz 
zwrot nie sprzedanych pozy­
cji.

Materiały przyjmowane bę­
dą tylko do 31 października 
br. w WiMBP, al. Wojska 
Polskiego 9, pokój 201 (II pię 
tro), od godz. 7 do 15. Bliż­
sze informacje można uzy­
skać w oddziale imprez i in 
formacji zbiorowej — telefon 
606-06, wew. 18.

Kursy
języków obcych

Po wakacyjnej przerwie 
wznawia od października 
działalność Studium Języków 
Obcych Wojewódzkiego Uni­
wersytetu Robotniczego ZSMP 
w Zielonej Górze.

Proponuje się kursy z ję­
zyków: angielskiego, niemiec­
kiego, francuskiego i włos­
kiego. Zajęcia prowadzone 
będą we wszystkich grupach 
wiekowych (dzieci, młodzież 
i dorośli) i w zależności od 
umiejętności słuchaczy.

Kursy Uniwersytetu Robot 
niczego prowadzą doświadczę 
ni lektorzy o dobrym przy­
gotowaniu pedagogicznym.- 
Miejsce i czas odbywania za­
jęć ustalone zostaną zgodnie 
z sugestiami słuchaczy.

Informacji udziela i przyj 
mu je zapisy (do końca wrześ 
nia) sekretariat WUR w Zie­
lonej Górze, ul Boh. Wester 
platte 30, tel. 58-39 lub 710-76 
wewn. 36, codziennie w godz. 
od 10 do 18.
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WRZEŚNIA

S AURELII, ŁADYSŁAWA 2

lim u t umil

T eatr im. L. Kruczkowskiego 
w Z ielonej Górze — próby

ZIELONA GÓRA
„WENUS” — 10.30, 13 — WedlO 

w yroków  twoicli (pol.-niem . 
15 Ił), 16, 19 — K onfron tac je  

„NYSA” — 9.30, 15.30 — S uper 
potwór (jap. b.o.J, 11.30 — E- 
p ltafium  dla B arbary  Radzi­
w iłłów ny (poi. 15 1.), 13.30 — 
Z życia naczelnika w ydziału 
krym inalnego  (radź. 12 1.),
17.30, 19.45 — W ięzień B ruba- 
ker (USA 18 1.)

„NEW A” — 15.30 — 39 S top n i
(ang. 12 1. pożegn. z film em),
17.30, 19.30 — R acja stan u  (tr. 
15 1. pożegn. a filmem)

MUZEA WMWY
Muzeum yi Z ielonej Górze —•

nieczynne.
Muzeum Archeologiczne Śród 

kowego Nartodrza w Św idnicy 
czynne 9—16. Środkow e ?iad- 
odrze w pierw szym  tysiącleciu  
przed naszą erą. Środkow e N ad  
odrze u schyłku starożytności. 
Obrona polskiej g ran icy  za­
chodniej w okresie piastow ­
skim . Podstaw y gospodarcze
wczesnego średniow iecza.

M uzeum ICtnograficzne z sie­
dzibą w Ochli — niecz.

Lubuskie M uzeum Wojskowe 
w Drzonowie czynne 10—16. 
Ciężki sp rzęt bojow y WP.

Salon BWA czynny 14—17. 
W ystawa poplenerow a „Łagów 

. 84”.
G aleria PSP p rzy  ul. 2eróm  

skiego. Czynna 10.30—18. P re ­
zen tu je  w spółczesne dzielą sztu 
ki

Klub MPiK czynny 9—20. 
W ystawa p ro jek tów  scenogra­
fii festiw ali fo lk lorystycznych 
Jerzego G orazdow skiego.

W ojewódzka i M iejska Bi­
b lio teka Publiczna im. C. K. 
N orw ida w Z ielonej Górze. Ga 
leria po lsk iej ilu strac ji książko 
wej. M uzeum  K siążki Ś rodko­
wego N adodrza. Ilu strac ja  
książkow a Bohdana B utenki. 
Czynne 10—17.

fi q  i n n i
D yżur pełn i apteka przy uL 

K. M ąrksa.

TELEFONY
Pogotow ie M iiicy jn . 997
S traż Pożarna 998
Pogotow ie R atunkow e 999
Pogotow ie W eterynary jne 

(czynne od 15 do 6 rano) 917 
Pogotow ie Energetyczne 991
Pogotow ie Gazownicze 2181
Pogotow ię W eterynary jne 

(czynne całą dobę) 917
Młodzieżowy Telefon 

Zaufania (14^17) 983
LOT (9-16) 70797
Inform acja  PKS 2301
Info rm acja  PK P 3838
Inform acja  Usługowa 8300
Inf. Służby Zdrow ia 2148

Telefon Zaufania MO 
(czynny całą dobę) 2859

Posto je taksów ek:

dw orzec 2886
ul. Podgórna 2867
pi. Powst. Wlkp. 2668
ul. G w ardii Ludow ej 5237
bagażów ki 2825

Pomoc drogowa

Zielona Góra, ul. W alki Mło­
dych 31 (czynna od 7 do 
15) 70552

Zielona Góra. ul. W alki Mło­
dych (czynna od 7 do II) 911

Z głębokim żalem i smutkiem zawiadamiamy, te 
22 września 1984 r. odeszła od nas na zawsie moja 2ona, 
nasza Mamusia, Teściowa i Babcia

Zofia Gasiorowska
Pogrzeb odbędzie się dzisiaj, 25 września 1984 r. o godz. 
11.30 na cmentarzu komunalnym przy ulicy Wrocław­
skiej w Zielonej Cóvzr.
Pogrążony w żałobie

mąż z rodziną.
12539-G

Z głębokim żalem zawiadamiamy, ic 21 września 
1984 r. zmarła w wjeku 74 lat nasza ukochana nieodża­
łowana Mama, Teściowa, Babcia i Prababcia

Józefa Konieczna
Msza żałobna fostanie odprawiona dzisiaj, 25 września 
1984 r. o godz. 8.00 w kościele św. Jadwigi.
1’ogrzcb odbędzie się w tym samym dniu o godz. 11.00 
na cmentarzu komunalnym przy ulicy Wrocławskiej 
w Zielonej Górze.
Pogrążona w smutku

rodzina.
12527-G

GAZETA
LUBUSKA
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Windsutfing na jeziorze Niestysz

Puchar „Gazety” pojechał 
do Warszawy

R | 23 hm. m  Jnlori* Niestysz 
w Nieaulicach odbywały się II za­
wody o puchar „Gazety Lubuskiej” 
w windsurfingu, zorganizowane 
przez Okręgowy Związek Żeglarski 
w Zielonej Górze J RKći „Elteima" 
w Świebodzinie.

ca regat Andrzej UjcaaJz powie­
dział:

— Nie bardzo dopisała pogoda, 
dziś przez godzinę czekaliśmy na 
możliwość rozpoczęcia zawodów. 
Przydałby się silniejszy wiatr. W 
sobotę lepiej się sam pływało.

9v
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N ,

UHtoatlttei Zrytre 
iwaosowali do II ligi

W niedzielę odbył się na stadio­
nie przy ul. Sulechowskiej w Zie­
lonej Górze wielomecz II rundy 
zawodów o wejście do II ligi lekko 
atletycznej O awans ubiegało się 
11 drużyn. W końcowej punktacji 
zwyciężył ŁKS Łódź. — 144 pkt., 
przed Juvenią Wrocław — 121 pkt., 
Pogonią Zduńska Wola — 114 pkt. 
i Zrywem Zielona Góra — 113,5 pkt. 
Te oztery drużyny wywalczyły a- 
wans do U ligi. Na dalszych pozy­
cjach uplasowały się: S. Stal Ostrów 
Wlkp. — 111 pkt., 6. AKS Chorzów 
— 110, 7. Start Katowice — 96,5, 
8. Gryf Wejherowo — 72, 9. WLK3 
Kalisz — 85. 10. SZS .Szczecin — 63, 
I1‘ Orzeł Walcz — 17 pkt.

Zawodnicy Zrywu odnieśli trzy 
zwycięstwa indywidualne: Andrzej 
Nowak w biegu na 400 m — 49,25. 
Mariusz Żurowski w skoku o tycz­
ce — 4,50 przed kolegami klubowy 
ml Jarosławem Clereblejera — 4,50 
1 Grzegorzem Kubiakiem — 4,20 I 
Bogdan Łoziński w biegu na 8000 
m. — 8:55.99.

la . ' i bt v«*, --Pt ]

Windsurflng Ja*t dyzcypilną spor 
tu mającą coraz więcej zwolenni­
ków. W kilku ośrodkach odbywają 
•lę zawody w trakcie których wind 
aurflngowry sprawdzają swoje umie 
Jętnoścl. Krajową rangę zyskała też 
impreza pod patronatem naszej ,,Ga 
•ety”- Do Niesulic przyjechało 22 
zawodników reprezentujących naj- 
ailniejsze w tej dyscyplinie regio­
ny.

W czasie dwudniowych zmagań 
■awodnicy rywalizowali w klasie 
otwartej. Niestety w niedzielę — 
drugim dniu zawodów nie dopisała 
pogoda. W momencie rozpoczęcia 
imprezy zaczął padać drobny deszcz, 
mżawka z niewielkimi przerwami 
towarzyszyła sportowcom prawie do 
końca zawodów. Z powodu nagiej 
zmiany kierunku wiatru zaistniała 
nawet konieczność przesunięcia li­
nii atartu.

W ubiegłym roku regaty przebie 
gały pod dyktando windsurfingow 
eów z Yacht Clubu AZ.S Szczecin. 
Teraz szczecinianie nie odegrali już 
takiej roli. Silniej*! okazali aię war 
ażawiacy zajmując dwa pierwsze 
miejsca Najmłodszymi uczestnika­
mi Imprezy byli czternastoletni za 
wodnicy: Piotr Łuozkiewiez z Yacht 
Clubu Wielkopolska 1 Paweł Dltt- 
rich z Zielonej Góry. Zajęcie przez 
z.ielonogórzanina wysokiej, siódmej 
lokaty wśród krajowej czołówki 
świadczy o dużych możliwościach 
tego młodego t utalentowanego za­
wodnika. Najstarszym zaś uczestnl 
kiem regat był 50-letni Zdzisław 
Wirga z Yacht Clubu Wielkopolska, 
jeet on jednym z pionierów wind- 
aurftngu w naszym kraju i gorą­
cym jego propagatorem.

Zawodnicy z dużym uznaniem wy 
rażali się o pracy komisji sędziów 
skiej. której przewodniczył prezes 
OZŻ Tadeusz Kozioł Regaty zabez 
p.eczali Leszek Książek 1 Daniel Pa 
bich z drużyny WOPR w Zielonej 
Górze. Uczestnicy imprezy brawami 
podziękowali organizatorom za stwo 
rz.enie wspanialej, sportowej atmo­
sfery oraz wzorowe przygotowanie 
Ztworlów Zapowiedzieli swój przy 
jazd w roku przyszłym do gościn­
nego ośrodka ..Ellermy".

WYNIKI: U Andrzej UJczak (AZS 
W-wa) — 6 pkt., 2 Piotr P uzy n ó w  
ski (Yacht Club Polski W-wa) — 
14,4. 3. Piotr Jackowiak (YC Wielko 
polska) -  20, 4. Aleksander Gro-
ehoeki (AZS Szczecin) -  29,7, 5. Ml 
chał Godlewski (AZS W-wa) — 39,7, 
* Jacek ZaJdlewlez (AZS Szczecin) 
41.4 pkt.

Wymieniona szóstka zawodników 
otrzymała nagrody rzeczowe. Na­
grody takie otrzymali również naj 
starsi i najmłodsi uczestnicy re­
gat. Po uroczystości wręczenia kry­
ształowego pucharu „GL" awyclęz-

Wlndsurflng uprawiam od e*te-
rech lat. W Niesulicach jestem po 
raz pierwszy. Piękne jezioro. Czy­
sta woda. Potwierdziły się też opi­
nie o znakomitej atmosferze panu­
jącej na tej imprezie. Chciałbym tu 
przyjechać również w roku przys* 
łym-

T. r .

Na zdjęciu: rywalizacja trwa. 
Fot. T. Gawałklewios

Międzynarodowy 
turniej szachistów

Na odbyw ającym  się w Gorzowie 
m iędzynarodow ym  tu rn ie ju  szacho­
w ym  rozegrano w czoraj po jedynki VII 
rundy oraz dogryw ano odłożone p a r ­
tie. W dogryw kach A. Manlocha w y­
gra ł l K. K ojderem , A. A rdeleanu po 
konał W. E hrenfeuch ta, p a r t i t  S. W it­
kowskiego * A rdeleanu 1 W itkow skie­
go z R. P*vUklem  zakończyły się re ­
misem.

W VII rundzie  A rdeleanu w ygrał z 
Pnvlikl«m , W. D obrzyński z Ehrtm- 
feuchtem  a rem isowe były partie : J. 
Lastoylczka — W itkowski, Koj der ~  
G rąbczew ski, Steczkow ski — M anlocha 
1 Ziem biński — Lalew. Po 7 rundach  
nadal prowadzi A. M anlocha — 8 pkt. 
przed D. Lalewem  I W. GrąbczewBklm 
po 4.5 pkt. orau K. Steczkow skim  1 A. 
A rdeleanu — po 4 pkt.

O s ta tn i
X I Spartakiady

a k o rd
M ło d z ie ży

(Ciąg dalszy *« *<r. t) 
tygodni, za względu na wakacj* 
szkolna, nia było wczaśnlaj okazji 
do dokonania podsumowania dużaj 
pracy jaką wykonali zawodnicy, 
działacza, nauczyciale 1 tranerzy. 
Miało to miajaoę wczoraj w sali ko 
luranowej Urzędu Wojewódzkiego. 
Na spotkanie z uczestnikami XI 
OSM przybyli I sekretarz KW PZPR 
Jerzy Dąbrowski, wojewoda zielo­
nogórski Walerian Mikołajczak, ku­
rator oświaty i wychowania Hen­
ryk Baturo, kierownictwo Wydzia­
łu KFTiś UW. Salę wypełniła mło­
dzież, jej trenerzy, wychowawcy, 
działacze klubów, okręgowych zwią 
zków sportowych.

Zebranych powitał wicewojewo­
da Zbyszko Piwoński. Wiele miłych 
słów poświęcił on młodym spor to w 
com, bohaterom wydarzeń na aro­
nach spartakiadowych, ich wycho­
wawcom 1 działaczom. Obecność na 
spotkaniu gospodarzy województw* 
— podkreślił wicewojewoda — jest 
potwierdzeniem wielkiego zaintere 
sowania władz kulturą fizyczną 1 
aportom i wagi jaką do ich rozwo 
ju przywiązują.

O sukcesach odniesionych na Spar 
takiadzie przez reprezentantów woj. 
zielonogórskiego wiele już mówio­
no i pisano Przypomniał je jeszcze 
w swym wystąpieniu zastępcę dyr. 
Wydziału KFTiS Urzędu Wojewódz 
kiego Marian Rzeźniewskl. Dziewiąte 
miejsce w klasyfikacji województw, 
50 medali w tym 17 złotych, 16 sre­
brnych i 17 brązowych, znakomita 
postawa strzelców Gwardii, którzy 
już po raz 10 odnieśli drużynowe 
zwycięstwo spartakiadowe, sukcesy 
trójboistów Lumelu, zapaśników 
Agrosu ?.arv, lekkoatletów, pływa­
ków 1 przedstawicieli innych dys­
cyplin- Medale zdobywali nie tylko 
zawodnicy wielkich klubów, ale ró 
wnież LZS-ów. MKS-ów, małych 
klubów z małych ośrodków. Na auk 
ces złożyła się praca ogromnej rze 
szy ludzi. Nie byłoby tych osiąg­
nięć bez dużego wsparcia wysiłków 
działaczy ze strony władz, organi­
zacji, instytucji, szkól.

Miłym akcentem spotkania hv>- 
wręcżenie czołowym sportowcom, 
trenerom, działaczom odznaczeń pań 
itwowych, wojewódzkich, resorto­
wych. listów gratulacyjnych 1 upa 
minków rzeczowych.

Wyróżnionym serdecznie pogratu 
loweł w imieniu wiedz politycz­
nych i admlniatracyjnych I sekre­
tarz KW PZPR J*rzy Dąbrowski. 
Podziękował on uczestnikom Spar­
takiady za godną reprezentowani* 
województwa 1 wspaniałą postawę 
w czasie trwania Spartakiady, za 
wykonanie dużej pracy w okresie 
poprzedzającym imprezę, która u- 
wieńczona /.ostała dużym sukcesem. 
Cieszy nas — powiedział — ten 
sukces szczególnie dlatego, że 
nawtt najwięksi optymiści nie 
liczyli na tak wysoką loka­
tę. Należy mieć nadzieję, że to 
osiągnięcie, stanowiące podsumowa 
nie całego dorobku sportowego 40- 
lecia, będzie bodźcem do dalszej 
efektywnej pracy i pomnażania suk 
cesów. Władze wojewódzkie dołożą 
atarań. by stworzyć ku temu możli 
wie najlepsze warunki.

W Imieniu zawodników podzięko 
wania za wyróżnienia i stworzeni# 
młodym sportowcom takich warun 
ków, które .umożliwiły Im osiągnię 
cle wysokich wyników sportowych 
przekazała Iwona Mazurkiewicz.

JS

Wysokie zwycięstwa Gwardii w II rundzie 
drużynowych mistrzostw Polski 

w strzelectwie
W Warszawie na strzelnicach 

Gwardii, i Legii odbyły się dwa tur 
nieje II rundy drużynowych mi­
strzostw Polski w strzelectwie ku­
lowym. Zielonogórska Gwardia star 
towala na strzelnicy Gwardii wraz 
z zespołem gospodarzy oraz Wialą 
Kraków. Zielouogórzanit odnieśli 
dwa wysokie zwyoięslwa: nad swą 
warszawską imienniczką 80:19 1 nad 
Wisłą 34:6. Gwardia Warszawa po­
konała Wisłę 24:18.

Na strzelnicy Legii, gospodarze 
przegrali ze Śląskiem Wrocław 4:86 
i z Grunwaldem Poznań 10:30. Śląsk 
pokonał Grunwald 34:8. Trzeci tur 
niej drużynowych mistrzostw. Pol­
ski odbył się w Katowicach. Tam­
tejsza Gwardia pokonała Kadrę Rem 
bertów 34:6 i uległa Zawiszy Byd­
goszcz 12:28. Zawisza wygrał takie 
z Kadrą Rembertów 34:6.

Na warszawskich strzelnicach »- 
zyskali zielonogórzanie kilka bar­
dzo dobrych rezultatów. Julita Ma

Udane występy 
polskich biegaczy

ltsoo zaw odniczek 1 zawodników a 
k ilk u n astu  krajów  wzięto udział w III 
biegu m aratońsk im  w D uisburgu 
(KPN), k tórego trasa  prow adziła cen ­
tra lnym i ulicam i m iasta. Bardzo dob­
rze spisała się dw ójka reprezen tan tów  
polski. Od s ta r tu  do m ety  prow adził 
Wiesław Dubiel (G órnik Brzeszcze), 
zw yciężając z przew agą ponad 4 m inut 
nad drugim  zaw odnikiem . Czasem 
2:18,06 popraw ił o dwie m in u ty  reko rd  
trasy  należący od ub. ro k u  także do 
Polaka, Jerzego Kowola. W śród kobiet 
d rugie  m iejsce z rekordem  życiowym 
2.48,30 zajęta Kwa W rzosek z Pom o­
rza S targard .

W H em ie odbył się trad y cy jn y , mię 
dzynarodow y bieg na dystansie  8.OM) 
m (15 okrążeń), w k tórym  w ystąpili 
także reprezen tanci Polski. Zwycięzcą 
został Szw ajcar M arkus Kyffet w cza 
■te  23.97,88 m in. przed A ustriakiem
D letm arem  M illoniglem — 28.09,48. 
Trzecia m iejsce zajął Bogusław Ma- 
ralńakl — 23.11,91, a czw arta Je rzy  Ko 
wol — >8.13,78 min.

C r ie g a r i  W ilczewski sa jąl I m iej­
sc* w biegu m aratońsk im  w M entrea 
lu. Polak ugytkał czas 2:26.21. Pomi 
czołową tró jk ą  J. Oonzales (Porto ry- 
ko), D. Nedt (Etiopia) 1 J. Tołstikow  
(ZSRR). Polaka w yprzedzili Marc da 
Blan<jer (Belgia) 2 :18,11 1 D m ltrlJ Fleok 
tlstow  (ZSRR) 2:18.82.

W szw ajcarskiej m iejscowości Dat er 
odbył się m iędzynarodow y blag na 
dyst. 19 km. Plarw sza mlajsc* zajął 
M arkus Ryffel (Szw ajcaria) — 86,81 wy 
przedzając Jerzego Kowola (Polaka) 
58,52 oraz Chrlstopha H erle (RŁN) — 
87.00.

W N itrze odbyty  się m iędzynarodo­
wa zawody biegaczy. Na dyst. 10.000 
m w śród mężczyzn trium fow ał arebr- 
ny m edalista m istrzostw  św iata w 
Helsinkach W arner S ch lld h au tr (NRD) 
— 29.43,0 w yprzedzając F. Spteasa (Wio 
ohy) — 30.02,0 oraz Bogdana Ś liw iń ­
skiego (Olimpia Poznań) — 30.14,0 1
Tadeusza Ławlcklego (Śląsk W roc­
ław) — 30.40,0.

Bieg kobiet na 3000 m w ygrała I.’. 
M ellchcroya (CSRS) — 10.04,0 przad 
G rażyną M ierzejewską (B ałtyk Cłdy- 
nta) — 10.20,0 ora* A. P aslaroyą 
(CSRS) — 10.23,0.

cur w strzelaniu i  pistoletu spor to 
wego miała wynik 587 pkt- wyprze 
dzając następną zawodniczkę aż o 
8 pkt. Zielonogórzanka była także 
bezkonkurencyjna w strzelaniu z 
pistoletu pneumatycznego. Wygrała 
tę konkurencję wynikiem 378 pkt. 
Krzysztof Stefaniak uzyskał 599 pkt. 
w strzelaniu z kbks — 80 strzałów. 
Ireneusz Jagodziński w kbks 3x40 
strzałów miał wynik 1163 pkt.

Mimo doskonałej postawy zielono 
górzan w Warazawie i wysokich 
zwycięstw Gwardia .musiał* ustą­
pić pierwszego miejsca w tabeli 
wrocławskiemu Śląskowi, który od­
niósł Jeszcze wyżaze cyfrowo zwy 
elęstwa nad swymi rywalami. 

Tabela I ligi ]>o n  rundzie przed
s t a w ia  a ię  następująco:

Sląak Wrocław 4 8 137:23
Gwardid Z. G ó e a 4 8 182:28 (
Zawisza Rydgoezca 4 8 113:47
Gwardia Katowjico 4 4 84:76
Gwardia W-wa 4 4 75:85
Grunwald P o z n a ń 4 4 74:86
Wisła Kraków 4 0 53:107
I.egia W-wa 4 0 28U32
Kadra Rembertów 4 0 24:136

W XII rundaie drużynowych mi- 
atrzoatw Polaki zielonogórska Gwar 
dla zanteiray się w Rembertowie z 
leepołatnl Kadry j Grunwaldu.

A. Krzesiński 
i J. Achenbach 
najlepsi w turnieju 
szermierczym

W dalach 22—22 września rozgry 
wany był w Zielonej Góraa ogólne 
polski klasyfikacyjny turniej szer- 
mierzy juniorów o puchar „Gazety 
Lubuskiej”. W dobrze przygodowa 
naj azli MOSiR-u przy ul. Sulecho- 
wakiej 36 walczyło po 48 najlep­
szych młodych floreoiatów i czp*~ 
dziatów z całego krają.

Zawód aprawUl uczestnicy mi­
strzostw świata z Leningradu — Ja­
rosław śwlgulaki t Maciaj Goi ta, 
którzy ni* zakwalifikowali aię na­
wet do ścisłego finału. Natomiast 
nadspodziewanie dobrze wypadł 
(spadzista zielonogórskiego Lubtou- 
na — Jarosław Perliiklewicz (8 ra) 
oraz były wychowanek zielonogór­
skiego klubu (obecnie Legia War­
szawa) — Andrzej Lebkowakl (T ra).

Oto końcowe wyniki finałów w 
poszczególnych broniach,

K arał: 1. Adam Kneaińekl (AZS 
W-wa), 2. Jacek Gawwrakl (Kole­
jarz Wrocław), 3. Jacek Korzoka 
(AZS W-wa), 4. Maciej Dirapella, 
5. Aleksander Kozłowski (obaj AZS 
Gdańsk), 6. Ryszard Sobczak (AZS 
W-wa), 7. Marian Winkler (ROW), 
8. Piotr Wyaockl (AZS Gdańsk).

Szpada: 1. Jacek Achenbach (GKS 
Katowice), 2. Mairek Stępień (Legia 
Warszawa). 3. Maciej Berwid (Piast 
Gliwice). 4. Witoild Gadomski (AZS 
W-wa), 5. Jarosław Perlikiewicz 
(Lubtour), 6. Jacek Pomykała (Re- 
sovia), 7. Andrzej Łebkowski (Le­
gie), 8' Zbigniew Kozak (Hesovia).

T. S-

Lekkoatletyczni weterani 
na starcie

K L A S A m

ZIELONA GORS
Czarni II 2iacań — Stal Jasień  2:4

(1:2), Dąb Kębłowo — Bizon Biega-
nów 1:3 (0:1), Ilozam et II Nowa Sól — 
Beskid Bożnów 3:3 (0:2), Fadom II No
wogród — Polmo Kożuchów 14:0 (2:0),
Pogoń II Świebodzin — Mirostowiczan 
ka 3:1 (1:0), G arbarn ia  Leszno G órntl
— M edyk ( ihórz 2:0 (0:0). Lech Sule-
chów — M eblarz Nowo Miasteczko
3:5 (0:2). *

TABELA:
Bizon 5 10 lfl:5
Fadom  II 5 9 17:4
Pogoń II 5 8 9:7
G arbarnia 5 6 11:4
Meblarz 5 6 11:8
Stal 5 5 8:9
Dozam et II 5 5 7:8
Czarni II 5 5 7:9
Beskid fi 4 16:9
M edyk 5 4 5:6
Mirostowicza nka 5 2 6:14
L*ch 5 2 10:21
Dąb- 5 2 7:18
Polm * fi 2 4:19

GORZOW
Stoczniowiec II B arlinek  — I.ZS Bo­

brów ko 1:2 (1:1) — Juniorzy 2:2, Kasz­
te lan ia  Santok — M eprozet St. K uro ­
wo 1:1 (1:1) — 1:1, SUK W ojcieszyce 
— Celuloza II K ostrzyn 1:6 (1:6), Łucz- 
n tk  Strzelce — G runw ald  Choszczno 
1:0 (1:0) — 0:3, S ta l Sulęcin — Orzeł 
Międzyrzecz 4:1 (3:0) — 3:1, Komes Słu 
blce — Dąb Dębno 0:0 — 3:0, B łękit­
ni Dobiegniew — Z jednoczeni P rzy to ­
czna 0:3 (0:1). Maez W arta Gorzów — 
O sadnik M yślibórz przełożony na śro 
tlę 28 bm. na godz. 14.30 (Juniorzy) 1 
18.30 (seniorzy)

TABBLAl
Z je d n o c z e n i Preytoczna a n 20:8
Łucznik , 8 u 26:4
s u k  WoJctMcyee U 12 17:8
O rdnw ald H U 17:8
M cpros*t 8 11 15:9
Orzeł 8 • 10:8
S tal Sulęcin 7 8 12:16
Dąb 7 ł 7:10
LZS B o b r ó w k o 8 7 20:14
K o m u 8 7 7:14
B łękitni j 8 f 9:19
Stooznlowlaa U  ' 8 8 s m
Celuloza 11 8 fi 4:11
Kasztelania 8 i •*.19
Osadnik 7 i *:*
W arta G orzó w ł 2 o u t

Działacze sportow i woj. sieradzk ie ­
go zorganizowali w ub. roku po raz 
pierwszy w Zduńskiej Woli ogólnopol 
skle zawody lekkoatletyczne w etera ­
nów. Zjechało się wódwczas do tego 
m iasta z catego k ra ju  kilkudziesięciu 
zawodników, w tyrn wiele daw nych 
sław stadionów  krajow ych 1 zagranica 
nych. Wszyscy chw alili tę Im prezę 1 
zachęcali organizatorów  do kon tynuo  
w anta je j.

W ub. sobotę ponowni* p rzybyli do 
Zduńskiej Wolt w eteran i „królow ej 
sp o rtu ” , na starcie  stsnęto  101 zawód 
nlczek 1 zawodników. I tym  razem  by 
lo wiele daw nych znakom itości lekko 
atle tycznych: Janusz Sidło, Zbigniew 
Radztwonowlcz, E. Kozakiewicz, Pa- 
te lka . Puław ski, Pucher, M aranda. 
N ajstarszym  uczestnikiem  byt 75-let- 
nl Tadeusz Rogalski z Poznania. 
W śród K artu jących  była grupka r e ­
prezentantów  woj. gorzowskiego 1 zl#

lonogórsklego. Z aprezentow ali się oni 
doskonale 1 chociaż Już daw no prze 
stall upraw iać zawodniczo lekkoatle ­
tykę uzyskiw ali godna uznania w yni­
ki. K onkurencje  rozgryw ane były w 
trzech  kategoriach  wiekowych. Z lu ­
buskich zawodników Bogdan Niemiec 
(grupa C) w ygrał rzu t dyskiem  t mlo 
tern 1 zajął 3 m. w pchnięciu kulą. Ka 
zlmierz D ulat zwyciężył w grupie A w 
rzucie m łofem , Bogdan Czyż (grupa 
A) w ygrał bieg 100 ni 1 był d rugi na 
dystansach 200 m 1 200 m ppt. W oj­
ciech S kubiato  (grupa C) zwyciężył na 
100 ra 1 w skoku w dal, W iesław Dr# 
w icz-(grupa A) zwyciężył na 400 m 1 
był d rugi na 100 1 1500 m, K azim ierz 
Palczew skl (grupa C) byt d rug i w 
pchnięciu kulą 1 czw arty  w dysku, 
Ja n  Dec zajął 3 miejsc* w oszczepie, 
a Bronisław  G rzeblenluk ozwarte w 
dysku  (obaj w grupie A),, Janusz  Ho 
low lńskl był isosty  w skoku  w dal 
(gr. A).

K ania G ostyń — PogoA Świebodzin 
1:4 (1:3)' C arina G ubin  — Hav(a R a­
wicz 1:1 (Od), K olejarz Zielona G ors 
— Budowlani Lubsko 2:1 (1:1), Pogoń 
Śmigiel — Zootechnik Pawłowice 2:2 
(1:1), P iast Iłowa — Zjednoczeni Pud 
liszki 4:1 (3:0), cy n k m et Bytom — 
Sprotayia  I d  (0:0), K orona P iaski — 
Prom ień Ż ary  1:3 (0:2).

TABICLAl

Pogoń Świebodzin f • 12:4
Spro tsy la fi 8 10:5
Prom ień s T 9:4
Carlna • 5 7 7:5
P iast 5 6 11:5
Kanta 3 5 8:6
Budow lani 5 fi 3:5
Zjednoczeni 5 9 8:7
Pogoń Śmigiel 5 4 5:8
C ynkm et 5 4 6:8
Zootechnik 1 4 6:8
Revta i 2 5:8
K olejarz 6 2 3:11
Korona • 1 3:12

JUNIORÓW
G R U P A  KZGZBCIN.SK Al 

P o g o ń  K ecie  d n  — C h em ik  PelOoO 
9:1, O lim p ia  P o z n a ń  — G w ard ia  K ota*  
l in  1:3, v lo 0 o r ia  k la n ó w  — O żto l W l ł t l  
l i  1. HUlon G o rsó w  — C elu loza  K o ­
s tr z y n  łiO, A r k o n la  S s o so e la  — W szta  
P o z n a ń  0:0, D ąb  D ę b n o  — S ta l Btoet- 
nla K s c ie s ln o  od, B łę k itn i  S ta z g a id  — 
L ech  P o z n a ń  0:1. W z a le g ły m  m oanu  
Pogoń — B łę k itn i  1:8.

TABELA!
G w ardia 6 n
Stal Stoczni* 8 u U:0
Lach 8 9 «:•
B łękitn i 6 • i m
Stilon . 8 8 10:2
W arta 6 8 10:2
Chem ik « 1 4(0
Olimpia 8 9 Tc9
A rkonla 8 ft 4:2
Pogoń 1 4 14:12
Celuloza 6 4 llB
Y lctorla 8 2 3d«
Dąb 8 1 • d t
Orzeł 8 1 2t20

G IU JPA  W R O C Ł A W S K A !
Stal Jasień  — P iast Iłowa 3:1, Doza 

m et Nowa só l — Prom ień 2n ry  2:2, 
Moto Jelcz Oława — Zryw Zielona Gó 
ra  1:8, Polonia W rocław — Slęza Wron 
law  0:2, Rayl* Rawicz — Śląsk W roc­
ław  .1:6, Obra Kościan — Polonia Lesz
no 6:2, Pogoń Oleśnica Pafawag
W rocław 1:2. W zaległym meczu S ię -
za — Śląsk 1:2.

T A B E L A l
Śląsk 8 10 W:S
Moto Jelo* Ol* 5 9 13:2
Pafaw ag 9 8 7:4
Slęza 5 7 11:8
Polonia 3 7 14:10
zry w 3 8 8 4
Stal Jciule* 3 3 14.12
P iast 5 4 7:9
Iłoza ma! 3 3 4:6
Pogoń

.Polonia W rocław
fi 8 3:7
5 2 7:13

Obra 1 8 8:10
Prom ień 5 i 8:13
Rav!a S 1 8:20

EPILOG MECZU 
PRZED KOLEGIUM 
D.S. WYKROCZEŃ

Do Radomia na m ecz o m istrzostw o 
I ligi p iłkarsk ie j R adom lak — Legia 
przybyto w ielu kibiców . Najw iększa 
g rupa, ok. 400 osób przy jechała  poetą 
glem z W arszawy. Ju ż  na dw orcu za­
chow yw ała stę bardzo głośno. N ajbar 
dziej agresyw nych, używ ających wul 
garnych  stów p ijanych  osobników za 
kłócających porządek zatrzym ali funlc 
cjonariusze Rejonow ego U rzędu 
Spraw  W ew nętrznych. Zam iast ob e j­
rzeć m ecz p iłkarsk i stanęli przed Kole 
glum  ds. W ykroczeń przy prezyden ­
cie m iasta Radomia. U karano w try ­
bie przyspieszonym  18 osób grzyw ną 
od 5 do 15 tysięcy, a w przypadku 
je j nie zapłacenia k ara  grzyw ny zo­
stan ie  zam ieniona na areszt.

v

T E L E W IZ J I
W TO REK

PROGRAM I: 6 TTR — Materna 
tyka, sem. I — Abiory; 6 30 TTR
— Język polski, sem. i — Teatr 
antyczny; 8.10 Geografia, kl. 7 — 
Strefy glebowe : roślinne Afryki; 
9 Plastyka, kl 2 -  Dzień dobry, 
zaczynamy; 9.30 Film dla drugiej 
zmiany — „Tylko jeden tyk" — 
film psycholog -obycz, prod. TV 
NRD; 10.50 Dl wiadomości; 11 
Chemia, kl. 8 —- Metan, etan i ben­
zyna; 11.55 Język polski, kl 3 lic-
— Dzieje dramatu — .Nora’’; 12.50 
Plastyka, kl 2 — Dyień dobry, za­
czynamy; 13.30 TTR — Język pol- 
zki, sem. III — Miejsce Norwida w 
literaturze polskiej; 14 TTR — Ma­
tematyka, sem. III — Indukrja ma-

tematyczjia, ciągi; 18.20 Program 
dnia; 18.25 Dt — wiadomości; 16.30 
Dla młodych widzów — „Kame­
leon" — spotkanie i  A, Blochem;
16.55 Dla dzieci „Michałki"; 17.20 
Dt — wiadomości; 17.80 Dwadzieś­
cia lat minęło — „Agnieszka" — 
film prod poi ; 18 20 Kram; 19 Do­
branoc — „Ślimak Maciuś"; 19.10 
Klinika zdrowego człowieka; 19.30 
Dziennik telewizyjny; 20 Publicy­
styka; 20.15 „Tylko jeden lyk” — 
film psycholog.-obycz. prod. TV 
NRD; 21.35 Dt — komentarze; 22 
Jerzy Krzysztoń — wspomnienie;
22.55 Dt — wiadomości.

PROGRAM n : 17.55 Program dnia;
18 Filar; 18.30 Program lokalny; 19 
Trzydzieści trzy — teleturniej; 19.20 
Przeboje ,,Dwójki”; 19.30 Dziennik 
telewizyjny; 20 Gorąca linia; 20.15 
„Warszawska Jesień ’84" ((II rela­
cja); 2115 Dt — wydarzenia — te­
lefon „2”; 21.30 Tajemnice przesz­
łości — „Strzały pod Mokrą”; 22 
Literatura l ekran — „Trzy siostry”

— film prod. radz.j 28.53 Dt 
dom ości.

* V  BURIAN

wia

PR O G R A M  I: 10 „U lica  P la ta ­
nów 19" — fUra fab.; 17.45 „Wyspa 
akarbów” (12) — film telewiz.; 19.30 
Dziennik; 20 „Losy kobiet” — film; 
21.30 Portret przez telefon: gościem 
Fred Frohberg; 22.15 Dziennik; 22.30 
„Jestem taką jak wszystkie dziew­
czyny”.

PROGRAM U: ]9 „Kobiety w 
Orient-Ekpraaie” (5) — film telewiz.; 
20 Teleturniej; 21.30 Dziennik; 22 
Tylko jeden śart.

R A D I O
PROGRAM I: 8, 7, 8, 9, 10, U,

12 05, 14, 16, 16. 18, 19. 20, 22. 23 -

Wiad.; 5.30—0.00 'Poranne sygnały; 
9.00—11.00 Cwtery pory roku; 11.05 
Kunc. przad hejnałem; 12.45 Rolni 
esy kwadrans; 13.10 Radio kierow­
ców; 18.30 Muzyka starego Wied­
nia; 14.06 Magazyn „Rytm”; 15.55 
Radio kierowców; 18.05 Spięcia; 
16.35 Bank przebojów; 17 Muzyka i 
aktualności; 17.25 Ten stary, dobry 
jazz; 1815 Konc. dnia; 19.30 Radio 
dzieciom; 20.10 Konc. żyegeń; 20.40 
Opowiadania; 21.05 Kronika sporto­
wa; 21.15 Kariery laureatów kon­
kursów chopinowskich; 22.25 Ku­
bańskie rytmy; 23.10 Panorama 
świata; 28.3Ó Poetyckie prezentacje.

PROGRAM H: 6, 8, 13, 17, 21.10 
— Wlad.; 6.30 PR Zielona Góra; 
8.30 Poranna serenada; 9 1 23 „Cięż 
ki piasek” — ode.; 9-20 Twórcy pio 
senki 40-lecia; 9.50 i 14 „KG 200 bez 
imienny oddział Luftwaffe” — ode.: 
10 Godzina melomana; 11.10 Waka 
cje w stereo; 12.25 W stronę jazzu; 
13 30 Album operowy; 14.10 Waka 
ej# w stereo; 15.10 Swoje kompo­

zycje gra J, Ptaszyn - Wróblewski; 
16 Wielkie działa, wielcy wykonaw 
cy; 17.05 PR Zielona Góra; 18.30 
Klub sterao; 19.30 Wieczór w fil­
harmonii; 21.15 Wieczorne reflek­
sje; 21.30—1.00 Literatura i muzyka.

PROGRAM III: 7, 8 9, 12, 15, 16, 
17, 18 — Wiad-; 0.00—9.05 Zaprasza 
my do Trójki; 9.20 Mała poranna 
muzyka; 10 „Dżuma” — ode.; 10.30 
Swingowe zespoły trębaczy; 11 
Kształt człowieczeństwa; 11.20 Mu­
zyczny Interklub; 11.50 i 19.50 „Król 
szczurów” — ode ; 12.05 W tonacji 
Trójki; 13.10 Powtórka z rozrywki; 
14 Z „nowego świata” muzyki A. 
Dworzaka; 15.05 Big-beat na pły­
tach; 16—19 Zapraszamy do Trójki; 
19 Bombyx mori z Milanówka; 19.30 
Trochę swingu; 20 Cały ten rock; 
21 Mistrzowie francuskiego baroku: 
21.45 Nowe dramaty Augusta Stflnd 
berga; 22.15 Blues wczoraj j dziś; 
23 Zapraszamy do Trójki.

PROGRAM IV: 7, 12.05, 16, 19 30, 
23.50 — Wiad.; 7.10 Harcerski pora 
rek; 7.40 Języka francuski; 8.10 Je­

sień nie zawsze złota; 8.30 Nuty spod 
lekkiej batuty; 9.05 i 13 Muzyka, 
kl. 4; 9.33 „Kajtkowe przygody” — 
opow dla przedszk.; 10 Wychowa 
nie obywatelskie, kl. 7; 10.30 Ka­
meraliści polscy; 11 Język polski, 
kl. II lic.; 1130 Płytowe kolekcje; 
12.10 Lektury kształcą; 12.30 W Je­
zioranach, 13.25 ędiniatury roman­
tyków; 14—16 Popołudnie młodych 
słuchaczy; 16 „Moje drzewko poma 
rańezowe” — ode.; 16 35 Widnokrąg; 
17.05 Wielka symfonika; 18.20 Muzy 
czne hobby; 18.40 Studio eksper­
tów; 19.35 Piosenki późnego lata; 
19.55 NURT: 20.15 Mel wieczoru; 
20.20—22 Wieczór muzyki i myśli; 
22’ Wirtuozi. naszego stulecia; 22-50 
Lektury Czwórki; 23 Muzykotera- 
pia; 23.30 Człowiek I nauka.

PR ZIELONA GÓRA: 6.30 Radlo- 
póranek; 17.05 Wiadomości 1 muz.; 
17.15 „Jesień” po raz trzeci — aud ; 
17.30 Audycja słowno-muzyczna; 18 
Fotografie wojenne — a.ud.; 18.10 
Popołudnie w dvskotec».

A


